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Z p rzem ó w ien ia  P. M inistra W yznań  R elig ijn ych  i O św iecen ia  
P u b liczn ego , prof. W ojciech a  Ś w ię to s ła w sk ie g o , w  Sejm ie

w dniu 18 lu te g o  1938 r. *)

Podczas dyskusji sejmowej w dniu 18 lutego br. P. Minister W. R. i u . P. przedstawił pod­
stawy wychowawcze, na których Ministerstwo Oświaty opiera pracę wychowawczą w szkole.

. Minister uznał za wskazane wypowdedzieć się obecnie w tej tak  ważnej sprawie, gdyż zagadnie­
nie wychowania nabrało u nas szczególnego znaczenia wobec faktu, że w innych krajach poczy­
niono próby oparcia podstaw wychowawczych na zasadach odmiennych, niż te, które od dawna 
przyświecały Europie.

„Zacznę od uwagi natury  ogólnej", powiedział P. Minister. „Stoję na stanowisku, że za­
sady i ideały wychowawcze nie powinny zależeć od kierunku politycznego Rządu, ani od przeży­
wanych nastrojów politycznych. Zasady najbardziej ogólne i podstawowe powinny być silniejsze 
i trwalsze, aniżeli hasła dnia politycznego, trwalsze od systemów politycznych poszczególnych 
krajów. Gdy więc pod wpływem pewnych koncepcyj ideologicznych dokonywane są w innych 
krająch próby wprowadzenia zmian w tym , co stanowiło zasadniczą podstawę wychowawczą, 
samo życie powinno po upływie tego lub innego okresu czasu przejść do porządku dziennego nad 
tym i próbami.

Jednakże jesteśmy często niecierpliwi: wydaje się nam, że wyrównywanie pojawiających się 
odchyleń od równowagi, utrwalonej działaniem wiekowych tradycyj i zdobytego doświadczenia, 
trw a za długo i dlatego nie zawsze jesteśm y zdolni spotrzec, że i w tej dziedzinie działają czynniki 
autom atycznie regulujące i usuwające wszelkie przerosty, których działanie wydaje się nam 
nieznośne i zagrażające normalnemu rozwojowi ludzkości. Należy jednak oceniać sytuację spo­
kojnie. Podstawy życia zbiorowego oparte na trwałych i mocnych tradycjach są dość silne, aby 
po pewnym czasie opanować i przytłumić wszelkie wybujałości.

Stwierdzam, że ani w olbrzymiej większości narodu polskiego, ani u tych, którzy sprawują 
rządy, nie ma najmniejszej tendencji do zachwiania podstaw wychowawczych, opartych na kul­
turze własnej, wyrastającej na podłożu cywilizacji zachodniej, a zawartych w założeniach K onsty­
tucji i ustawach, ustalających zasady wychowania młodzieży polskiej.

Zdaję sobie sprawę, że ujęcie podstaw wychowawczych jest rzeczą bardzo trudną, że szkoła 
jest wprawdzie bardzo doniosłym, ale tylko jednym  z czynników, wychowujących młodzież, spró­
buję jednak przedstawić, jakimi zasadami kierujemy się w pracy nad osiągnięciem naszego celu 
podstawowego przygotowania młodzieży do należytego spełniania obowiązków prawych i świa­
domych swych zadań obywateli Rzeczypospolitej.

Rozumiemy wszyscy, że wychowanie łączy się ściśle, jeżeli chodzi o pracę nauczycieli w szko­
le, z nauczaniem. Dopiero bowiem tak  pojęta całość składa się na rozwój człowieka. Ze względu 
na rozległość tego zagadnienia muszę je zwęzić do zagadnień niemal wyłącznie wychowawczych, 
pomijając nie tylko sprawę kształcenia umysłu, ale także rozwoju estetycznego młodzieży.

i. Wieki rozwoju ludzkości wykazały, że wszczepienie zasad głębokiej etyki i moralności 
jest do osiągnięcia jedynie przez regligijne wychowanie młodych pokoleń. Rozwijamy więc w mło­
dzieży głębokie uczucia religijne, oparte o zasady wiary i etyki chrześcijańskiej, wdrażam y mło­
dzież do stosowania tych zasad w życiu codziennym.

*) M on ito r P o lsk i z d n ia  23 lu tego  1938 r. n r  43, s tr . 2 — 3.
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2. Młodzież powinna wyrastać w czci i poszanowaniu dla swych rodziców, powinna rozu­
mieć rolę rodziny w życiu własnym i życiu zbiorowym. Nauczyciel powinien uczynić wszystko, 
co od niego zależy, aby wykształcić poszanowanie i zrozumienie roli rodziny u dzieci, które dla 
tych lub innych powodów pozbawione są częściowo lub całkowicie przywileju korzystania z ciepła 
rodzinnego ogniska, gdyż i one przecież będą zakładać, gdy dorosną, własne rodziny.

3. Powinniśmy rozwinąć w młodzieży miłość bliźniego. Uczucie to jednak nie może pozo­
stawać czczym i pustym  frazesem, młodzież powinna rozumieć, że miłość dla człowieka, współ­
czucie dla jego niedoli, chęć jej ulżenia należy do najszczytniejszych i najwznioślejszych uczuc, 
które ludzkość zawdzięcza idei chrześcijaństwa. Realizacja tej idei wymaga od jednostki społecz­
nego czynu, a nie zdawkowej filantropii, wkłada na nią obowiązek nieustannej walki o dobro wszyst­
kich ludzi, zwłaszcza zaś tych, z którym i jednostka nieustannie się styka. Pobudzać powinna do 
system atycznej pracy, zmierzającej do podniesienia znaczenia człowieka i realizacji idei sprawie­
dliwości społecznej.

4. Młodzież powinna wynieść ze szkoły prawdziwe przywiązanie do swego narodu i Rze­
czypospolitej i rozumieć jasno, że do dalszego rozkwitu Państw a może i powinna przyczynie się 
swą pracą każda jednostka. W pracy tej przyświecać muszą zasady, ujęte w dekalogu K onsty­
tucji, a zwłaszcza nasza stara  zasada „Salus Reipublicae suprema lex . Młodzież winna stale pa­
miętać, że niepodległy byt Polski w nienaruszalnych jej granicach jest największym dobrem, ja ­
kie posiadamy, i że żadnego wysiłku zaniechać nie możemy, aby ten byt niepodległy jak najbar­
dziej umocnić i utrwalić. Z naszego położenia geopolitycznego wynika dla nas wszystkich koniecz­
ność stałej czujności i gotowości. W ypływa stąd obowiązek wyrabiania w młodym pokoleniu 
czynnej postawy duchowej wobec zadań związanych z obroną i wytrwałą walką o nienaruszalność 
granic, o moc i potęgę Rzeczypospolitej. Młodzież winna wyrastać w przeświadczeniu i jasnym 
rozumieniu, że gdyby nieprzyjaciel odważył się godzić w naszą niezależność lub w całość naszych 
granic, młodzież narówni z całym społeczeństwem stanąć musi do czynnej i bezwzględnej wałki, 
przejawić całą siłę i wolę bezwzględnego zwycięstwa nad każdym, ktoby na wolność naszą i cało: c
Rzeczypospolitej nastawa!.

5. Stosunek młodzieży polskiej do niepolskiej i odwrotnie, oparty zarowno na uczuc iu jak 
też na pierwiastku rozumowym, wynikać powinien ze zrozumienia osobliwości struk tu ry  etnogra­
ficznej Polski, ze znajomości tradycyj historycznych oraz z dążeń Polski współczesnej do w yty­
czenia drogi, prowadzącej do tego, aby polska racja stanu rozumiana była przez wszystkicli oby­
wateli Rzeczypospolitej niezależnie od tego, jakim  mówią językiem.

Rozumiemy dobrze, jak wielką ponosimy odpowiedzialność na tym  właśnie odcinku. Mło­
dzież zamieszkała na terenie etnograficznie mieszanym w yrasta, kształci się i wychowuje w czasie, 
gdy mniejszości narodowe same znajdują się w trakcie odnajdywania właściwej linii ideologicznej, 
utrwalającej ich ponownie nawiązany po upływie przeszło wieku stosunek do państwa i społeczeń­
stwa polskiego. Jest to fakt ważny, często jednak zapoznawany.

Już jednak dziś chcemy, aby wychowująca się młodzież niepolska miała świadomość tego, 
że ma obowiązek poznania kultury polskiej i wyrobienia sobie dla niej szacunku, że przygotowuje 
się do rzetelnego spełniania swoich przyszłych obowiązków obywatelskich, a w razie potrzeby do 
złożenia ofiary krwi i mienia. Chcemy też, aby cała wychowująca się młodzież rozumiała, że Polska 
w żadne zdobycze kultury  innego narodu nie godzi, że dąży i dążyć będzie zawsze do zabezpiecze­
nia swobodnego rozwoju tym  wszystkim, którzy chcą rozwijać bogactwo swej kultury narodowej 
w ram ach niepodległej Polski w. nienaruszalnych jej granicach.

Za lojalnych obywateli Rzeczypospolitej uważamy jednak tylko tych, którzy są zupełnie 
uniezależnieni od jakichkolwiek rozkazów z zewnątrz lub wewnątrz, mogących godzić w calosc i 
ustrój Rzeczypospolitej, lub podważać w świadomości obywateli podstawy, na których się opiera 
polska racja stanu.

Zdajemy sobie wszyscy sprawę, ile napotykam y trudności w tej części naszej pracy wycho­
wawczej. Pracy tej nie zaprzestanie nikt, komu dobro Rzeczypospolitej leży na sercu.

Jeżeli chodzi o kształtowanie jednostki, dążymy do urabiania silnych i prawych charakte­
rów, do wyrobienia dyscypliny w pracy indywidualnej i zbiorowej, a jednocześnie śmiałej inicja­
tywy w pracy samodzielnej. Jednostka powinna zrozumieć, że życie wymaga tyleż samodzielności



D ZIE N N IK  U RZĘD O W Y  K. O. S. L. Nr 7 ( i c h ).

myśli i pracy, gdy chodzi o pchnięcie naprzód rozwoju i kultury duchowej i materialnej narodu, 
ile podporządkowania się, gdy chodzi o harm onijną współpracę z innymi, gdy potrzebny jest zbio­
rowy wysiłek, gdy dla celów wyższych, ogólnych jednostka ma obowiązek ulegania dyscyplinie 
zbiorowej.

Jasne rozgraniczenie tego, co musi być czynem indywidualnym  człowieka, od tego, co po­
winno być aktem  woli zbiorowej i zbiorowego czynu, odróżnienie, co jest wynikiem śmiałej posta­
wy jednostki a co zaprzeczeniem wymagań życia zorganizowanego, społecznego, nie przestaje być 
jednym  z naczelnych zagadnień wychowawczych w Polsce. W ybujały indywidualizm lub może 
niechęć do współpracy z innymi utrudnia niejednokrotnie regulowanie życia zbiorowego. Będzie­
my musieli zawsze walczyć o to, aby zachowywana była równowaga pomiędzy śmiałym przejawem 
woli jednostki a racjonalnym  podporządkowaniem się jej tam, gdzie tego wymaga dobro publiczne.

Troska o zdrowie dzieci i młodzieży, wzmacniane fizycznej odporności jednostki, system a­
tyczne i trwałe urabianie organizmu poprzez ćwiczenia cielesne, przygotowywanie w ten sposób 
obywatela zdrowego, zaprawionego do znoszenia trudów  i niewygód i wszelkich przeciwności ży­
ciowych stanowi jedną z podstawowych zasad pracy wychowawczej. Jest to zarazem jeden z nieo­
dzownych warunków przygotowania młodzieży do obrony Rzeczypospolitej.

Bo osiągnięcia tych celów używamy całego szeregu dróg i środków, które same przez sie 
rozwijają bogactwo duchowe umysłu ludzkiego i składają się na całość postawy duchowej jednostki.

A więc przede wszystkim młodzież musi poznać Polskę i jak  najlepiej orientować się w roli, 
jaką odgrywają poszczególne ziemie w rozwoju Rzeczypospolitej jako całości, musi poznać grun­
townie i ukochać mowę polską, ten cudowny środek wytwarzania istotnej głębokiej łączności jed­
nostek tworzących naród, poznać i pokochać dzieje Polski, tworzące więź, łączącą obecne poko­
lenie z przeszłością.

W wychowaniu i wykształceniu młodzieży, zwłaszcza średnim i wyższym, poważną rolę od­
grywa budzenie w poszczególnych jednostkach możliwie różnorodnych zainteresowań, stosownie 
do zdolności jednostek. Tą bowiem drogą Polska zasilana będzie w sposób najlepszy dobrze przy­
gotowanymi i zamiłowanymi w swym fachu specjalistami, zdolnymi nie tylko do pełnienia swych 
obowiązków, ale także do wysiłków twórczych zmierzających do doskonalenia form życia pań­
stwowego, kulturalnego, technicznego i gospodarczego.

Poza tym  młodzież powinna sobie zdawać dokładnie sprawę , że naród polski musi mieć za­
pewnioną pełnię rozwoju na wszystkich odcinkach swego życia. Stąd wypływa szczególna koniecz­
ność stałego dopływu młodych sił do wszystkich zawodów. Błędów przeszłości nie wolno nam 
obecnie powtarzać. Na młodym pokoleniu leży przede wszystkim obowiązek wyrównania bra­
ków, które nam w spuściźnie zostawiła historia z okresów przedrozbiorowych i późniejszych zwła­
szcza w rozkładzie sil zatrudnionych w najróżnorodniejszych zawodach, przede wszystkim zaś 
w zakresie handlu” .

„Usiłowałem w tym  krótkim  zarysie”, powiedział P. Minister, „sformułować, jakie są pod­
staw y i idee przewodnie, którym i kierujemy się w pracy wychowawczej, aczkowiek zdaję sobie 
sprawę, że jestem daleki od wyczerpującego ujęcia tego tak  trudnego i rozległego zagadnienia.

Część urzędowa. § i. Uprawnienia państwowych liceów ogól­
nokształcących, przewidzianych w art. 20 i 22 

o7 ustawy z dnia 11 marca 1932 r. o ustroju szkol-

R n 7 P n p 7 A n 7 P N , p  '  n ic„tW a ( D z ' U ' R ' R  N r  381 P ° Z 389)1 m o g ą  b y ćRO ZPO R ZĄD ZENIE nadawane:
M in istra  W y zn a ń  R e lig ijn y c h  a) liceom pryw atnym , zorganizowanym na

i O ś w ie c e n ia  P u b lic z n e g o  wzór liceów państwowych,
z dnia 13 grudnia 1937 r. (Nr II S-10759/37) b) liceom p ryw atnym , niezorganizow ynym

o nadawaniu pryw atnym  liceom  ogóln ok szta ł- na wzór liceów państwowych, a uznanym  przez
cącym  uprawnień liceów  państw ow ych. M inistra W yznań Religijnych i Oświecenia Pubłi-
,v . . _ , . cznego za eksperymentalne.Na podstawie art. 8 ustaw y z dnia 11 marca

1 9 3 2  r. o pryw atnych szkołach oraz zakładach na- § 2 .  Nadanie uprawnień liceum prywatnem u
ukowych i wychowawczych (Dz. U. R. P. N r 33, może nastąpić, jeżeli:
Poz- 343) zarządzam, co następuje: a) osiągnie wyniki nauczania, uznane przez
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w ładze  szko lne za  d o ró w n u jące  w yn ik o m , o siąg a­
n y m  w  liceach  p ań stw o w y ch ,

b) o siąga  w  p ra c y  w ychow aw czej poziom , u- 
z n a n y  p rzez  w ładze  szko lne za d o ró w n u ją c y  p oz io ­
mowa, o siąg an em u  w liceach  p ań stw o w y ch , wr 
szczegó lności w  zak resie  w y ch o w an ia  m łodzieży , 
o d p o w iad a jąceg o  p o trz e b o m  P a ń s tw a ,

c) s to su je  p rz y  p rz y jm o w a n iu  uczn iów  p rz e ­
p isy , o b o w iązu jące  w  p a ń s tw o w y ch  liceach  ogól­
n o k sz ta łcący ch ,

d) p o s ia d a  d y re k to ra  o raz  w iększość ta k ic h  
nauczy c ie li, k tó rz y  zarów no  liczb ą  godzin  ja k  i 
p ra c ą  zw iązan i są  p rzed e  w szy stk im  z t ą  szkołą,

e) p o s ia d a  pom ieszczen ie, u rząd zen ie  i z a o p a ­
trzen ie  w  śro d k i i pom oce n au k o w e  —  o d p o w ied ­
nie do liczby  uczn iów  (ennic) i w ydzia łu ,

f) o d p o w iad a  p o trz e b o m  p a ń s tw o w y m  n a  d a ­
n y m  te ren ie .

§ 3. U p ra w n ie n ia  liceów  p a ń s tw o w y ch  n a d a ­
je  liceum  p ry w a tn e m u  M in iste r W y zn ań  R elig ij­
n y ch  i O św iecenia P ub liczn eg o  n a  w niosek  K u ra ­
to ra  w łaściw ego O kręgu  Szkolnego.

§ 4. U p raw n ien ia , n a d a n e  liceu m  p ry w a tn e ­
m u , p o w o d u ją  u zn an ie  św iad ec tw , w y d an y ch  
p rzez ta k ie  liceum  w łasn y m  uczn iom , za  ró w n o ­
zn aczn e  z odpow ied n im i św iad ec tw am i liceów  
p ań stw o w y ch .

§ 5. N a d a n ie  u p ra w n ie ń  w ażne je s t do o d ­
w ołan ia .

U p ra w n ie n ia  m ogą  b y ć  odw ołane , g d y  w ładze  
szko lne  s tw ie rd zą , że liceum  p rz e s ta ło  spe łn iać  
k tó ry k o lw ie k  z w a ru n k ó w , w y m ien io n y ch  w  § 2 
n in ie jsz e g o  ro z p o rz ą d ze n ia  lu b  n a ru sz a  in n e , o b o ­
w iązu jące  je  p rzep isy .

§ 6. L iceu m  p ry w a tn e  z u p ra w n ie n ia m i li 
ceów  p ań s tw o w y c h  um ieszcza  n a  św iad ec tw ach
szk o ln y ch  k lau zu lę : Z a rząd zen iem  z d n ia  ........
  N r   M in is te r W y z n a ń  R e lig ijn y ch
i O św iecen ia  P u b liczn eg o  n a d a ł p ry w a tn e m u  lice­
um  (nazw a) u p ra w n ie n ia  p ań s tw o w y c h  liceów  
o g ó ln o k sz ta łcący ch .

§ 7. R o zp o rząd zen ie  n in ie jsze  w chodzi w ż y ­
cie z d n iem  1 w rześn ia  1938 r.

W  s to su n k u  do k las  p ie rw szy ch  p ry w a tn y c h  
liceów  o g ó ln o k sz ta łcący ch  tra c i  rów nocześn ie  m oc 
o b o w iązu jącą  ro zp o rząd zen ie  M in is tra  W y zn ań  
R e lig ijn y ch  i O św iecenia  P u b liczn eg o  z d n ia  1 m a ­
ja  1929 ro k u  w  sp raw ie  n a d a w a n ia  p ry w a tn y m  
szko łom  śred n im  o g ó ln o k sz ta łcący m  i se m in a ­
riom  n au czy c ie lsk im  p ra w  szkół p ań s tw o w y ch  
(Dz. U rz. M in. W . R . i O. P . N r 6, poz. 75).

M in is te r W y zn ań  R e lig ijn y c h  
i O św iecen ia  P u b liczn eg o  

W . Ś w ię to s ła w s k i.

88 .

Z A R Z Ą D Z E N I E  
M in istra  W y zn a ń  R e lig ijn y c h  

i O ś w ie c e n ia  P u b lic z n e g o
z dnia 13 grudnia 1937 r. (Nr II  O P - 10680/37)

o  p r y w a t n y c h  s z k o ł a c h ,  p r z e z n a c z o n y c h  d la  
o s ó b ,  k t ó r e  n ie  p o d l e g a j ą  o b o w ią z k o w i  s z k o l ­
n e m u , a  r e a l i z u j ą c y c h  d r u g i  i  t r z e c i  s z c z e b e l  

p r o g r a m u  s z k ó ł  III s t o p n i a .

N a p o d s ta w ie  a r t .  1 u s ta w y  z d n ia  4 czerw ca 
1920 r. o ty m czaso w y m  u s tro ju  w ładz  szk o lnych  
(Dz. U . R. P . N r 50, poz. 304) o raz  a r t .  1 u s ta w y  
z d n ia  11 m a rc a  1932 r. o p ry w a tn y c h  szko łach  
o raz  z a k ła d a c h  n au k o w y c h  i w ych o w aw czy ch  
(Dz. U. R . P. N r 33, poz. 343) z a rz ą d za m , co 
n a s tę p u je :

§ 1. K u ra to r  O kręgu  S zkolnego  m oże na 
w niosek  in sp e k to ra  szko lnego  u zn ać  aż  do  odw o­
ła n ia  św iad ec tw a  u k o ń c z e n ia  szkó ł p ry w a tn y c h , 
p rzezn aczo n y ch  d la  osób, n iep o d le g a ją cy c h  o b o ­
w iązkow i szk o ln em u , a re a liz u ją cy c h  d ru g i i t r z e ­
ci szczebel p ro g ra m u  szkól I I I  s to p n ia , za  ró w n o ­
w ażn e  ze św iad ec tw am i u k o ń czen ia  p u b liczne j 
szko ły  pow szechnej I I I  s to p n ia .

D ecy z ja  ta k a  u za leżn io n a  je s t od  s tw ie rd zen ia  
na  p o d staw ie  w iz y ta c ji, d o k o n y w an e j co n a j ­
m niej raz  do ro k u  p rzez in sp e k to ra  szkolnego , że 
szko ła :

a) p ro w ad z i naukę p rz y n a jm n ie j w  w y m iarze  
12 godzin  ty g o d n io w o  w ed ług  p ro g ra m u , za leco ­
nego p rzez M in is te rs tw o  W y zn ań  R e lig ijn y ch  i 
O św iecenia  P u b liczn eg o  (P ro g ram  szkół w ieczo­
row ych  dla d o ro sły ch , w y d aw n ic tw o  I n s ty tu tu  
O św ia ty  D orosłych  w y d an ie  I I ,  W arszaw a, 1935 r ; 
— za lecony  do u ż y tk u  p ism em  M in. W . R . i 
O. P. z d n ia  13 lip ca  1934 r. n r  I I  O P  - 5045/34 
o raz  p ro g ra m  szkół w ieczo row ych  d la  m ło d o c ia ­
ny ch , w ydaw nictw '0  I n s ty tu tu  O św ia ty  D o ro s­
łych , W arszaw a, 1936 r., —  za leco n y  do u ż y tk u  
p ism em  Min. W . R . i O. P . z d n ia  19 g ru d n ia  
1935 r. N r I O P  - 6864/35);

b) o siąg a  w yn ik i, d o ró w n u jące  w yn ik o m , o sią ­
g an y m  w p u b liczn y ch  szko łach  pow szech n y ch  
I I I  s to p n ia .

§ 2. N a świadectwach, o których  mowa w § 1, 
umieszcza się wzmiankę treści n as tęp u ją ce j :

„N a  m o cy  z a rz ą d ze n ia  K u ra to ra  O kręgu
S zk o ln eg o .................. z d n ia  .................  N r .........
św iadectw a) n in ie jsze  je s t  ró w n o zn aczn e  ze św ia­
d ec tw em  z u k o ń czen ia  pu b liczn e j szko ły  pow ­
szechnej I I I  s to p n ia ” .

§ 3. Z a rząd zen ie  n in ie jsze  w chodzi w  życie 
z d n iem  o g łoszen ia .1)

M in is te r W y z n a ń  R e lig ijn y ch  
i O św iecen ia  P ub liczn eg o  

W . Ś w ię to s ła w s k i.

1) tj. z dnierą 31 grudnia 1937 r.
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89.
ZARZĄDZENIE  

M in istra  W y z n a ń  R e l ig i jn y c h  
i O ś w ie c e n ia  P u b l ic z n e g o

■ /. d n i a  3  l i s t o p a d a - 1 9 3 7  r - ( N r  I I I  P U - 5 2 9 6 / 3 7 }

w  s p r a w i e  o p ł a t  z a  o c e n ę  k s i ą ż e k  s z k o l n y c h  
d l a  s z k ó ł  z a w o d o w y c h .

Na podstawie § 12 rozporządzenia Ministra 
Wyznań Religijnych i Oświecenia Publicznego 
z dnia 17 kwietnia 1936 r. o używaniu i ocenie 
książek szkolnych oraz pomocy naukowych dla 
szkól zawodowych (Dz. Urz. Min. W. R. i 0 . P. 
Nr 2, poz. 32) zarządzam, co następuje:

§ 1. Na pokrycie kosztów oceny podręczni­
ków szkolnych i książek pomocniczych dla szkół 
zawodowych autor lub wydawca, występujący o 
ocenę, obowiązany jest do opłacenia taksy, która 
wynosi 25 gr od stronicy podręcznika lub książki 
pomocniczej.

§ 2. Oplata powinna być wniesiona do P.K.O. 
na konto nr 30.400 —- rachunek Centralnej 
Księgowości Ministerstwa Skarbu, na fundusz 
specjalny taksy administracyjnej — do dyspo­
zycji Ministerstwa W. R. i O. P. , a dowód wpłaty 
dołączony do podania o ocenę książki.

§ 3. Zarządzenie niniejsze wchodzi w życie 
/. dniem ogłoszenia1) i z tą  chwilą traci moc obo­
wiązującą zarządzenie z dnia 9 stycznia 1936 r. 
w sprawie opłat za ocenę książek szkolnych i środ­
ków naukowych dla szkół zawodowych (Dz. Urz. 
Min. W. R. i O. P. Nr 1, poz. 10).

Minister Wyznań Religijnych 
i Oświecenia Publicznego 

W . Ś w ię t o s ła w s k i .

90.
M I N I S T E R S T W O  

W Y Z N A Ń  R E L IGI JNYCH I O Ś W I E C E N I A  
P U B L I C Z N E G O

W a r s z a w a

O K Ó L N I K  Nr 97
z  d n i a  5  l i s t o p a d a  1 9 3 7  r - ( U P - 2 1 0 9 3 / 3 7 ) .

o  u p r a w n i e n i a c h  k o n t r a k t o w y c h  p r a c o w n i k ó w  
p a ń s t w o w y c h  i i c h  ż o n  d o  k o r z y s t a n i a  z u l g  

p r z y  p r z e j a z d a c h  k o l e j a m i  p a ń s t w o w y m i .

W związku z § 2 ust. 1, lit c) rozporządzenia 
Ministra Komunikacji z dnia 22 grudnia 1933 r., 
wydanego w porozumieniu z Ministrem Skarbu 
o ulgach dia funkrjorariuszów państwowych przy 
przejazdach kolejami państwowymi (Monitor 
Polski Nr 297, poz. 329) — Ministerstwo Wyznań

1) t j .  z  d n i e m  3 1  g r u d n i a  1 9 3 7  r .

Religijnych i Oświecenia Publicznego w porozu­
mieniu z Ministerstwem Komunikacji wyjaśnia, 
co następuje:

1) Uprawnienia kontraktowych pracowników 
państwowych do korzystania na równi z etatowy­
mi funkcjonariuszami z ulg przy przejazdach ko­
lejami państwowymi uzależnione są:

a) od t r w a ł o ś c i  zajmowanego stanowi­
ska (umowa zawarta na czas nieoznaczo­
ny), co wyklucza od udziału w ulgach pra­
cowników dniówkowych, albo przyjętych 
na określony czas, np. rok, pół roku;

b) od pełnienia funkcyj t a k i c h  s a m y c h  
jak urzędnicy państwowi, państwowi niżsi 
funkcjonariusze, profesorowie i pomocni­
cze siły naukowe w państwowych szkołach 
akademickich, nauczyciele szkół państwo­
wych i publicznych, pozostający na etacie 
Państwa.

Ulgi nie przysługują osobom, których stosu­
nek umowny nie dotyczy pracy w publiczno-pra- 
wnym charakterze urzędnika lub niższego funk­
cjonariusza, lecz np. agenta, robotnika.

2) Z ulg korzystać mogą, czy to ze względu 
na zasady podane wyżej, czy też w d r o d z e  
w y j ą t k u  przyjęci na okres nie krótszy niż 
9 miesięcy k o n t r a k t o w i :

a) nauczyciele wszystkich typów szkół pań­
stwowych i publicznych szkół powszech­
nych, w których nauczyciele ci są zajęci 
jako kontraktowi pracownicy państwowi 
zobowiązani na podstawie umowy do 
udzielania nauki w wymiarze co najmniej 
14 godzin lekcyjnych tygodniowo;

b) zastępcy profesorów państwowych szkół 
akademickich, zatrudnieni na podstawie 
umowy w wymiarze co najmniej 7 godzin 
tygodniowo;

c) lektorzy i prowadzący wykłady zlecone 
(nie wyłączając tych, którzy pełnią obo­
wiązki z ramienia Ministerstwa W. R. 
O. P. przy uczelniach zagranicznych), za­
trudnieni na podstawie umowy w wymia­
rze co najmniej 7 godzin tygodniowo;

d) adiunkci, kustosze, konstruktorzy (instruk­
torzy), prosektorzy, obserwatorzy i asy­
stenci starsi państwowych szkół akademic­
kich, zatrudnieni na podstawie umowy 
w wymiarze co najmniej 15 godzin tygod­
niowo;

e) asystenci młodsi (demonstratorzy i elewi) 
oraz zastępcy asystentów państwowych 
szkół akademickich, zatrudnieni na pod­
stawie umowy w wymiarze co najmniej 15 
godzin tygodniowo i niezależnie od czasu, 
na jaki są przyjęci.

3) Z ulg korzystać m o g ą  również docenci 
państwowych szkół akademickich, którzy nie ma­
ją powierzonych zastępczych obowiązków profe­
sorskich lub obowiązków pomocniczych sił nau­
kowych i jeżeli nie są urlopowani.

4) Z ulg korzystać mogą również kontraktowi 
pracownicy państwowi, opłacani z Taksy Admini-
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stracy jn e j, z F unduszu  O płat S tudenckich  i z in ­
nych funduszów  b u d że tu  jeżeli odpow iadają oni 
w arunkom  powołanego na w stępie rozporządze­
nia M inistra K om unikacji.

5) Żony pracow ników  upraw nionych  do ulg 
m ają  rów nież praw o do ty ch  ulg pod w arunkiem , 
że nie są sądow nie separow ane, chyba że na  mężu 
ciąży obow iązek alim entacji.

6) Osobom , w ym ienionym  w p u n k tach  2), 3), 
4) i 5) p rzysługu ją  legitym acje, w skazane w p u n k ­
cie 2) lit. a) względnie lit. b) okólnika nr 26 
z dn ia  6 m arca  1935 r. (BP-3237/35).

Rów nocześnie uchy la  się okólniki: n r  16 
z dnia 10 lu tego 1934 r. (B P - 3797/34) w spraw ie 
leg itym acyj tym czasow ych n a  praw o ko rzystan ia  
z ulg kolejow ych, n r  54 z dn ia  24 kw ietn ia 1934 r. 
(BP-8742/34) o ulgach kolejow ych k o n tra k to ­
wych nauczycieli, profesorów  i pom ocniczych sił 
naukow ych w szkołach akadem ickich i ich żon, 
oraz nr 76 z dnia 5 czerwca 1943 r. (BP- 
o u lgach kolejow ych p rzyznanych  dla pracow ni­
ków  państw ow ych i ich żon.

D yrek to r B iura Personalnego: 
W . P r z y b y ło w ic z .

91.
P R E Z Y D I U M  R A D Y  M I N I S T R Ó W  O d p i s .

Nr 42-2/82. Warszawa, dn. 22 X I 1937r.

Z a lic z k i  n a  u p o s a ż e n i e  d la  
p r a c o w n ik ó w  k o n t r a k t o w y c h  

( e m e r y t ó w )

•  Do
M inisterstwa Spraw  Wewnętrznych

w Warszawie.

Na pismo z dnia 30 października 1937 r. nr 
G .P.11/20/5 Prezydium  R ady  M inistrów w yjaśnia, 
że zaliczki na  uposażenie pracowników k o n trak to ­
wych (emerytów) m ogą być udzielane w w ypad­
kach szczególnie zasługujących na uwzględnienie 
w tryb ie  ustalonym  w postanow ieniach p k t. V II 
okólnika P ana Prezesa R ady  M inistrów z dnia 22 
czerwca 1934 r- n r 42/2/18 z tym , iż pracownicy 
kontrak tow i winni zabezpieczyć m ającą im  być 
udzieloną zaliczkę, bądź hipotecznie, bądź też 
przez złożenie zobow iązania dwu w ypłacalnych rę- 
czycieli (stałych lub prow izorycznych urzędników  
państw ow ych, posiadających upraw nienia em ery­
talne).

P onad to  pracow nik kon trak tow y em eryt przed 
udzieleniem m u zaliczki winien złożyć deklarację, 
w yrażającą zgodę na po trącanie m u ra t zaliczki 
również i z uposażenia em erytalnego w w ypadku 
rozw iązania z nim  stosunku umownego.

D y rek to r B iura Personalnego 
(—) J. J a g ie ł ło .

M I N I S T E R S T W O  

W Y Z N A Ń  R EL IG I J NY C H  I O Ś W I E C E N I A  

P U B L I C Z N E G O

Warszawa.

O K Ó L N I K  nr 1
z dnia 4 stycznia 1938 r. (BP-29729/37)

w  s p r a w ie  z a l i c z e k  n a  u p o s a ż e n i e  
d la  p r a c o w n ik ó w  k o n t r a k t o w y c h .

M inisterstwo W yznań Religijnych i Oświecenia 
Publicznego podaje do wiadomości i stosowania 
pismo Prezydium  R ady M inistrów z dnia 22 listo­
pada 1937 r. nr 42 - 2/82 o zaliczkach na upo­
sażenie dla pracow ników  kontrak tow ych z tym , że 
wedle w yjaśnienia Prezydium  R ady  M inistrów 
z dnia 13 grudnia 1937 r. nr 42 - 2/81 zaliczki 
na uposażenie m ogą być przyznane jedynie tym  
pracownikom  kontrak tow ym , z k tórym i zostały 
zaw arte um ow y na czas nieokreślony.

D y rek to r B iu ra  Personalnego
(—) W . P r z y b y ło w ic z .

K U R A T O R I U M  

O K R Ę G U  S Z K O L N E G O  L U B E L S K I E G O  

W  LUBLI NIE

Dnia 17 stycznia 1938 roku.
Nr B-485/38.

Sprawa: z a l i c z k i  n a  u p o s a ż e n i e
d la  p r a c o w n ik ó w  k o n t r a k t o w y c h .

O K Ó L N I K  Nr 5

Zarządzenie Prezydium  R ady  M inistrów z dnia 
22 listopada 1937 r. nr 42 - 2/82 î  okólnik Mi­
nisterstw a W yznań Religijnych i Oświecenia P u ­
blicznego z dnia 4 stycznia 1938 r - nr 1/BP- 
29729/37 w sprawie zaliczek na  uposażenie dla 
pracow ników  kontrak tow ych przesyłam  do w ia­
domości i stosowania.

N adm ieniam , że:
1) wzory poręczeń i deklaracje zostały przesłane 

przy okólniku K uratorium  z dn. 10.IX .1936 r. 
nr 43/B - 12858/36/;

2) pracownicy, z k tórym i zaw arto  um owy na 
czas ściśle określony (np. na jeden rok), z zali­
czek nie m ogą korzystać;

3) udzielenie zaliczki w ym aga zgody Prezesa R a­
dy M inistrów i M inistra Skarbu, wobec czego 
podania o udzielenie zaliczki m uszą być nale­
życie um otyw ow ane i udokum entow ane.

K u ra to r Okręgu Szkolnego 
(—) S. K le b a n o w sk i
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M I N IS T E R S T W O  
W Y Z N A Ń  R E L IG IJN Y C H  I O Ś W I E C E N I A

P U B L I C Z N E G O

W arszaw a

O K Ó L N I K  Nr 101
z dn ia  18 lis topada  1937 r. (II W - i0471/37)

w  s p r a w ie  k ó ł  s z k o l n y c h  
P o l s k i e g o  B ia ł e g o  K r z y ż a .

Zezwalam na zakładanie szkolnych kół mło­
dzieży Polskiego Białego Krzyża na zasadach za­
łączonego regulaminu.

Zakładanie szkolnych kół P. B. K. jak  wszyst­
kich innych szkolnych kół Stowarzyszeń wyższej 
użyteczności, wymaga zgody Kierownictwa lub 
Dyrekcji szkoły, k tóra powinna mieć na uwadze 
celowość powstania koła.

Minister W yznań Religijnych 
i Oświecenia Publicznego:

W . S w ię to s ła w s k i.

Z a łą c z n ik  do okóln ika n r  101 z 18.X I.
J937 r. (II W -104Ó /37).

R e g u la m in  S z k o ln y c h  K ó ł M ło d zieży  
P o ls k ie g o  B ia łe g o  K rz y ż a  (P. B. K .).

§ 1. Szkolne Koła P. B. K. mogą być zakła­
dane w szóstych i siódmych klasach szkoły pow­
szechnej, gimnazjach a przede wszystkim w lice­
ach i zakładach kształcenia nauczycieli. Liczba 
członków tworząćych koła powinna wynosić co 
najmniej 10 uczniów (uczennic).

§ 2. Zawiązane Koło otrzym uje nazwę: 
Szkolne Koło Młodzieży Polskiego Białego K rzy­
ża przy  .......... ............ ......................................... ........

nazwa szkoły i miejscowość.
§ 3. Opiekę nad Kołem P. B. K. z ram ienia 

Dyrekcji względnie Kierownictwa szkoły spraw u­
je jeden z członków Rady Pedagogicznej.

§ 4. Członkowie Koła opłacają składkę człon­
kowską w wysokości, ustalonej przez władze 
szkolne dla wszystkich organizacji szkolnych.

§ 5. Sposób wyboru zarządu Koła, ustalenie 
ilości członków zarządu oraz sposób wykonywa­
nia kontroli nad finansami Koła należy do kom­
petencji R ady Pedagogicznej.

§ 6. Roczne główne zebranie członków Koła 
rozpatruje sprawozdanie zarządu Koła oraz za­
twierdza sprawozdanie finansowe organów kon­
trolnych powołanych zgodnie z § 5, o ile kontrola 
ta  spoczywa w ręku uczniów.

§ 7. Plan działalności Koła opracowany za­
sadniczo przez samą młodzież wchodzi w życie po 
zatwierdzeniu go przez dyrektora (kierownika) 
szkoły.

§ 8. Działalność Koła powinna zmierzać 
w myśl wskazań s ta tu tu  P. B. K. do zaspakajania, 
zależnie od wieku i wykształcenia młodzieży, 
w miarę jej sił i możności, potrzeb duchowych 
żołnierza przez pomoc w pracy kulturalno - oświa­
towej, prowadzonej w domach żołnierza oraz 
świetlicach oddziałowych, drogą:

a) zaopatryw ania świetlic w m ateriały kul­
turalno - oświatowe (gazety, książki, albu- 
my, gry towarzyskie itp .),

b) urządzania imprez i przedstawień dla żoł­
nierzy,

c) korespondencji z żołnierzami,
d) wygłaszania odczytów i prowadzenia poga­

danek itp.

§ 9. Koło może za zgodą Dyrekcji (Kierow­
nictwa) szkoły:

a) urządzać zebrania uczniowskie w celu sze­
rzenia wśród uczniów (uczennic) danej 
szkoły idei propagowanych przez P. B. K. 
oraz w celu zjednywania dla niej nowych 
członków.

b) urządzać imprezy w celu powiększania 
swych funduszów.

§ 10. Zatwierdzone przez roczne zebranie 
członków Koła roczne sprawozdanie z działalnoś­
ci Koła przesyła zarząd Koła za pośrednictwem 
opiekuna do Zarządu Miejscowego Koła lub Za­
rządu Okręgu P. B. K.

§ 11. Koło może być rozwiązane przez D y­
rekcję względnie Kierownictwo szkoły. Koło 
może się również rozwiązać samo na podstawie 
uchwały rocznego zebrania.

O rozwiązaniu Koła należy zawiadomić Za­
rząd miejscowego Koła względnie Zarząd Okręgu 
P. B. K.

§ 12. M ajątkiem rozwiązanego Koła dyspo­
nuje Rada Pedagogiczna.

93 -

M I N IS T E R S T W O  
W Y Z N A Ń  R E L IG IJN Y C H  1 O Ś W I E C E N I A  

P U B L I C Z N E G O

W arszaw a.

O K Ó L N I K  n r  4
z d n ia  21 s ty czn ia  1938 r. (II W -551/38)

w  s p r a w ie  r e g u la m in u  K ó l M ło d z ie ż y  
P o l s k i e g o  C z e r w o n e g o  K r z y ż a .

Podaję do wiadomości zatw ierdzony przeze 
mnie Regulamin Kół Młodzieży Polskiego Czer­
wonego Krzyża.

M i n i s t e r  
W . S w ię to s la w s k i.
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Z a łą c z n ik  do n r  I I  W -551/38.

R E G U L A M I N  
Kó ł  M ło d z ie ż y  P o ls k ie g o  C z e r w o n e g o  

K rz y ż a .

I. C e l e  K ó ł  M ł o d z i e ż y  PCK.

1. Celem Kół Młodzieży PCK. jest przygoto­
wanie młodzieży do czynnej służby oby­
watelskiej w myśl hasła „Miłuj bliź­
niego

2. Aby cel ten osiągnąć, organizacja Kół Mło­
dzieży PCK. umożliwia młodzieży po­
znanie, stosowanie i propagowanie zasad 
higieny, ładu i kultury życia codziennego 
w życiu osobistym i zbiorowym; zapra­
wia młodzież do obowiązku niesienia po­
mocy bliźniemu w każdej potrzebie, wy­
rabia w młodzieży poczucie konieczności 
służby dla otoczenia, dla szkoły i własnej 
Ojczyzny; ucząc ratownictwa i udzielania 
pomocy w nagłych wypadkach, przygoto­
wuje do obrony kraju; ułatwia poznanie 
młodzieży innych krajów i wywołuje sym­
patię dla niej.

11. O r g a n i z a c j a  K ó ł  M ł o d z i e ż y  PCK.

3. Koła Młodzieży PCK. dzielą się na koła 
szkolne i na koła pozaszkolne.

4. Koła szkolne powstają na terenie szkoły 
powszechnej, średniej ogólnokształcącej 
i  zawodowej z inicjatywy Dyrekcji i Kie­
rownictw szkoły, nauczycieli, rodziców 
lub samej młodzieży szkolnej. Powstanie 
Koła wymaga zgody Dyrekcji lub Kie­
rownictwa szkoły.
Do Koła szkolnego należeć może mło­
dzież szkolna poczynając od klasy I-szej 
szkoły powszechnej.
O powstatnm Koła zawiadamia Dyrekcja 
lub Kierownictwo szkoły Zarząd Od­
działu (Komisję Oddziałową Kół Mło­
dzieży PCK.)

5. W skład koła szkolnego wchodzi najmniej 
5 uczniów (uczennic).

6. Po najmniej czteromiesięcznej owocnej 
pracy w kole, członkowie koła składają 
następujące przyrzeczenie: „Pragnę ca­
łym sercem służyć Bogu i Polsce w myśl 
hasła Czerwonego Krzyża: „Miłuj bliźnie1
go”-

7. Członkowie Szkolnego Koła Młodzieży 
PCK. przechodzą cztery stopnie, których 
nazwy określa instrukcja wykonawcza 
opracowana przez Komisję Główną Kół 
Młodzieży PCK.

8. Przejście członka Koła Młodzieży PCK. ze 
stopnia niższego na stopień wyższy odby­
wa się na zasadzie wykonywanych prac, 
przewidzianych dla każdego stopnia.

g. Członkowie szkolnego Koła Młodzieży
PCK. mają prawo nosić odznaki, ustano­
wione dla każdego ze stopni.

10. Członkowie Szkolnego Koła Młodzieży
PCK. opłacają składki miesięczne zgo­
dnie z obowiązującymi przepisami szkol­
nymi, na cele Kół Młodzieży PCK.

Zarząd Koła ma prawo zwalniać nie­
zamożnych członków od opłat na rzecz 
Koła całkowicie lub częściowo.

Wszystkie wpływy pieniężne koła ze 
składek, jak też wszelkich innych źródeł, 
służą zasadniczo na cele koła.

Dla zaznaczenia łączności organiza­
cyjnej, każde koło wpłaca do Zarządu Od­
działu (Komisji Oddziałowej Kół Młodzie­
ży) 10% rocznych wpływów ze składek 
członkowskich na cele kół młodzieży 
PCK.

ir . Koło Młodzieży może mieć swój propo­
rzec.

12. Rozwiązanie Kola Młodzieży PCK. może 
nastąpić na zarządzenie Dyrekcji (Kiero­
wnictwa) szkoły lub władz organizacyj­
nych PCK., oraz na zasadzie uchwały ze­
brania ogólnego koła.

13. W razie likwidacji koła, wszystkie prowa­
dzone przez koło książki i cały majątek 
koła powinien być przekazany za wiedzą 
Dyrekcji względnie Kierownictwa szkoły 
Zarządowi Oddziału PCK (Komisji Od­
działowej Kół Młodzieży).

14. Zebrania ogólne członków koła odbywają 
się w miarę potrzeby, conajmniej jednak 
dwa razy do roku: na początku i przed 
końcem roku szkolnego.

Na zebraniu członków koła na począt­
ku roku szkolnego powinien być uchwa­
lony plan działalności opracowany zasa­
dniczo przez samą młodzież. Plan ten 
wchodzi w życie po zatwierdzeniu przez 
Dyrektora względnie Kierownika szkoły.

. Na zebraniu przy końcu roku szkolnego 
powinno być złożone sprawozdanie z dzia­
łalności za okres ubiegły.

15. Żeńska młodzież, która należy do Kół 
szkolnych Młodzieży PCK. i wchodzi 
w skład żeńskich hufców szkolnych po­
głębia przez pracę w Kołach swoje umie­
jętności i sprawności w zakresie ratowni­
ctwa.

16. Wchodzącej w skład hufców szkolnych 
młodzieży męskiej i żeńskiej, która zosta­
ła zwolniona czasowo i częściowo od zajęć 
w hufcach, mogą być powierzone do wy­
konania zadania w Kole szkolnym Mło­
dzieży PCK. po porozumieniu opiekuna 
Koła z komendantem (tką) hufca szkolne­
go-

17. Żeńskie hufce szkolne po porozumieniu 
komendantki hufca szkolnego z opieku­
nem koła szkolnego PCK. mogą korzy-
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stać z ewentualnie posiadanego sprzętu 
ratowniczego należącego do szkolnego ko­
ła PCK.

iS. Zarząd Kola składa się z 3-ch osób: prze- 
wodnioaącego, sekretarza i skarbnika. Za­
rząd wybierany jest w zasadzie na okres 
jednego roku i spełnia swe czynności do 
czasu wyboru nowego zarządu.

19. Koło młodzieży PCK. pozaszkolne pow­
staje z inicjatywy władz P.C.K., lub sa­
mej młodzieży. Koło pozaszkolne powin­
no liczyć co najmniej 10-ciu członków 
w wieku do fet 18-tu.

Koło pozaszkolne rozwiązuje się na 
mocy zarządzenia władz organizacyjnych 
PCK., lub na zasadzie uchwały zebrania 
ogólnego koła.

20. O powstaniu koła pozaszkolnego opiekun 
zawiadamia Zarząd Oddziału (Komisję 
Oddziałową Kół Młodzieży), celem uzys­
kania zatwierdzenia koła.

21. Członkowie Kola pozaszkolnego prze­
chodzą dwa stopnie, których nazwy 
określa instrukcja wykonawcza, opra­
cowana przez Komisję Główną Kół Mło­
dzieży PCK.

Członkowie, którzy nie przeszli dwóch 
pierwszych stopni w kołach szkolnych, 
powinni przejść przysposobienie w dzie­
dzinie higieny.

W stosunku do kół pozaszkolnych ma­
ją zastosowanie przepisy punktów: 6, 8, 9, 
10, 11, 13, 14, 15.

III. O p i e k u n  K o ł a  M ł o d z i e ż y  PCK.

22. Ka-żde szkolne koło młodzieży PCK. ma 
swego opiekuna, wyznaczonego przez kie­
rownika (dyrektora) szkoły spośród nau­
czycieli lub osób bezpośrednio związa­
nych ze szkołą.

Opiekuna dla koła pozaszkolnego wy­
znacza Zarząd Oddziału (Komisja Od­
działowa Kół Młodzieży).

23. Opiekun Koła Młodzieży PC K .:
a) sprawuje opiekę i kontrolę nad kołem,
b) cauwa, aby działalność koła zgodna 

była z ideologią PCK., niniejszym 
regulaminem, oraz zarządzeniami 
władz szkolnych,

d) bierze udział w zebraniach koła i za­
rządu koła;

d) ma prawo zawieszania uchwał koła 
i zarządu koła, a także wykluczania 
członków koła;

e) sprawdza zakres wiadomości i spraw­
ności poszczególnych członków i na 
tej podstawie decyduje o przejściu ich 
do wyższego stopnia itp.;

f) współdziała z komendantem (tką) huf­
ca szkolnego przy realizacji działalno­
ści Kola określonej w p.16 i 17.

IV. K o m i s j a  O d d z i a ł o w a  K ó ł  
M ł o d z i e ż y  P C K .

24. Zarząd Oddziału może zlecić opiekę i kon­
trolę nad Kołami Młodzieży PCK jedne­
mu ze swych członków, lula do tego celu 
utworzyć Komisję Oddziałową Kół Mło­
dzieży PCK.

25. Komisja Oddziałowa Kół Młodzieży PCK. 
składa się z 3 do 5 członków, w tym  prze­
wodniczącego, którym  jest osoba wyzna­
czona przez Zarząd Oddziału spośród 
członków tego Zarządu. Na pozostałych 
członków Komisji Zarząd Oddziału za­
prasza osoby, pracujące nad wychowa­
niem młodzieży. Komisja Oddziałowa 
Kół Młodzieży wybiera spośród swoich 
członków zastępcę przewodniczącego i se­
kretarza.

Kadencja członków Komisji trw a dwa 
lata. Przewodniczący traci wcześniej 
swój m andat, o ile przestanie być człon­
kiem Zarządu Oddziału.

26. Członkowie Komisji Oddziałowej, lub de­
legat Zarządu Oddziału, sprawujący opie­
kę nad kołami (p.21) w porozumieniu 
z władzami szkolnymi odwiedzają koła na 
obszarze oddziału.

Osoby sprawujące z ramienia Komisji 
Oddziału lub Zarządu Oddziału opiekę 
nad szkolnym kołem, w czasie pobytu 
w szkole zgłaszają się przed przystąpie­
niem do swych czynności do dyrektora 
względnie kierownika szkoły. Spostrzeże­
nia swoje i uwagi o pracy kół szkolnych 
komunikują Dyrektorowi (Kierownikowi) 
szkoły.

27. Posiedzenia Komisji Oddziałowej Kół 
Młodzieży odbywają się stosownie do po­
trzeby, nie rzadziej jednak, niż raz na 
miesiąc.

Na posiedzenia Komisji powinien być 
zapraszany przedstawiciel właściwej wła­
dzy szkolnej (inspektor szkolny).

Y. K o m i s j a  O k r ę g o w a  K ó ł  M ł o ­
d z i e ż y  PCK.

28. Na terenie Okręgu PCK. powołuje się Ko­
misję Okręgową Kół Młodzieży PCK. dla 
sprawowania nadzoru i kontroli nad dzia­
łalnością Kół Młodzieży PCK. i Komisji 
Oddziałowych.

29. Komisja Okręgowa składa się z 3-ch 
członków R ady Okręgowej, 1 członka 
Zarządu Okręgu PCK. i delegatów od­
nośnych kuratorów okręgów szkolnych, 
po jednym  od każdego z nich. Osoby te 
spośród siebie wybierają przewodniczą­
cego, zastępcę przewodniczącego i sekre­
tarza. Prezydium ma prawo zaprosić do 
Komisji 2 cło 3 osób interesujących się 
zagadnieniami młodzieżowymi.
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Kadencja członków Komisji i jego pre­
zydium trw a trzy lata.

30. Posiedzenia Komisji Okręgowej odbywa­
ją  się przynajmniej raz na miesiąc.

31. Członkowie Komisji Okręgowej i fachowi 
instruktorzy Kół Młodzieży PCK. odwie­
dzają Komisje Oddziałowe, a także w po­
rozumieniu z władzami szkolnymi — Ko­
ła Młodzieży PCK. Pracę ich na terenie 
szkół normuje ustęp drugi § 23.

VI. K o m i s j ' a  G ł ó w n a  K ó ł  M ł o d z i e ż y  
PCK.

32. Naczelne kierownictwo organizacji Kół 
Młodzieży PCK., sprawuje Zarząd Główny 
PCK., przez Komisję Główną Kół Mło­
dzieży PCK.

33. W skład Komisji Gl. Kół Ml. PCK. wcho­
dzą:
a) przewodniczący Komisyj Okręgowych 

Kół Mł. PCK.,
b) osoby wybrane przez Radę Główną 

spośród jej członków w liczbie 5-ciu,
c) delegat Zarządu Głównego PC K .,
d) przedstawiciel Ministra W yznań Reli­

gijnych i Oświecenia Publicznego.
Osoby wymienione w pkt.b) są wybierane 
na trzy  lata.
Osoby wymienione w pkt. a), b), c)—tra ­
cą swe m andaty w Komisji Głównej Kół 
.Młodzieży PCK., przestając być członka­
mi Komisyj Okręgowych, względnie R ady 
Głównej lub Zarządu Głównego PCK.

34. Prezydium Komisji Gównejł Kół Mło­
dzieży składa się z 5 sób:
a) 4 osób wybieranych przez Komisję 

spośród swych członków zamieszka­
łych w Warszawie,

b) delegata Zarządu Głównego PCK. 
(pkt. 3 0 -c).

Spośród tych osób Komisja Główna wy­
biera przewodniczącego, 2-ch wiceprze­
wodniczących i sekretarza.
Prezydium Komisji Głównej wybierane 
jest na trzy  lata.

35. Posiedzenia Komisji Głównej zwoływane 
są przynajmniej dwa razy do roku, a to 
na początku i przed zakończeniem roku 
szkolnego.

Prezydium Komisji Głównej jest orga­
nem stałym, zbiera się w miarę potrzeby, 
a przynajmniej raz na miesiąc.

36. Przewodniczący Komisji Głównej oraz 
osoby przezeń delegowane odwiedzają 
Komisje Okręgowe, Oddziałowe, a także 
w porozumieniu z władzami szkolnymi 
Koła Młodzieży PCK. Pracę ich na tere­
nie szkół normuje ustęp drugi § 23.

VII. P r z e p i s y  p r z e j ś c i o w e .

37. Po wejściu w życie niniejszego regulami­
nu, wszyscy członkowie Kół Młodzieży 
PCK. powinni być zaliczeni przez opie­
kunów kół w okresie 6-ciu miesięcy do od­
powiednich stopni, z uwzględnieniem 
okresu czasu ich pracy w kole oraz wyka­
zywanych przez nich sprawności.

W tymże czasie powinna być przepro­
wadzona reorganizacja Komisji Oddzia­
łowych, Okręgowych, oraz Komisji Głów­
nej Kół Młodzieży, na zasadach prze­
pisów niniejszego regulaminu.

38. Dla wykonania poszczególnych przepi­
sów niniejszego regulaminu wydane będą 
przez Komisję Główną Kół Młodzieży 
PCK. w miarę potrzeby instrukcje wyko­
nawcze.

94.
MINISTER

W Y Z N A Ń  R EL IG I J NY C H  I O Ś W I E C E N I A  
P U B L I C Z N E G O

War s zawa .

O K Ó L N I K  nr 5
z d n ia  26 s ty czn ia  1938 r. (11 W -no /3 8 )

w spraw ie zw alniania m łodzieży szkolnej od 
nauki w czasie trw an ia  mrozów.

Chcąc należycie ochronić dzieci i młodzież szkol­
ną od następstw  zbyt silnego mrozu w czasie 
trw ania nauki szkolnej upoważniam Dyrekcje i 
Kierownictwa szkół, w przypadku niskiej tem pe­
ra tu ry  zewnętrznej (poniżej — i .5°Q albo w yjąt­
kowo niekorzystnych warunków atm osferycznych 
(wielkie opady śnieżne, duże nasilenie wiatrów 
nawet przy tem peraturze wyższej n i ż — I5°C):
1. do zwalniania od uczęszczania do szkoły dzieci 

m ieszkających daleko od szkoły, szczególniej 
młodszych dla których przybywanie do szkoły 
połączone z dużym wysiłkiem i trudnościam i 
może być niebezpieczne w czasie mrozów oraz 
dzieci nie posiadających dostatecznie ciepłej 
odzieży i obuwia;

2. do uznania za usprawiedliwioną nieobecność 
dzieci w szkole w przypadkach wyżej wymie­
nionych;

3. do zamknięcia poszczególnych klas lub całej 
szkoły z powodu zbyt niskiej tem peratury , po­
niżej —i5°C, niesprzyjających warunków a t­
mosferycznych, albo niemożności dostatecz­
nego ogrzania pomieszczeń szkolnych (poni­
żej + io°C ).
Ocenę niskiej tem peratu ry  zewnętrznej mogą­

cej oddziałać zgubnie na młodzież należy opierać 
nie tylko na term om etrze, lecz również uzależnić 
od opadów śnieżnych i nasilenia wiatrów, od od­
ległości, z jakiej dzieci muszą iść do szkoły i wra-
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cać do domu, od stanu dróg i środków kom unika­
cyjnych oraz od ilości czasu potrzebnego na przy­
bycie do szkoły oraz na powrót do domu. W arun­
ki bytow ania dzieci, stopień zaopatrzenia w cie­
płą odzież i obuwie, stan odżywienia powinny być 
również wzięte pod uwagę. Przy niedogrzewaniu 
klas do normalnej ciepłoty (+I5°C) należy robić 
przerwy w lekcji i polecać młodzieży wykonywa­
nie zabiegów ruchowych. Należy również czuwać 
nad tym  by młodzież wychodząc ze szkoły pod­
czas silnych mrozów należycie zabezpieczała się 
przed zimnem (staranne zapinanie płaszczy, pod­
noszenie kołnierzy itp.).

Częściowo lub całkowite zamknięcie szkoły 
nie może być połączone z przerwaniem dożywia­
nia dzieci, które się zgłoszą.

W każdym  poszczególnym przypadku należy 
zawiadomić bezpośrednie szkolne władze przeło­
żone o zamknięciu klasy lub szkoły z podaniem 
daty  zamknięcia wraz z należytym  uzasadnie­
niem. '
W związku z wydaniem niniejszego okólnika prze­
staje obowiązywać okólnik z dnia 30 stycznia 
1922 r. (Dz. Urz. Min. W. R. i O. P. r. 1922 Nr 6, 
poz. 57).

Minister 
W . S w ię to s ła w s k i.

95 -

K U R A T O R I U M  
O K R Ę G U  S Z K O L N E G O  L U B E L S K I E G O  

W L UB LI NIE

O K Ó L N I K  nr 1
I

z dnia 7 stycznia 1938 r. (Nr O-24597/37). 
w  s p r a w i e  o p ł a t  z a  l e g i t y m a c j e  u c z n i o w s k i e .

W związku z okólnikiem Ministerstwa W.R. 
i O.P. z dnia 6.IX. 1935 r. nr 77/I Praw. 2540/115/ 
35/, podanym do wiadomości szkół dnia 12. IX  
1935 r. za nr O - 18478/35, oraz w związku z po­
stanowieniami, zawartymi w punkcie 1 § 8 przepi­
sów rachunkowo-kasowych (Dz. Urz. Min. W. R. 
i O. P. nr 6 - 7 z 1934 r. poz. 101) K uratorium  za­
rządza, co następuje: Legitymacje uczniowskie ja ­
ko druki o charakterze dokum entu urzędowego 
winny być zakupywane z funduszów państwowych 
i winny pozostawać w wyłącznym administrowa­
niu Dyrekcyj. W ydatki na zakup druków legity- 
macyj należy pokrywać z taksy administracyjnej 
w granicach sum zatwierdzonych rozchodów w pla­
nie finansowo - gospodarczym.

Uzyskiwane kwoty za wydane uczniom (uczen­
nicom) legitymacje winny być każdomiesięcznie 
wpłacane na konto zakładu w P. K. O.

W ydatki na legitymacje należy księgować w ru ­
bryce 20 (inne wydatki), a uzyskiwane dochody 
w rubryce 11 dziennika kasowego.

Za K uratora Okręgu Szkolnego 
D r J. B a rch a n

Naczelnik Biura Personalnego

96.
M I N I S T E R S T W O  O d p i s .

W Y Z N A Ń  R EL IG I J NY C H  I O Ś W I E C E N I A
P U B L I C Z N E G O

W arszawa, dnia 12 stycznia 1938 r.
N r II  P-11379/37.

W y d a w a n i e  d u p l i k a t ó w  
ś w i a d e c t w  s z k o l n y c h .

W związku z zapytaniem  jednego z K urato­
riów Ministerstwo W yznań Religijnych i Oświece­
nia Publicznego wyjaśnia, iż pismo okólne Mini­
sterstwa W.R. i O.P. z dnia 20 października 1936 r. 
nr I. Praw. - 2072/109/36 w sprawie wydawania 
duplikatów świadectw szkolnych odnosi ,się rów­
nież do duplikatów świadectw szkół powszechnych 
z tym  jednak, iż: a) w pkcie 4 powołanego pisma 
okólnego w miejsce uprawnień Kuratorium  wcho­
dzi Inspektorat Szkolny, b) ustęp przedostatni do­
tyczący pobierania taksy (opłat) nie odnosi się do 
szkolnictwa powszechnego, ponieważ w szkołach 
powszechnych wspomniane taksy nie są pobierane.

Sprawę opłat stemplowych od duplikatów 
świadectw normuje okólnik nr. 45 z dnia 19 m aja 
1936 r. nr. I R -4454/35, którego wytyczne stoso­
wać należy także do duplikatów świadectw szkół 
powszechnych.

D yrektor D epartam entu  
(—) Dr M. P o lla k .

K U R A T O R I U M  
O K R Ę G U  S Z K O L N E G O  L U B E L S K I E G O

W  L U B LI NI E

Dnia 19 stycznia 1938 roku.
N r I-884/38.

do wiadomości i stosowania.

K ura to r Okręgu Szkolnego 
(—) S. K le b a n o w s k i

97 -

M I N I S T E R S T W O  O d p i s .
W Y Z N A Ń  REL I GI J N Y C H  I O Ś W I E C E N I A  

P U B L I C Z N E G O  .

W arszawa

O K Ó L N I K  nr 2
z dnia 15 stycznia 1938 r. (II P-11810/38)

w  s p r a w i e  e g z e k w o w a n i a  g r z y w i e n  z a  
n i e d o p e ł n i e n i e  o b o w i ą z k u  s z k o l n e g o .

I

Ministerstwo Skarbu pismem z dnia 18 
1937 r. nr I). V — 10720/1/37 wyjaśniło, że wła­
dze skarbowe nie mogą czynić żadnych trudności 
przy przyjm owaniu wniosków egzekucyjnych
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władz szkolnych, jeżeli oczywiście wnioski te  od­
powiadają przepisom instrukcji z dnia 15 czerwca 
1937 r. (Mon. Polski nr. 143 poz. 238).

Również wyjaśniło Ministerstwo Skarbu, że 
władze skarbowe nie mogą dawać pierwszeństwa 
innym  -należnościom przed należnościami władz 
szkolnych, oprócz należności Skarbu Państw a, 
którym  przysługuje przywilej pierwszeństwa z mo 
cy § 52 instrukcji egzekucyjnej dla władz skarbo­
wych (dodatek do Dz. Urz. Min. Skarbu nr. 20 
z dn. 22. VII. 1932 r.).

Gdyby zatem  powstawały w tym  zakresie ja ­
kieś trudności i niesprawiedliwości, K uratoria po­
winny odnosić się do właściwej izby skarbow ej, 
gdyby zaś to  nie odniosło skutku, powinny zwra­
cać się w tych  s.prawach do M inisterstwa W yznań 
Religii nych i Oświecenia Publicznego wskazując 
urząd "skarbowy, którego sprawa dotyczy, wów­
czas M inisterstwo W .R. i O.P. zawiadomi o tym  
Ministerstwo Skarbu.

Równocześnie na zasadzie powołanego pisma 
M inisterstwa Skarbu, Ministerstwo W .R. i O.P. 
wyjaśnia, że spisy tytnłów  wykonawczych wpro­
wadzone zostały w § 3 powołanej na wstępie in­
strukcji z 1937 r. między innymi po to, aby wie­
rzyciele mogli skuteczniej obserwować postępy 
akcji egzekucyjnej. Jeżeli więc akcja ta  wydaje 
się danem u inspektorowi szkolnemu opieszała, 
może on wpłynąć na jej postępy w drodze bez­
pośredniego porozum ienia się z właściwym naczel­
nikiem urzędu skarbowego i wskazać mu przy 
tym  wnioski, na których natychm iastow ym  za­
łatwieniu szczególnie mu zależy.

D yrektor D epartam entu 
(—) Dr M. P o lla k .

KURATORIUM  
O K R ĘG U SZKOLNEGO LUBELSKIEGO  

W LUBLINIE
. D n i a  1 l u t e g o  1 9 3 8  r o k u  

N r  I - 1 3 8 2 / 3 8 .

do wiadomości.

K urato r Okręgu Szkolnego 
(—) S. K le b a n o w s k i.

98.
O K Ó L N I K  nr 98

z d n ia  9 lis to p a d a  1937 r - (BP-25276/37) 

w  s p r a w i e  n a l e ż n o ś c i  w  p o s t ę p o w a n i u
d y s c y p l i n a r n y m .

I. Należności świadków, a mianowicie zwrot 
kosztów przejazdu, strawne i wynagrodzenie za 
utracony zarobek norm ują na podstawie § 30 
rozporządzenia R ady Ministrów z dnia 17 paź­
dziernika 1932 r. o komisjach dyscyplinarnych i 
postępowaniu dyscyplinarnym  przeciwko funk­
cjonariuszom państwowym (Dz. U. R. P. nr 92,

poz. 790) i § 29 rozporządzenia M inistra W yznań 
Religijnych i Oświecenia Publicznego z dnia 20 
stycznia 1933 r. o komisjach dyscyplinarnych 
i postępowaniu dyscyplinarnym  przeciwko nau­
czycielom (Dz. U. R. P. nr 26, poz. 217) jedynie 
przepisy art. 588 § 1, 2, 3, 4 Kodeksu Postępowa­
nia Karnego.

Wysokość należnego świadkom s t r a w n e -  
g o oraz utraconego wskutek stawiennictwa z a- 
r o b k u  ustala — zgodnie z § 29 i 28 powołanych 
rozporządzeń — władza, przy której istnieje ko­
misja dyscyplinarna I instacji.

Urzędnikom państwowym, wzywanym w cha­
rakterze świadków na rozprawy dyscyplinarne, 
zwracać należy k o s z t y  p r z e j a z d u  rów­
nież na podstawie art. 588 K. P. K., ponieważ 
art. 391 tego kodeksu nie ma w postępowaniu 
dyscyplinnarym  analogicznego zastosowania.

Jednakże według wyjaśnienia Prezydium  R a­
dy Ministrów w porozumieniu z Ministerstwem 
Skarbu nr 51 - 3/7 z 16 czerwca 1937 r., wezwania 
funkcjonariuszów państwowych na rozprawę d y ­
scyplinarną w charakterze świadków, w celu wy­
jaśnienia okoliczności, pozostających w związku 
z wykonywaniem ich urzędu lub służby, powinny 
komisje dyscyplinarne skierowywać nie bezpośre­
dnio do danego funkcjonariusza, lecz do jego 
władzy przełożonej, k tóra w każdym  przypadku 
w ydałaby zlecenie odbycia podróży służbowej. 
W tych wypadkach należności świadków w po­
stępowaniu dyscyplinarnym  byłyby przyznawa­
ne według norm, ustalonych dla podróży służbo­
wych.

Świadkom, którzy są funkcjonariuszam i pań­
stwowymi, należy przyznawać s t r a w n e  w w y- 
s o lc o ś c i d i e t ,  przysługujących im w razie 
podróży służbowych.

II. Przy ustalaniu należności biegłych i tłu ­
maczy należy stosować następujące zasady:

Biegli i tłum acze winni otrzym ać pokrycie 
w y d a t k ó w  n i e z b ę d n y c h  do wykona­
nia swej pracy, mimo że art. 589 K. P. K. nie ma 
analogicznego zastosowania w postępowaniu dy­
scyplinarnym , oraz otrzym ać za swą pracę wy- 
n a g  r o d z e n i e ,  bowiem nie ma podstaw y 
prawnej do żądania od nich bezpłatnego wyko­
nania tej pracy.

Przy przyznawaniu biegłym i tłumaczom, nie 
będącym  funkcjonariuszam i państwowymi, za­
mieszkałym poza siedzibą komisji dyscyplinarnej, 
z w r o t u  k o s z t ó w  p r z e j a z d u  należy 
stosować analogicznie postanowienia art. 588 § 3 
K. P. K., przy czym w razie odbycia podróży czę­
ściowo koleją, częściowo zaś innymi środkami lo­
komocji należy przyznawać im zwrot kosztów 
faktycznie poniesionych, ale tylko do wysokości 
ceny biletu kolejowego trzeciej klasy w pociągu 
osobowym na odległość między miejscem zamie­
szkania a siedzibą komisji dyscyplinarnej. Zwrot 
kosztów dojazdów do i z dworca kolejowego im 
nie przysługuje.
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Biegli i tłum acze wyznaczeni spośród funkcjo- 
nariuszów państwowych zasadniczo nie m ają pra­
wa do wynagrodzenia, można jednak w miarę o- 
koliczności, w razie wykonywania pracy związa­
nej z obowiązkami biegłego lub tłum acza poza 
przepisanymi godzinami urzędowymi przyznać 
im wynagrodzenie za godziny nadliczbowe.

W  sprawie zwrotu kosztów przejazdu i straw ­
nego biegłych i tłum aczy wyznaczonych spośród 
funkcjonariuszów państwowych należy analogicz­
nie stosować przepisy niniejszego okólnika o na­
leżnościach urzędników państwowych, wzywa­
nych w charakterze świadków na rozprawy dy­
scyplinarne.

I II . Gdy uwolniony od winy jest funkcjona- 
riusz państwowy w czynnej służbie, bądź b. fun­
kcjonariusz państwowy względnie funkcjona­
riusz w stanie spoczynku, koszty podróży przy­
sługują według norm, ustalonych dla funkcjona­
riuszów państwowych w rozporządzeniu Rady 
Ministrów z dnia 28 marca 1934 r. o należnościach 
w razie pełnienia czynności służbowych poza zwy­
kłym miejscem służbowym oraz w razie przenie­
sienia na inne miejsce służbowe (Dz. U. R. P. nr 35 
poz. 320), zmienionym rozporządzeniami R ady 
Ministrów z dn. 23 m aja 1935 r. (Dz. U. R. P. 
nr 39, poz. 272) oraz z dnia 2 lipca 1936 r. (Dz. U. 
R. P. nr 54, poz. 393).

Nadmienia się przy tym , że wzrot omawianycli 
wyżej kosztów następuje bez diet.

IV. Równocześnie traci moc obowiązującą 
okólnik nr 56 z dnia 15 czerwca 1935 r. (BP - 
10504/35) w sprawie należności świadków i bie­
głych w postępowaniu dyscyplinarnym  i okólnik 
nr 100 z dnia 6 października 1936 r. (BP-17145/36) 
w sprawie należności w postępowaniu dyscypli­
narnym .

Minister W yznań Religijnych 
i Oświecenia Publicznego 

W. Św iętosław sk i.

99.
M I N I S T E R S T W O  O d p i s .

W Y Z N A Ń  R E L IG IJN Y C H  I O Ś W IE C E N IA  
P U B L I C Z N E G O

W a rsza w a ,  dnia 5 s tyczn ia  1938 r. 
nr II W -10548/37.

P r o p a g a n d a  w s t r z e m i ę ź l i w o ś c i
o d  a lk o h o lu  w  s z k o ła c h .

W związku z organizowanym przez Polską Ligę 
Przeciwalkoholową w dniach i  —  8 lutego 1938 r. 
„Tygodnia Propagandy Trzeźwości ” Ministestwo 
zarządza, by zwrócono uwagę młodzieży szkół 
powszechnych i średnich na zagadnienie alko­
holizmu i potrzebę jego zwalczania. Może to 
nastąpić albo drogą odpowiedniej pogadanki

przeprowadzonej na całej lub części lekcji przez 
opiekuna klasy, lub wyznaczonego nauczyciela, 
albo wykładu, wygłoszonego dla całej młodzieży 
lub jej grup złożonych z kilku klas, albo też 
drogą umieszczenia w szkole afiszów bądź ulotek 
propagandowych, napisów zawierających oko­
licznościowe sentencje. Wygłoszenia wykładów po­
winni się podjąć lekarze szkolni, lub interesujący 
się zagadnieniem nauczyciele.

Równocześnie Ministerstwo podaje do wiado­
mości, że podobnie jak  w latach ubiegłych Polska 
Liga Przeciwalkoholowa w Poznaniu (Podgórna 
12-b) ogłasza celem zachęcenia uczniów do głęb­
szego zajęcia się zagadnieniem alkoholizmu kon­
kurs z nagrodami za najlepsze opracowanie te­
m atu: „Trzeźwość warunkiem dobrobytu” . Spo­
śród prac zakwalifikowanych, a nadesłanych w 
liczbie najwyżej 2 z każdej klasy do 1 kwietnia 
1938 r. pod adresem Polskiej Ligi Przeciwalko­
holowej wybierze komisja fachowa złożoną z grona 
nauczycieli abstynentów najlepsze i wyróżni je 
nagrodami w postaci książek. W ynik konkursu po­
da Liga Kuratoriom  i zainteresowanym szkołom 
do wiadomości.

W szkołach powszechnych konkurs należy 
ograniczyć do uczniów (nic)

klasy IV w szkołach st. I - go
VI „ „ II  - go
VI i VII „ „ I I I  - go

W załączeniu podaje się bibliografię, mogącą 
służyć do opracowania zagadnienia zarówno nau­
czycielom jak uczniom

D yrektor D epartam entu
(—) Dr M. Pollak

B I B L I O G R A F I A .
I. Wydawnictwa treści ogólnej traktujące o alkoholizmie.

Duchowicz Bronisław Dyr. — O napojach alkoholowych 
i alkoholizmie.*) Z 20 rycinam i. Lwów — W arszawa 
1931 str. g ee . zł 2.

Skiba Mikołaj - W ykłady  o alkoholizmie. Z 48 rycinam i 
w tekście**). Lwów 1929, str. 140 c. zł 2.50 
(Obejmuje całość zagadnienia).

Ks. Niesiołowski Kazimierz; Spraw a alkoholizm u w za­
rysie. Poznań I937 r. 50 gr. Nakł. Katol. Związku 
A bstynentów . *).

II. Alkoholizm jako klęska społeczna.

Bunge Dr — Zatrucie i zwyrodnienie. Poznań, 1927 
str. 31, c. 0.20.

W aęhholz Prof. Dr. — Alkoholizm a przęstępstwo. K ra­
ków. 1927 str. 16 c. 0.50.

III . Alkoholizm, a życie gospodarcze.

Skiba Mikołaj — Alkoholizm, jako zagadnienie gospo­
darcze w Polsce.**). W  —wa 1932, str. 80 c. 1.50.

*) n ada je  się dla młodzieży.
**) nadaje  się dla starszej młodzieży.
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IV . Alkohol a zdrowie.

C hodźko W ito ld  D r — A lkoholizm , a  um ieralność m ęż­
czyzn. W -w a  1935. s tr, 7**)

G an tkow sk i P. P rof. D r — P ró b a  ana lizy  obecnych  p o d ­
staw  n au k o w y ch  w alk i z alkoholizm em . W -w a 1934. 
s tr. 7. a. 0.20.

„N a  s tra ży  zd ro w ia ” M iesięcznik pod  red . D r M. K ac- 
p rzak a . N r 10 z r. 1936*) pośw ięcony spraw ie alkoho ­
lizm u. L iczne ry su n k i, s tr. iG c. 0.20.

Szulc G u staw  D r -  Czy alkoho l jes t pożyw ieniem . W -a 
1934. str. 10 c. 0.20.

Skokow ska - K udolfow a M aria D r — A lkoholizm  i g ruź­
lica. W -w a  1929 str. 11.

W roczyńsk i Czesław D r — A lkoholizm  i chorobow ość 
w śród ko lejarzy**). W -w a, 1932, s tr. 8 c. 0.30 
( tra k tu je  nie_ ty lk o  o kolejarzach).

„R oczn ik  P sy c h ia try c z n y "  N r X V I (pośw ięcony zag ad ­
nieniu  alkoholizm u). W -w a  1931, str. 200 c. zł. .5.00.

V. Alkoholizm , a życie psychiczne.

K onorski j .  D r i M iller S. l i r  -  D ziałanie a lkoholu  na ko­
rę  m ózgow ą z p u n k tu  w idzen ia  fizjologii. W -w a 
1937, s tr. 12.

P io trow sk i Al. D r — W pływ  w yskoku  n a  um ysł, wolę 
oraz życie m oralne człow ieka. P o zn ań , 1929 str. 
12. c. o .10.

V I. Zagadnienie alkoholizmu na terenie szkoły.

D uchow icz B ronisław  D y r. — D laczego i w  ja k i sposób 
szkoła po w in n a  w alczyć z alkoholizm em . P o zn ań  
1928, s. 84.

G ogulska H elena  — N auczycielstw o i k lęska  a lkoholizm u 
W -w a 1931, str. 4, c. 0.05.

H ra b in  K azim ierz  D yr. —N ark o m an ie  w  szkole (I. A lko­
holizmu. I I .  E te ry z m . z 16 tab licam i w ykresów  w te k ­
ście). Z p rzedm ow ą Doć. Dr. Szulca. W -w a  1934. 
str. 32, c. zł 1.

H ruzew icz - N ieczaj Ja ro s ław  D r — A lkoholizm  w śród 
dzieci szkół pow szechnych  u ję ty  liczbow o. Mies. 
„T rzeźw ość" n r  z m arca  i czerw ca 1937.

S zy m ań sk i J a n  — A lkoholizm  ja k o  czy n n ik  zw yrodn ien ia  
rasy , a  szkoła. W -w a 1928, str. 8, c. 0.20 (d ruk  
w „Szkole S p ec ja ln e j”).

I lb r ich t W . — Szkoła, a  zagadn ien ie  a lkoholizm u. S pol­
szczyli M. A. N iesiołow scy. P oznań , 1929. s tr. 144. 
c. zł. 2.

V II. A lkoholizm , a sport.

D auch im  P au l D r — S p o rt i a lkoho lizm  (p rzek ład  
z francusk iego  rękop isu )** ) W -w a  1937' s t r - 4 - 
c. 0 .05.

Szulc G u staw  D oc, D r —A lkohol, a  zagadn ien ie  w y ch o ­
w an ia  fizycznego**). W -w a, 1936, s tr. 7, c. 0.20.

S zy m ań sk i J a n  — S p o rt i  a lkoholizm . Mies. „ I rz e ź -  
w ość", lipiec 1937**).

V I I I .  In n e  publikacje.

D edion  M. R . P ro f. — O dpow iedzialne s tanow isko  k o ­
b ie ty  w walce z a lkoho lizm em **). Pcnznań, i 935> 
str. 11 c. o. 10.

G ogulska H elena  -  C zuw aj -  harcerzu . W -w a 1933. 
st-r. 10, c. 0 .20*).
O bszerniejszą bibliografię podaje  „K ata log  składnicy  

w ydaw nictw  przeciw alkoholow ych tow arzy s tw a  ,, Irzez- 
w ość” w W arszaw ie" — W -w a  1938, k tó ry  w spom niane  
T ow arzystw o  (W -w a, O boźna 4 111. 28) w ysy ła  na  ż ą d a ­
nie bezp ła tn ie .

K U R A T O R I U M  
O K R Ę G U  S Z K O L N E G O  L U B E L S K I E G O  

W  L U B LI NI E

D nia 19 s tyczn ia  1938 r.
N r O-540/38.

Spraw a: Propaganda w strzem ięźli­
w ości od alkoholu w szkołach.

do wiadomości i zastosowania.

K urator Okręgu Szkolnego 
(—) S. K le b a n o w sk i

1 00 .

M I N I S T E R S T W O  
W Y Z N A Ń  REL I GI JN Y C H  I O Ś W I E C E N I A  

P U B L I C Z N E G O

W arszaw a, d n ia  1 2  styczn ia  1 9 3 8  r.
N r llI-H -6474 /37 .

W ystaw ianie św iadectw  abso l­
w entom  III k lasy  gimnazjum  

kupieckiego.

Na zapytanie jednego z Kuratoriów Okręgów 
Szkolnych Ministerstwo wyjaśnia, że w czterole­
tnich niepaństwowych gimnazjach kupieckich ab­
solwenci klasy III albo mogą przejść do klasy IV, 
albo zakończyć naukę i pójść do pracy zawodowej. 
Wobec tego młodzieży, k tóra ma zamiar kontynu­
ować naukę w klasie IV, należy wydawać po klasie 
I I I  normalne świadectwa roczne, tym  zaś, którzy 
kończą naukę na kl. III , należy wydać świadectwa 
ukończenia trzyletniego gimnazjum kupieckiego. 
Młodzieży, która wyrazi chęć zakończenia nauki 
w klasie I I I  i pójścia do zawodu, szkoły powinny 
ułatwiać otrzymanie pracy, a zwłaszcza pracy 
w zawodzie kupieckim. W tym  celu należy zalecić 
dyrekcjom szkół porozumienie się z odpowied­
nimi przedsiębiorstwami i organizacjami gospo­
darczymi.

D yrektor Departam entu 
(—) J a n  F ir ew ic z .

*) n ad a je  się d la  m łodzieży.
**) n a d a je  się dla starszej m łodzieży. *) n a d a je  się d la  m łodzieży
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KURATORIUM 
OKRĘGU SZKOLNEGO LUBELSKIEGO 

W LUBLINIE

D nia 19 s tycznia  1938 r.
N r  III-989/38.

Spraw a: -wystawianie św iadectw  
absolw entom  Ul klasy gim naz­

jum k u pieck iego .

do wiadomości i stosowania.
p. o. Naczelnika Wydziału 

Inż. E. S zro t.

W związku z powyższym Kuratorium przypo­
mina o konieczności przestrzegania przez Dyrek­
cje i Inspektoraty Szkolne postanowień § 390 roz­
porządzenia Ministra Spraw Wojskowych w spra­
wie wykonania ustawy o powszechnym obowiązku 
służby wojskowej (Dz. U. R. P. nr 31/30 r. poz. 
270) i powiadamiania z początkiem roku szkol­
nego właściwych powiatowych komendantów uzu­
pełnień o powierzeniu oficerom rezerwy stano­
wisk nauczycielskich.

Kurator Okręgu Szkolnego 
(—) S . K le b a n o w sk i.

1 0 1 .

K U R A T O R I U M  
OKRĘGU SZKOLNEGO LUBELSKIEGO 

W LUBLINIE

PISM O O K Ó LN E
z dn ia  15 stycznia 1938 r. n r  O-541/38.

w sprawie: styp en d yści gm inni a norma 
zw olnień.

Na podstawie wyjaśnienia Ministerstwa W.R. 
i O.P. z dnia 7 stycznia 1938 r. nr. I R - 9071/37 
Kuratorium podaje, że stypendystów gminnych, 
korzystających ze zwolnień od opłaty taksy admi­
nistracyjnej w myśl okólnika Ministerstwa W.R. 
i O.P. z dnia 6 sierpnia 1936 r. (Nr II P-5162/36) 
w sprawie pomocy w kształceniu wybitnie zdol­
nych uczniów dzieci rolników (Dz. Urz. Min. W. 
R. i 0 . P. nr. 6, poz. 126), nie należy wliczać ani do 
podstawy obliczenia procentowej granicy zwol­
nień, ani do dozwolonej normy zwolnień.

K urator Okręgu Szkolnego 
(—) S. K le b a n o w sk i

102.
K U R  A T O R I U M  

OKRĘGU SZKOLNEGO LUBELSKIEGO 
W LUBLINIE

PISM O O K Ó LNE
z dn ia  15 stycznia 1938 r. n r  I-27407/37 

w spraw ie ćw iczeń w ojskow ych nauczycieli.

Zdarzają się wypadki, iż nowozatrudnieni nau­
czyciele nie zawiadamiają właściwych władz woj­
skowych o objęciu stanowisk nauczycielskich, sku­
tkiem czego powodują powoływanie ich na ćwicze­
nia wojskowe w czasie zajęć szkolnych.

Późniejsze prośby o zmianę terminu ćwiczeń na 
okres letni narażają władze wojskowe na duże tru ­
dności, a w konsekwencji spowodować mogą nieu­
dzielanie odroczeń.

K O M U N I K A T Y .

103.

K o m u n ik a t  w  sp r a w ie  P a ń s tw o w y c h
W y ż sz y c h  K u r só w  N a u c z y c ie ls k ic h  

w  r. sz k . 19 3 8 /3 9 .

W roku szkolnym 1938/39 czynne będą na Pań­
stwowych Wyższych Kursach Nauczycielskich 
następujące grupy: humanistyczne: (j. polski, hi­
storia) w Krakowie i Warszawie, geograficzno- 
przyrodnicza we Lwowie i Warszawie, matematy­
czno — przyrodnicza (matematyka, przyroda ży­
wa i martwa) w Poznaniu i Warszawie; rysunków 
i zajęć praktycznycli (dla mężczyzn) w Warsza­
wie, oraz śpiewu i wychowania fizycznego (dla 
mężczyzn i kobiet) w Poznaniu.

Oprócz urlopów płatnych przewiduje się dla 
uczestników urlopy płatne za zwrotem kosztów 
zastępstwa na raty, względnie za zwrotem kosz­
tów zastępstwa bez spłat ratalnych oraz bezpła­
tne.

Świadectwa zdrowia mogą wydawać prócz le­
karzy powiatowych, także lekarze szkolni czynni 
przy szkołach państwowych. Lekarze szkolni je­
dnak nie są obowiązani do bezpłatnego wydawa­
nia wspomnianych świadectw zdrowia. Do podań, 
oprócz załączników, wymienionych w Regulami­
nie W.K.N., należy dołączyć w miarę możności 
zaświadczenia z przesłuchanych kursów uzupeł­
niających (wakacyjnych lub z lekcjami w ciągu 
r. szk.) i dowody prac (łekcyj próbnych, refera­
tów), wykonanych na konferencjach rejonowych. 
Dowody te będą brane pod uwagę przy kwalifiko­
waniu podań.

Kandydaci, ubiegający się o urlop płatny za 
zwrotem kosztów zastępstwa na ratj/, winni za­
znaczyć wyraźnie w podaniu oraz dołączyć dekla­
rację według wzoru, podanego w Dzienniku Urz. 
z  r. 1929, Nr. 4, poz. 42.

Termin wnoszenia podań upływa z dniem 1 
kwietnia 1938 r.
Nr 11 P-1042/38.
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104.

K o m u n ik a t o  k o n k u r s ie  w  s p r a w ie  p r z y ­
j ę c ia  n a  s tu d ia  w  P a ń s tw o w y m  I n s ty tu ­
c ie  P e d a g o g ik i  S p e c ja ln e j  w  W a r sz a w ie  

n a  ro k  s z k . 19 3 8 /3 9 .

N in ie jszy m  og łasza  się k o n k u rs  w sp raw ie  
p rzy jęc ia  n a  s tu d ia  w  P a ń s tw o w y m  In s ty tu c ie  
P ed ag o g ik i S pecja lnej p rzy g o to w u jący m  n a u c z y ­
cieli do p ra c y  w  szko łach  sp ec ja ln y ch  d la  dzie­
ci an o rm a ln y c h : g łuch o n iem y ch , n iew idom ych , 
um ysłow o  u p o śled zo n y ch  i m o ra ln ie  z a n ie d b a ­
nych .

W  ro k u  szk o ln y m  1938/39 p rzew id u je  się u ru ­
chom ien ie  d zia łu  ty lk o  um ysłow o u p o śled zo n y ch .

O p rzy jęc ie  do I n s ty tu tu  m ogą się ub iegać  
czy n n i s ta li n au czy c ie le  (ki) p u b lic z n y c h  szkół p o ­
w szechnych  p o s iad a jący :

1) p e łn e  k w alifik ac je  n au czycielsk ie ,
2) n a jw yże j 35 la t  życia ,
3) d o b rą  op in ię  o p racy .
K a n d y d a c i po  u k o ń czen iu  k u rsu  b ę d ą  o b ow ią­

zan i do p ra c y  n auczycielsk iej w  szko łach , w sk aza ­
n y ch  p rzez  M in iste rstw o  W .R . i O .P . p rz y n a j­
m niej w  ciągu  trz e c h  la t. N auczyciele , k o rz y s ta ją ­
cy  z p ła tn e g o  u rlo p u  n a  s tu d ia , k tó rz y  po u k o ń - 

' czen iu  s tu d ió w  n ie  w y w iążą  się z w łasnej w iny  
z p rz y ję te g o  o b o w iązk u  3-le tn ie j p ra c y  we w sk a ­
z a n y ch  szko łach , b ę d ą  o b o w iązan i do zw ro tu  ro ­
cznego uposażen ia .

P ie rw szeń stw o  w  p rzy jęc iu  n a  s tu d ia  w  I n s ty ­
tu c ie  m a ją  nauczyc iele , k tó rz y  odb y li ju ż  p r a k ty ­
kę w  szko łach  lu b  z a k ła d a ch  sp ec ja ln y ch . P o ż ą d a ­
n a  je s t  zn a jo m o ść  jed n eg o  z obcych  języków .

P o d a n ia  do M in is te rs tw a  W .R . i O .P . o p rz y ję ­
cie do I n s ty tu tu  n a leży  w nosić w  d rodze  s łu żb o ­
wej n a jp ó źn ie j do d n ia  1 k w ie tn ia  r .b . do łącza jąc  
do  n ich :

1) w łasn o ręczn y  opis ży c ia  i p ra c y  d o ty c h c z a ­
sow ej ,

2) m e try k ę  u ro d zen ia ,
3) d o k u m e n ty , s tw ie rd za jące  czas i rodzaj 

p ra c y  o raz  op in ię  o p ra c y ,
4) św iad ec tw a  o d b y ty c h  s tu d ió w  w  o ry g in a ­

łach ,
5) dw ie n ien ak le jo n e  fo to g ra fie  (w zór u rz ę d o ­

wy) z w łasn o ręczn y m , c z y te ln y m  p o d p i­
sem ,

6) d ek la ra c ję  zo b o w iązu jącą  do 3-le tn ie j p ra ­
cy  w  szkole, w skazane j p rzez  w ładze  szko l­
ne.

B ezpośredn io  p rze łożona  w ład za  służbow a do ­
łączy  w yciąg  z w y k azu  s ta n u  s łu żb y  i k w a lifik a ­
cy jn eg o  o raz  szczegółow ą op in ię  o k an d y d ac ie .

O o s ta te c z n y m  p rzy jęc iu  do I n s ty tu tu  zd ecy ­
d u je  kolokwium , które cdbędzie się 27 czerwca 
r.b. (godz. 8 rano ) w  In s ty tu c ie  P ed ag o g ik i S pe­
c ja ln e j w  W arszaw ie  (Al. 3 M aja  N r. 18), p o le g a ją ­
ce n a  p ra c y  p iśm ien n ej i z re fe ro w an iu  p rzez  k a n ­
d y d a ta  jed n e j ze w sk a z a n y c h  pon iże j k siążek  (sto ­
sow nie do w y b o ru  p rzez  k a n d y d a ta ) :

1) B a ley  S. Z ary s psycho log ii w zw iązku  z ro z­
w ojem  p sy ch ik i dziecka.

K siążn ica  A tlas  (b.d.) 424 s tr .
2) H essen  S. P o d s ta w y  pedagog ik i, N asza  

K sięg arn ia , 1931, 428 s tr .
3) D ew ey  J .  S zkoła  a  dziecko. W arszaw a, 

K siążn ica  A tlas.
4) R a d liń sk a  H . Społeczne p rzy czy n y  pow o­

dzeń  i n iepo w o d zeń  szko lnych .
W y d . N au k . Towz P ed . 1937 r.

5) Jo te y k o  J .  Je d n o ść  szk o ln ic tw a  ze s ta n o ­
w iska  psycho log ii i p o trz e b  spo łecznych , 
W arszaw a, N asza  K s ięg arn ia  1929 r.

Jed n o cześn ie  p rz y  k o lokw ium  ty m  k a n d y d a c i 
b ęd ą  o bow iązan i w y k azać  się zn a jo m o śc ią  a n a to ­
m ii i fizjologii człow ieka w  zak resie  p o d ręczn ik a  
J .  Sosnow skiego.

K a n d y d a c i dopuszczen i do eg zam in u  w stęp n e ­
go p o d d a n i b ę d ą  n a  m iejscu  b a d a n iu  lek a rsk iem u  
d la  s tw ie rd zen ia , czy s ta n  ich  zd row ia  pozw oli im  
n a  s tu d ia .

K a n d y d a c i, k tó ry c h  egzam in  w y p ad n ie  p o ­
m yśln ie , b ę d ą  p rzy jęc i do In s ty tu tu ,  o czym  n a ­
s tą p i osobne zaw iadom ien ie .

O prócz u rlo p ó w  p ła tn y c h  p rzew id u je  się d la  
u czes tn ik ó w  u rlo p y  p ła tn e  za  zw ro tem  kosztów  
z a s tę p s tw a  n a  r a ty  w zględnie  za  zw ro tem  kosz­
tó w  z a s tę p s tw a  bez  sp ła t ra ta ln y c h  o raz  b ezp ła ­
tn e .

W obec znacznego  og ran iczen ia  liczb y  u rlopów  
p ła tn y c h , k a n d y d a c i w inn i w y raźn ie  zazn aczy ć  
w  p o d an iach , o ja k i rodza j u rlo p u  proszą.

P o d a n ia  k a n d y d a tó w  In s p e k to ra ty  Szkolne 
(R a d y  S zko lne  Pow iatow e) p rześlą  do K u ra to ­
riów  do d n ia  12 k w ie tn ia  r .b . W  p o d an iach  ty c h  
znaleźć się p o w in n y  n a s tę p u ją c e  d ane:

1) N azw isko  i im ię, w iek, w y zn an ie , s ta n  cy ­
w ilny,

2) s tan o w isk o  służbow e i m iejsce p racy ,
3) ilość la t  p racy ,
4) k w alifikacje ,
5) zn a jo m o ść  ję z y k a  obcego i jak iego .

K u ra to r ia  O kręgów  S zko lnych  sk ie ru ją  t e  p o ­
d a n ia  po  sk o n tro lo w an iu  z a w a rty c h  w n ich  d an y ch  
do M in is te rs tw a  W .R . i O .P . z odpow iedn im i 
w n ioskam i, o p in ią  o p ra c y , u zd o ln ien iach  ogól­
n y c h  i ped ag o g iczn y ch  k a n d y d a tó w  najpóźniej do 
dnia 30 kwietnia r.b.

M in iste rs tw o  W .R . i O .P . osobno  zaw iadom i 
K u ra to r ia , k tó rz y  ze zgłoszonych k a n d y d a tó w  
m a ją  p rz y b y ć  n a  egzam in  w stęp n y  o raz  k tó rz y  
z n ich  zo sta li p rzy jęc i n a  k u rs  w  zw iązku  z w y n i­
k am i egzam inu  w stępnego.

D o I n s ty tu tu  m ogą b y ć  p rzy jęc i w  m iarę  w ol­
n y ch  m iejsc , rów nież w ykw alifikow an i n au czy c ie ­
le (ki) p ry w a tn y c h  szkół pow szechnych . O dnośn i 
k a n d y d a c i w in n i do d n ia  1 k w ie tn ia  z łożyć do M i­
n is te rs tw a  za  p o śred n ic tw em  w łaściw ego O kręgu  
Szkolnego  p o d a n ia  z n a s tę p u ją c y m i za łączn ik am i:

1) w łasno ręczny  opis ży c ia  i p ra c y  d o ty c h c z a ­
sow ej, 2) m e try k ę  u ro d zen ia , 3) d o k u m en -
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ty  s tw ie rd za jące  czas i rodza j p racy , 4) 
św iad ec tw a  o d b y ty c h  s tu d ió w  w  o ry g in a ­
łach , 5) dw ie n ien ak le jo n e  fo to g rafie  (w zór 
urzędow y) z w łasno ręcznym  podpisem .

W  in s ty tu c ie  o b o w iązu ją  o p ła ty , p rzew idz iane  
zarząd zen iem  M in iste rstw a  W .R . i O .P . z dn ia  3 li- 
p c a  1934 r. N r. I  R -4700/34  Dz. U rz. M in. W .R . 
i O .P . N r. 6 7, poz. 94).

W  zw iązku  z pow yższym  o p ła tę  za  egzam in  
w stęp n y  w w ysokości zł 10 na leży  w płacić do P .K .
O. n a  k o n to  33306 P ań stw o w eg o  I n s ty tu tu  P e d a ­
gogiki Specja lnej w  W arszaw ie  niezw łocznie po 
o trz y m a n iu  zaw iad o m ien ia  o dopuszczen iu  do 
egzam inu  w stępnego . (II P -278/38).

K o m u n ik a t.

W  p ań stw o w y m  In s ty tu c ie  P ed ag o g ik i S pe­
c ja lnej w W arszaw ie, Al. 3 M aja N r. 18, p rzew id u ­
je  się w  r. szk. 1938/39 u ru ch o m ien ie  d zia łu  u m y ­
słow o upośledzonych . O p rzy jęc ie  do I n s ty tu tu  
m ogą u b iegać  się czynn i s ta li nauczyc iele  (ki) p u ­
b liczn y ch  szkół pow szechnych  i w  m iarę  w olnych  
m iejsc  nauczyciele  p ry w a tn y c h  szkół pow szech­
nych . T erm in  sk ła d a n ia  p o d ań  u p ły w a  z d n iem  
T. IV . b . r. K o lokw ium  w stęp n e  27. V I. b .r . Szcze­
g ó ły  w  p ra s ie  u rzędow ej i nau czy c ie lsk ie j. (N r. I I  
P -278/38).

105.

K o m u n ik a t o  k o n k u r s ie  w  s p r a w ie  p r z y ­
j ę c ia  n a  s tu d ia  w  P a ń s tw o w y m  I n s ty tu ­
c ie  N a u c z y c ie ls k im  w  W a r sz a w ie  w  rok u  

s z k o ln y m  1938  39.

N in ie jszy m  ogłasza się k o n k u rs  n a  u rlo p y  d la  
k a n d y d a tó w  n a  i- s z y  ro k  s tu d ió w  w  P a ń s tw o ­
w ym  In s ty tu c ie  N auczy c ie lsk im  w W arszaw ie  
w  ro k u  szk o ln y m  1938/39.

1. O p rzy jęc ie  m ogą się ub ieg ać  k ie row nicy  
(czki) i s ta li (łe) nauczyc iele  (ki) p u b liczn y ch  szkół 
pow szechnych , szkół ćw iczeń i szkół sp ec ja ln y ch , 
k tó rz y  (re) nie później niż w  ro k u  1935 u zy sk a li 
św iadec tw o  u k o ń czen ia  W yższego  K u rsu  N au czy - 
cielskiego lu b  an a lo g iczn y ch  s tu d iów .

2. P rz y  p rzy jm o w an iu  b ę d ą  p rzede  w sz y s t­
k im  u w zg lędn iane  osoby , k tó re  w y k aza ły  szcze­
gólne za in te reso w an ie  i u zd o ln ien ia  pedagog iczne  
o raz  zam iłow an ie  do  p ra c y  o c h a ra k te rz e  spo łecz­
n y m  na  te re n ie  szkół}? (zrozum ien ie  w p ływ u  czy n ­
n ik ó w  socjo log icznych  w  p o zn an iu  dziecka , w spó ł­
p ra c a  szk o ły  z dom em  i td . ) .

3. P o d an ie  o p rzy jęc ie  n a  l- s z y  ro k  s tu d ió w  
n a leży  w nieść d ro g ą  s łużbow ą do M in is te rs tw a  
W y zn ań  R elig ijn y ch  i O św iecenia P ub licznego  
w terminie do dnia 30 marca 1938 r. i z a o p a trz y ć  
w  n a s tę p u ją c e  za łączn ik i:

a) d o k ła d n y  ży c io ry s , W łasnoręcznie n a p isa n y  
z w yszczegó ln ien iem  p rzeb ieg u  d o ty ch czaso w y ch  
s tu d ió w  i p ra k ty k i  n auczyc ie lsk ie j. W  życio rysie

na leży  pom ieścić sp raw o zd an ie  z do tychczasow ej 
p ra c y  w ychow aw czej d y d a k ty c z n e j i spo łecznej, 
d o łącza jąc  k ró tk i re fe ra t n a  te m a t d o k o n an y ch  
p rzez p e te n ta  sp o strzeżeń  z ży c ia  dzieci n a  p o d s ta ­
wie do ty ch czaso w ej p ra k ty k i,

b) św iad ec tw a  szko lne i eg zam in acy jn e  o raz  
in n e  dow o d y  d o k o n a n y c h  p ra c  i o d b y ty c h  s tu ­
diów , n p . zaśw iad czen ia  z u d z ia łu  w  k u rsa c h  w a­
k a c y jn y c h  (w o ry g in a łach ),

c) odp is w y k azu  s ta n u  s łużby ,
d) w y k az  p rze s tu d io w an e j do eg zam in u  le­

k tu ry  w ed ług  w y m ag ań  p o d a n y c h  w k o m u ­
n ikac ie  (D z .U rz .M in .W .R . i O .P . z r. 1937, 
n r. 14, poz. 434),

e) d ek la rac ję  w edług  załączonego  w zoru ,
f) 2 n ien ak le jo n e  fo to g ra fie  z w łasn o ręczn y m  

c z y te ln y m  po d p isem  (fo rm at u rzędow y).
B ezpośredn io  p rze ło żo n a  w ład za  s łu żb o w a d o ­

łączy  p o n a d to  w yciąg  z w yk azu  k w alifik acy jn eg o  
o raz  szczegółow ą op in ię  o k a n d y d a c ie  i p rześle  p o ­
d an ie  k a n d y d a tó w  ze sw ego obw o d u  szkolnego  do 
K u ra to r iu m  w terminie do 15 kwietnia br.

4. O o s ta te c z n y m  p rzy jęc iu  do I n s ty tu tu  ro z ­
s trzy g n ie  k o lokw ium  w stęp n e  w In s ty tu c ie  (Al. 
U jazd o w sk ie  20) w d n iach  23, 24, 25 czerw ca.
O d n iu  eg zam in u  k a n d y d a c i dopuszczen i do ko lo ­
k w iu m  —  b ę d ą  zaw iadom ien i p rzez  D y rek c ję  I n ­
s ty tu tu .

5. W y m a g a n ia  p rz y  egzam in ie  w stęp n y m  (ko­
lokw ium ) o raz  w a ru n k i p rz y ję c ia  p o d an e  zo sta ły  
w  k o m u n ik ac ie  D y rek c ji P ań stw o w eg o  I n s ty tu tu  
N auczycielsk iego  (D zienn ik  U rz. Min. W .R . i O .P. 
N r. 14, poz. 434 z d n ia  3 1 .X I I .  1937 r.) oraz
w  D zien n ik ach  K u ra to rió w .

6. K a n d y d a c i dopuszczen i do eg zam in u  w stę ­
pnego  p o d d a n i b ęd ą  n a  m ie jscu  b a d a n iu  lek a rsk ie ­
m u d la  s tw ie rd zen ia , czy  s ta n  zd row ia  um ożliw ia  
im  s tu d ia .

7. N au czy c ie le  p rzy jęc i do I n s ty tu tu  m ogą 
o trz y m a ć  n a  p ie rw szy  ro k  s tu d ió w , t j .  n a  rok  
1:938/39, u rlo p  p ła tn y  za zw ro tem  kosztów ' z a s tę ­
p s tw a  z rozłożen iem  n a  r a ty  n a  w a ru n k a c h  o k re ­
ślonych  w  d ek la rac ji, w zględnie  u rlo p  p ła tn y  za 
zw ro tem  k o sz tó w  z a s tę p s tw a  bez sp ła t ra ta ln y c h  
lu b  b e z p ła tn y .

N a  d ru g i ro k  s tu d ió w  —  zależn ie  od  w yników  
p ra c y  w p ie rw szy m  ro k u  s tu d ió w  —  u d z ie lan e  b ę ­
d ą  w  m ia rę  m ożności u r lo p y  p ła tn e .

S k ła d a ją c y  p o d an ie  o b o w iązan y  je s t  w yraźn ie  
p o d ać , o ja k i rodza j u rlo p u  p ro si o raz  zaznaczyć , 
czy  będz ie  po siad a ł d o s ta te c z n e  śro d k i finansow a 
n a  u trz y m a n ie  się w  W arszaw ie, o trz y m a w sz y  n a  
i-s z y  ro k  s tu d ió w  u rlo p  p ła tn y  za  zw ro tem  kosz­
tó w  z a s tę p s tw a  n a  r a ty  lu b  bez r a t  w zg lędn ie  b ez ­
p ła tn y , g dyż  n a  żad n e  subw 'encje liczyć n ie  m ożna.

K u ra to r ia  O kręgów  S zk o ln y ch  (W y d zia ł O ś­
w iecenia P ub licznego  w' K ato w icach ) sk ie ru ją  do 
M in iste rs tw a  p o d a n ia  k a n d y d a tó w  w raz  z o d p o ­
w iedn im i w nioskam i o raz  z o p in ią  o p ra c y , u zd o l­
n ien iach  ogó lnych  i ped ag o g iczn y ch  w terminie 
do 30 kwietnia 1938 r.y z a łącza jąc  w ykaz  w szy st­
k ich  k a n d y d a tó w , k tó ry  zaw ierać  w in ien  w yciąg i
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z podań ujęte w następujące rubryki: l/L p . 2/Na- 
zwisko i imię, wiek, wyznanie, stan  cywilny, 3/ Sta 
nowisko służbowe i miejsce pracy, 4/ Ilość lat 
pracy, 5/ Kwalifikacje (według załączonych świa­
dectw), 6/ Rok egzaminu W. K. N. i rodzaj urlopu 
otrzym anego na studia, 7/ Znajomość języka ob­
cego i jakiego, 8/ O statnia ocena pracy, 9/ Stosu­
nek do służby wojskowej i posiadany stopień woj­
skowy, 10/ Udział w pracy społecznej, w jakim  
charakterze, 11/ Udział w pracach niepodległo­
ściowych — ewentualnie odznaczenia, 12/ W nio­
ski K uratorium , 13/ Uwagi.

Po rozpatrzeniu podań Ministerstwo zawiado­
mi K uratoria (Wydział Oświecenia Publicznego), 
którzy z kandydatów  dopuszczeni zostali do ko­
lokwium wstęppego, a następnie, którzy z nich zo­
stali przyjęci na pierwszy rok studiów w związku 
z wynikiem, kolokwium wstępnego.

Liczba miejsc jest ograniczona, wobec tego bę­
dą mogli być przyjęci istotnie tylko wybitniejsi 
nauczyciele.

Słuchaczy In sty tu tu  obowiązują zgodnie z za­
rządzeniem M inisterstwa W yznań Religijnych 
i Oświecenia Publicznego z dn. 3 lipca 1934 r. 
Nr. I R  — 4700/34 (Dz. Urz. Min. W. R. i O. P. 
Nr. 6—7 z dnia 31 lipca 1934 r. poz 94) 
następujące opłaty:

Taksa za egzamin wstępny ................ 10 zł
Taksa adm inistracyjna roczna............... 80 zł
Taksa za egzamin końcowy................... 35 zł

(II P — 906/38).

D E K L A R A C  J  A.

Prosząc o przyjęcie do Państwowego In sty tu ­
tu  Nauczycielskiego w Warszawie, niniejszym zo­
bowiązuję się:

1) przestrzegać ściśle postanowień regulami­
nów, obowiązujących w Instytucie N au­
czycielskim i zarządzeń Dyrekcji,

2) nie obejmować bez porozumienia z Dyre­
kcją In sty tu tu  Nauczycielskiego żadnych 
zajęć ubocznych,

3) w razie uzyskania dla pracy w Instytucie 
Nauczycielskim, urlopu płatnego lub pła­
tnego za zwrotem kosztów zastępstw a p ra­
cować niezależnie od zobowiązań, przyję­
tych uprzednio z powodu pobierania sty ­
pendium, czy urlopu — w ciągu lat czte­
rech od daty  ukończenia In sty tu tu  w szkol­
nictwie na stanowisku, które wyznaczą mi 
władze szkolne najdalej w tym że okresie 
czasu.

Gdybym z własnej winy, czego ocenę pozosta­
wiam władzom szkolnym, przerwał studia, lub po 
ich ukończeniu nie wypełnił zobowiązań wyżej 
wymienionych w punkcie 3, zobowiązuje się zwró­
cić do Skarbu Państw a całą kwotę, otrzym aną ty ­
tułem  poborów służbowrych w czasie studiów 
w Państwowym  Instytucie.

(podpis)

Kierownik .................................
Nauczyciel .............................

szkoły .....................klasowej w...................................
w powiecie..............................................

W ................................. dn ia .........................193........  r.

, 106.

O n a le p c e  Z w ią zk u  S tr z e le c k ie g o
n a  d z ie ń  Im ien in  M a rsza łk a  P o lsk i  

E d w a rd a  Ś m ig łe g o  - R yd za .

Na dzień Imienin Marszałka Polski Edwarda 
Śmigłego - Rydza wydał Związek Strzelecki w Wil 
nie odpowiednią nalepkę.

W ydawnictwo to stanowi hołd Związku Strze­
leckiego dla Marszałka Polski i połączone jest z re­
alizacją w ykupna w Wilnie domu, w którym  Wiel­
ki Marszałek Józef Piłsudski najdłużej zamiesz­
kiwał jako uczeń gimnazjalny.

Na wydawnictwo to wyraził swą zgodę Mar­
szałek Śmigły - Rydz, a na druk i kolportaż na­
lepki zezwolił Zarząd Główny Związku Strzelec­
kiego w Dzienniku Zarządzeń i Rozkazów nr 1 
z dnia 31 stycznia 1938 r. p. 18.

Kuratorium  zachęca młodzież szkolną do na­
bywania tej nalepki. Cena jej dla młodzieży wy­
nosi 5 groszy.

107.

„Zbiór p r z e p is ó w  w  z a k r e s ie  
a d m in is tr a c j i s z k o ln ic tw a ” .

K uratorium  zwraca uwagę na wydawnictwo 
pt.: „Zbiór przepisów w zakresie administracji 
szkolnictwa”, a w szczególności t. I pt.: „Kwali­
fikacje zawodowe nauczycieli szkół powszech­
n y ch ’’, t. I I  p t.: „Ustrój i organizacja szkolni­
c tw a” oraz t. I I I  p t.: „Prawo szkół pryw atnych” 
w opracowaniu dra Zygm unta Kwiatkowskiego, 
naczelnika wydziału prawnego Ministerstwa W. R. 
i O. P., oraz dra Stefana Białasa i Ludwika Ekerta.

Książki te, wydane nakładem  Państwowego 
W ydawnictwa Książek Szkolnych we Lwowie, 
zostały zalecone do użytku władz szkolnych przez 
M inisterstwo W. R. i O. P. (Dz. E rz. Min. W. R. i 
O. P. z 1937 r. nr 5, poz. 155 i nr 13, poz. 400 oraz 
z r. 1938 nr 1, poz. 14).

108.

A lo jz y  M ach — o d c z y ty  o Ś lą sk u .

Na podstawie pisma M inisterstwa W. R. i O. P. 
z dnia 5 stycznia 1938 r - nr II  S-1143S/37 K ura­
torium podaje do wiadomości, że p. Alojzy Mach
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zamierza wygłosić w ciągu roku 1938 na terenie 
Okręgu Szkolnego Lubelskiego szereg odczytów 
o wartościach i znaczeniu Śląska dla życia pań­
stwowego.

K uratorium  zezwala, aby Dyrekcje szkól śre­
dnich ogólnokształcących i zawodowych zachę­
ciły młodzież klas starszych do wysłuchania tych 
odczytów w godzinach poza obowiązkowymi za­
jęciami szkolnymi.

W ysłuchanie tych odczytów winno mieć cha­
rak ter zupełnie dobrowolny, a wysokość opłat za 
wstęp powinna być minimalna.
(Nr O-543/38).

109.
O XVII r o c z n ik u  „ O ch ro n y  P r z y r o d y ”.

K uratorium  zwraca uwagę szkół, że w mie­
siącu lutym  br. opuścił prasę X V II rocznik 
„Ochrony P rzyrody”, wydany nakładem  P ańst­
wowej R ady Ochrony Przyrody. Skład Główny: 
Kasa im. Mianowskiego, In sty tu t Popierania 
Nauki, W arszawa, Pałac Staszica, Nowy Świat 72.

n o .

F ilm  z a w o d o z n a w c z y .

Kuratorium  podaje do wiadomości, że Pora­
dnia Zawodowa Warsz. Koła Stow. „Służba Oby­
w atelska” wypożycza film zawodoznawczy, wyko­
nany pod kierunkiem Ministerstwa W .R. i O.P. 
przy czynnym współudziale Poradni.

Omawiany film obejmuje następujące działy: 
kilimkarstwo i tkactw o, koronkarstwo i haftar- 
stwo, introligatorstwo, fryzjerstwo, maślarstwo 
i serowarstwo, gospodarstwo domowe, jubilerstwo 
oraz wykonany obecnie zawód sprzedawczyni — 
które to  zawody przede Wszystkim powinny zain­
teresować uczennice, kończące szkoły powszechne. 
Ponadto na filmie opracowane są zawody: pielę­
gniarstwo, fotografia i ogrodnictwo, których nauka 
dostępna jest dla dziewcząt, posiadających świa­
dectwo ukończenia 4-ch klas (nowego typu) gim­
nazjum  ogólno — kształcącego. Poza ostatnio wy­
mienionymi trzem a działami, uczennicom tym  
należy również pokazywać gospodarstwo domowe 
(szkoły przysposobienia w gospodarstwie rodzin­
nym II stopnia, szkoły licealne gospodarcze) oraz 
m aślarstwo i serowarstwo ze względu na istnienie 
kursu dla laborantęk — mleczarek.

W arunki wypożyczenia filmu: 1) możliwie 
wczesne zamawianie filmu (najlepiej w miesiącach 
grudzień — kwiecień), 2) koszt wypożyczenia ca­
łego filmu wynosi 22 zł.., 3) można wypożyczać 
dowolnie kompletowane działy — koszt wypoży­
czenia wynosi wtedy 2 zł. od działu, 4) instytucja 
wypożyczająca odpowiedzialna jest za całość taś­
m y filmowej (bardzo często mechanicy kinem ato­
grafów, jeśli nie są kontrolowani pośpiesznie wy­
świetlając film ■— przerywają perforacje, zdziera­
ją  emulsję na źle oczyszczonych i wyregulowanych

aparatach projekcyjnych), 5) insty tucja wypoży­
czająca ponosi ponadto koszt przesyłki pocztowej 
(ubezpieczonej), 6) film może być wyświetlany ty l­
ko na dobrym aparacie projekcyjnym.

Czas trw ania projekcji całego filmu wynosi 
prawie trzy  godziny. Ze względów więc pedago­
gicznych należy bądź organizować 2 seansy (6 za­
wodów i 7 zawodów) , bądź po wyświetleniu 7 dzia­
łów robić przerwę 15 — 20 minutową.

W yświetlanie filmu zawodoznawczego powin­
no być poprzedzone wygłoszeniem na terenie 
szkól pogadanek o wyborze zawodu i o zawodach, 
objętych filmem.

Na życzenie — W arsz. Poradnia Zawodowa 
może wysłać komplet pogadanek za opłatą 
90 gr.

i i i .

W  s p r a w ie  n ie o d e b r a n y c h  a k c ji  
B a n k u  P o ls k ie g o .

K uratorium  jest w posiadaniu nieodebranych 
akcji Banku Polskiego i gotówki pochodzącej 
z wymiany kuponów i nadpłat przez następujące 
osoby (b. nauczycieli Okręgu Szkolnego Brze­
skiego) :

Elżbietę Łukaszewiczównę,
Barbarę Stoćko,
Annę Kobiankównę,
Helenę Stadniewicz,
Eudokię Pawliszyk,
Mikołaja Bohdanowicza,
Helenę Nowikową 

i Antoniego Hermana.
K uratorium  prosi o wezwanie zainteresowa­

nych by zgłosili miejsce swego pobytu i udowod­
nili prawa do akcyj. —

Część nieurzędowa.
M ARIA KOSSOWSKA

LEKTURA UZUPEŁNIAJĄCA 
W SZKOLE POWSZECHNEJ 

NA TLE LEKTURY PODSTAWOWEJ,
WYMAGAŃ PROGRAMU NAUKI 

I — CZYTELNIKA, i)

Lektura uzupełniająca stanowi bardzo ważny 
odcinek naszej pracy zarówno w zakresie naucza­
nia jak  i wychowania. Jest więc rzeczą zupełnie 
zrozumiałą i naturalną, że czasopisma dydakty­
czne i pedagogiczne zamieszczają na swych ła-

!) R eferat wygłoszony dn ia 14.X II  1937 w czasie 
w ystaw y „Polskiej książki dla dzieci", zorganizowanej 
przez Lub. Koło Zw. B iblio tekarzy Polskich.
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m ach wiele artyku łów  i rozpraw  o lek tu rze  uzu­
pełniającej w szkole powszechnej i średniej. N a 
usługach tem a tu  znalazły  się najw ybitn iejsze pió­
ra  w Polsce, jak  prof. Klem ensiewicza, d ra  Salo- 
niego, K am m era, Szelejewskiego i innych. A rty ­
kuły  o lek turze w szkole powszechnej dotyczą 
przede w szystkim  m etodycznej s trony  zagadnie­
nia. U w ażam  więc za zbędne mówić o stronie 
tem a tu  gruntow nie przepracow anej, gdyż nie m a 
po trzeby  w yw ażać drzwi o tw artych . Zagadnie­
nia te  chcę rozw ażyć z innej strony.

W ykaz lek tu ry  uzupełniającej dla szkoły pow­
szechnej podało M. W . R. i O. P. w  okólniku Nr 
54 z dn. 6 sierpnia 1935 r. (L .II. R. 3202/35). 
O bejm uje on jak  d o tąd  87 książek i książeczek 
dla m łodzieży .w w ieku szkoły pow szechnej. Le­
k tu ra  ty ch  książek m a ułatw ić realizowanie n a­
czelnych postu latów  program u nauczania, m a 
pom óc w żm udnej i odpowiedzialnej p racy  w ycho­
w ania człowieka. Ze względu n a  jej znaczenie 
w p racy  szkolnej nie od rzeczy może będzie rzucić 
okiem  na jej całość i w ytw orzyć sobie nie jasny  
obraz, bo tu  w ym agałoby wiele czasu, ale chociaż 
sylw etkę lek tu ry  uzupełniającej. O ta k ą  próbę 
chcę się pokusić i z tego p u n k tu  w idzenia mówić 
o lek tu rze uzupełniającej.

Chcę zastanow ić się nad  tym , w jak im  stopniu  
lek tu ra  uzupełn ia jąca u łatw ia realizację celów 
program u, jak  oddziaływ a na  młodzież, jakie 
zaw iera w artości wychowawcze.

Tyle od s trony  w ym agań program u. Pozostaje 
jeszcze —  odbiorca książki — dziecko. I tu  w ar­
to  tak że  za trzym ać się chwilę, zadając sobie p y ­
tan ie , czy książka ze spisu lek tu ry  uzup., spisu 
urzędowego, z którego w ybiera się m ateria l n a ­
wet na  lekcje j. polskiego, czy ta  książka daje 
dziecku zadowolenie, czy zaspokaja jego w ym a­
gania? Jeżeli tak , to  jakim i środkam i w yrazu 
o peru ją  pisarze, by  zaspokoić w ym agania m ło­
dych czytelników , b y  ich do książki przyciągnąć.

W  zakończeniu chciałam  podzielić się spo­
strzeżeniam i z własnego dośw iadczenia o rozk ła­
daniu  m ateria łu  z lek tu ry  uzupełń, na  przestrzeni 
roku szkolnego.

1.

Lektura uzupełniająca na tle lektury podstawowe] , 
w oświetleniu celu programu: „Poznanie Polski 

i jej k u l tu ry " .

Podstaw ow ym  m ateriałem , na k tó ry m  dziecko 
szkoły powszechnej uczy się obcować z książką, 
czytać ją , zaznajam iać się z jej uk ładem  i treścią, 
odkryw ać jej w artości i zdaw ać sobie z nich sp ra ­
wę, w ypracow yw ać sobie dla niej szacunek i p ra ­
gnąć jej — to  podręcznik do nauk i języka pol­
skiego. —  „K siążka do polskiego” , zam ykając 
w swych okładkach  treść o dużych w artościach 
etycznych i estetycznych , książka o p rzejrzystym  
układzie um ożliw ia dziecku w ypracow anie w so­
bie należytego do niej s to su n k u ..

N a treść  tej podstaw ow ej lek tu ry  dziecka 
szkoły powszechnej sk ład ają  się odrębne, m ałe

całości —  czytanki, drobne wiersze oraz uryw ki 
w iększych utw orów  prozaicznych i poetyckich. 
W szystko stanow i w m yśl w ym agań program u 
planow ą, zw artą  całość.1) Osią g ru p u jącą  dokoła' 
siebie treść czy tanek , nie ty lko  w obrębie klasy, 
ale i całej szkoły, jest Polska 1 jej kultura.

Z k a rt podręcznika dziecko uczy się o tych  
ludziach, co Polskę i jej ku ltu rę  tworzyli. D ow ia­
duje się, jak  w ciężkich walkach, znojnych t ru ­
dach i zm aganiach się z przeciwnościam i, u jaw ­
niali to , co naród  m iał w sobie najwznioślejszego, 
najszlachetniejszego, najpiękniejszego. D ow ia­
duje się, że w ybitne jednostk i narodu w y tyczają  
m u cele i w skazują drogi do ich realizacji, że krze­
p ią naród  w chwilach upadku , d odają  m u sil 
w zw ątpieniu. Poznaje, jak  wiele tu  zdziałali 
wielcy nasi pisarze m ocą słowa drukowanego,
0 którego potędze ta k  wiele nasz naród  może po­
wiedzieć, a którego siłę ta k  bardzo  cenił Twórca 
naszej niepodległości. Z aznajam ia się z tym , jak  
milowe przestrzenie w pracy dla postępu  i dobra 
ludzkości przebiegały tak ie  jednostk i, jak  L u k a­
siewicz, Skłodowska, a na  w yżyny sztuki wzno­
sili się, p rzysparzając chw ały Ojczyźnie tacy , jak  
Stwosz, Chopin, W yspiański. S tw ierdzają, że n a ­
ród okryw a się sław ą zw ycięstw  m ilitarnych  czy 
k u ltu ra lnych  przez w ybitne z siebie w ydane jed ­
nostki, że one stanow ią o ku ltu rze narodu, bo 
w ich rękach leży in ic ja tyw a i p lan  działania, 
przez nie wyzwala się narodow a siła, moc
1 h a r t ducha.

Tyle m ów ią dziecku szkoły powszechnej o Pol­
sce i jej ku ltu rze  k a r ty  „książki do polskiego” na 
przestrzeni trzech  osta tn ich  la t szkoły pow szech­
nej. W iedza z tego źródła zd o b y ta  stanow i zam ­
kn ię ty  podstaw ow y krąg, za szczupły jednak , by  
dziecko z nim  ty lko  mogło wyjść w św iat. N ależy 
ciasny krąg zdobytych  wiadom ości rozszerzyć 
i pogłębić lek tu rą . Szukam y odpowiedniej książki.

Czy ta k ą  w spisie m in isteria lnym  znajdziem y?
Uważne ty lko  przeczytanie samego spisu t y ­

tułów  w ykazu łatw o pozwoli zorientow ać się 
i w ybrać z całości niewielki cykl książek s tan o ­
wiących w danym  zakresie (poznawania Polski i jej 
kultury) także planow o zam knię ty  krąg  w obrę­
bie trzech najstarszych  klas szkoły powszechnej. 
W ym ienione chociażby tak ie  ty tu ły , jak : H isto­
ria  żółtej ciżemki, T ajem nica zegara królewskiego, 
B itw a pod R aszynem , E cha leśne, Mocni ludzie, 
P rzelo tne p tak i, Od Sybiru  do Belwederu, Gdzie 
w idziałem  K om endan ta , Ludzie prawdziw i, N af­
ta . . .  N a fta ... N a fta ... B adacz dalekiej półno­
cy, Syn K u ja w ,— i pobieżny ty lko  przegląd 
ich treści m ówią, że one pozw olą dziecku pogłębić 
znajom ość zjaw isk ku ltu ra ln y ch  w życiu naszego 
narodu, poczynając od czasów odległych, kończąc 
na  zagadnieniach ostatn iej doby. N azw iska ak to ­
rów: Sieroszewskiego, Żeromskiego, K onarskiego, 
D om ańskiej, Ossendowskiego, Kossowskiego, z a ­
pew niają, że dziecko na  przeczytanych  książkach 
p racy  w ty m  k ierunku nie zam knie, że głód rozbn-

!) Uwagi do cal. progr. str. 262.
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dzony będzie rósł, a młody czytelnik będzie sam 
z książką w ręku rozszerzał i pogłębiał szczupły 
zakres wiedzy zdobytej na lekcjach j. polskiego.

*  o. **

Lektura uzupełniająca na tle lektury podstawo­
we'] w świetle celu programu: Rozszerzenie tematu 
na świat cały.

Poznanie Polski i jej kultury jest tylko jednym 
z celów programu szkolnego i jednym  z ogniw 
w układzie podręczników szkolnych, Już podrę­
cznik klasy piątej w swej treści ,na k tórą składają 
się obrazy z życia różnych krain polskich, obej- 
muje cykl czytanek „Na pograniczu” przenosi 
wyobraźnię dziecka z ziem ojsczystych na ziemie 
i do życia najbliższych sąsiadów. „W klasie szós­
tej tem aty  rozszerzają się stopniowo na całą Euro­
pę i świat w ten sposób, że jednak zachowuje się 
związek z Polską i uzupełnia się znajomość kul­
tu ry  polskiej ’’d) Przegląd spisu rzeczy podręcznika 
klasy szóstej przekonywa, że postulat programu 
przez lekturę podstawową uwzględniony został 
całkowicie. Obok cyklu: „Tu byl Polak” — są 
„Odwiedziny u krew nych,” „Dalsi znajom i” ; 
„Na koniec św ia ta”, obok cyklu „Co daliśmy 
św iatu” — dla jego rozszerzenia i pogłębienia 
spotykam y cykle: Wśród odkryć i wynalazków”, 
„Przy wspólnym w arsztacie”.

W  klasach szóstej i siódmej szkoły powszech­
nej dziecko rozszerza krąg własnych doświadczeń 
przez doświadczenia swych rówieśników z innych 
krajów. Poznaje życie i obyczaje obcych ludów, 
zwraca uwagę na umiejętność przystosowywania 
się ludzi do różnych warunków bytu. Przygląda się 
pracy ludzkiej nad opanowaniem przyrod}' i za­
mienianiu dzikich ostępów na osiedla kultural­
ne, podziwia i nabiera szacunku dla ludzkiej umie­
jętności kształtow ania i naginania istniejących 
warunków dzikiego bytowania do cywilizacyjnych 
celów. Poznaje czyny wielkich ludzi i ich pracę 
dla dobra ludzkości, uczy się ją  cenić i rozumieć, 
że praca dla dobra ogólnego nie może wypływać 
i nie wypływa z chęci dogadzania ambicji, czy mi­
łości własnej, a tw arda to służba i obowiązek 
ludzki na obranym  posterunku. Pojmuje, że 
gmach dobra, postępu, kultury, to własność ogól­
noludzka, to gmach wzniesiony wspólnymi siłami 
wszystkich krajów i narodow, że w gmachu tym 
lśni niejedna polska cegiełka w jakości swej nie 
ustępująca obcym wytworom.

Tyle o krajach i życiu obcych ludzi na szero­
kim świecie dla pogłębienia znajomości Polski 
i jej kultury  dowiaduje się dziecko z lektury  
podstawowej.

Uzupełnienie dla opracowanych tem atów , ich 
rozszerzenie i pogłębienie z łatwością znajdujem y 
w następującym  spisie utworów: „Młodzież w pię­
ciu częściach św ia ta”, „Nad dalekim cichym 
fiordem ”, „Duńskie serce”, Serce", „Chata wuja 
*oma. » M ł ° d y  wygnaniec”, „W krainie niedź­
wiedzi , „Pierwsza księga dżungli”, „Druga księ-

b P rogram , Uwagi sir. 276.

ga dżungli”, „W pustyni i w puszczy”, „Franek 
na szerokim świecie”, „Chłopcy z placu broni”, 
„Pierwsze pomysły wielkiego wynalazcy”, „Na 
Jam boree” i innych.

U twory te o bardzo dużych walorach wycho­
wawczych, pióra naszych i obcych pisarzy, zawie­
rają wiele m ateriału poznawczego. Dostarczają 
one dziecku możności porównywania życia włas­
nego narodu z życiem innych narodów, pozwalają 
przez zbliżenie się do kultury innych krajów 
wniknąć bardziej i zastanowić się nad kulturą 
własnego kraju. Przez możność zestawienia życia 
własnego narodu z życiem innych uświadamia 
sobie dziecko łączność i współzależność kulturalną 
wszystkich narodów, otwiera oczy na szeroki 
świat: przez porównanie pobudza się do rozu­
mowania i wysnuwania wniosków. Książki te 
i zagadnienia w nich poruszane mogą stać się po­
mocne w kształceniu młodzieży na świadomych 
swych obowiązków, twórczych obywateli Rzeczy­
pospolitej.

*  ^  **

Lektura uzupełniająca na tle lektury podstawowej, 
w świetle celu programu.

„ Wytworzenie głębokiej i  zasadniczej więzi mię­
dzy wszystkimi obywatelami Polski, wszystkimi jej 
warstwami społecznymi, podstawowej wspólnoty, 
możności porozumienia się i  zrozumienia”.

Program wyraźnie zaznacza, że do realizacji 
tego celu pracy szkolnej ma się walnie przyczynić 
język polski. I szlusznie! Przedmiotem na j. pol­
ski jest przecież człowiek rzucony na uprzednio 
przygotowane tło geograficzne, przyrodnicze 
i historyczne. W ymieniony cel programu ma cha­
rakter wybitnie hum anitarny i wybitnie życiowy, 
współczesny. l'o nie bezkrytyczne, dawne roz­
myślanie i zatapianie się w przeszłości, to  bezpo­
średnie wejście w życie, bo tylko teraz, dziś, 
codzień i na przyszłość można i należy realizować 
to, co program  określa jako wytwarzanie głębo­
kiej i zasadniczej więzi między wszystkimi oby­
watelami Polski.

Wejść w życie, wytworzyć w nim zasadniczą 
więź między wszystkimi obywatelami Polski, 
osiągnąć możność porozumienia się i zrozumie­
nia — można przede wszystkim przez pracę.

Podstawowa lektura dziecka szkoły powszech­
nej spełnia to zadanie. Podręcznik ukazuje dziec­
ku pracę jego ojca, brata, krewnego, znajomego, 
rodaka. O szarej codziennej pracy mówią w po­
dręcznikach takie cykle czytanek: „W cieniu ko­
minów” — kl V, „Przy wspólnym warsztacie” — 
kl. VI, „Cześć p racy” — kl. VII. Podręcznik 
czasami trochę sztucznie preparowany, często 
w czytankach o bardzo dużych walorach a rty sty ­
cznych ukazuje bohaterstw o codziennej szarej 
pracy. Dziecko uczy się z kart książki szacunku 
dla niej, rozumienia ważności najmniejszego jej 
odcinka, pojmuj.e, że „cała ziemia jest jakby  ople­
ciona, powiązana tą  pracą człowieka, która od 
jednego do drugiego przechodzi, odmienia się
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w raca i każdego: P o laka i A nglika, F rancuza 
i Niem ca, M urzyna i białego ze sobą naw za­
jem  łączy ” . Ł) • ■ u

T em atów  do pogłębiania w ym ienionych za­
gadnień d ostarczają  w lekturze uzupełniającej 
przede w szystkim  p rió ra  p isarzy  współczesnych. 
To M orcinek, Z arem bina, Boguszew ska, D ąbrow ­
ska, G órska — zdem okratyzow ali lek tu rę  dla 
m łodzieży. Przez książkę w prow adzili młodzież 
w życie i to  w życie tak ie , o jak im  nie śniło się n a ­
w et w pięknie w ydaw anych przedw ojennych opo­
wieściach „dla grzecznych dzieci” . W  bohaterach  
utw orów  tych  pisarzy dziecko bez tru d u  poznaje 
własnego ojca ,m atk ę  lub kogoś bliskiego, p racu ­
jącego w fabryce, kopalni, w sklepie ,przy robo­
tach  publicznych itd .

T akie książki, jak : „Czerwone w ęże” , „D zieje 
w ęgla” , „Z uch” , „T ajem nicaC zerem oszu” , „W za­
dym ionym  sło ń cu ” , „Zdobycie serc’ , „Dzieci 
z n ik ąd ”', „Ludzie są d o b rzy ” , „N arodziny  se rca” , 
„Dom  wielki jak  św ia t” , „Za zielonym  w ałem ’', 
„Chłopcy z ulic m ia s ta ” , „N ad czarną w o d ą” 
i inne, uczą młodzież ufnego spojrzenia w życie, 
um ożliw iają jej sam odzielne odkryw anie i w ydo­
byw anie tego, co ono zaw iera w sobie najbardziej 
wartościowego: szacunek i zrozum ienie dla pracy  
i w iarę w człowieka.

*  *
*

Lektura uzupełniająca w świetle postulatu pro­
gramu'. .............Działanie w tym  kierunku (wszech­
stronny rozwój osobowości ucznia) tylko wtedy bę­
dzie skuteczne, kiedy zbudzi i wyrobi w młodzieży 
swoiste siły i dążenia, skierowane ku  własnemu 
rozwojowi” . 2)

W poprzednich rozw ażaniach s ta ra łam  się w y­
kazać, że zarów no lek tu ra  podstaw ow a jak  i uzu ­
p ełn iająca d ostarczają  wiele wartościowego m a­
teria łu  i u ła tw ia ją  w ypełnianie naczelnych p o stu ­
latów  program u nauczan ia i w ychow ania k tó ­
rym i są:

1. Poznanie Polski i jej ku ltu ry .
2. Pogłębienie znajom ości k u ltu ry  polskiej 

przez zetknięcie się z k u ltu rą  innych naro- 
rodów  i krajów .

3. Przysposobienie do um iejętności osiągania 
w życiu głębokiej i zasadniczej więzi m ię­
dzy w szystkim i obyw atelam i Polski i w szy­
stk im i jej w arstw am i społecznym i.

Takie są ram y , obejm ujące całokształt pracy  
w szkole powszechnej. Zadanie niełatwe! R o­
zum ieli to  tw órcy program u, dodając, że 
„działanie w tym  k ierunku ty lko  w tedy  będzie 
skuteczne, kiedy zbudzi i w yrobi w młodzieży 
swoiste siły i dążenia skierow ane ku w łasnem u 
rozw ojow i” . Tak! —  Iść stale w górę może ty lko  
jednostka  dobrze św iadom a swych obowiązków, 
dobrze czu jąca moc sw ych sił i zw iększająca stale 
ich zasób. D roga do tego —  to  ciągłe samokształ­

i) O kno n a  św ia t. C ykl: P rz y  w spó lnym  w a rs z ta ­
cie, czy t. P ra c a  n a  św iecie. — Z N ałkow ska.

'2) P ro g ram . P o d s ta w y  ideow e szkoły  o g ó ln o k sz ta ł­
cącej.

cenie __ bo ta k  chyba ty lko  m ożna rozum ieć w y­
m ienioną m yśl program u.

W  jakich k ierunkach należało by  zwrócić m oż­
liwości m łodzieży, jak  jej pomóc, jak ie  książki 
podsunąć, b y  m ogła pracow ać nad  rozwojem  
w łasnych sil ?

Zdaje mi się, że dla u łatw ien ia p racy  należało 
by to  zagadnienie rozłożyć na kilka bardziej 
szczegółowych i w yodrębnić na p rzyk ład  tak ie  
kierunki:

1. rozwój sil in te lek tualnych
2. rozwój sił m oralnych, sublim ow anie in s ty n ­

któw , p rzetw arzanie burzycielskich i ni­
szczycielskich sil na  twórcze

]. rozw ijanie zrozum ienia o konieczności spo­
łecznej i państw ow ej użyteczności człowie­
ka i odpowiedzialności za pracę na każdym  
posterunku ,

4. zrozum ienie dla po trzeby  rozw oju sil fizy­
cznych jednostk i, m ających  znaczenie nie 
ty lko  jednostkow e, ale społeczne i p ań ­
stwowe.

M ożna by  listę ty ch  kierunków  m nożyć. O gra­
niczam  się do tych , k tóre w y d a ją  mi się najogól­
niejsze i najkonieczniejsze. —  Zrobiłam  tę  analizę 
po to , by  łatw iej móc zastanow ić się, czy w m ini­
steria lnym  w ykazie lek tu ry  znajdu jem y m ateriał, 
k tó ry  m ożna będzie jako  m ateria ł o w ym ienio­
nych wyżej w artościach podsuw ać młodzieży.

Odpowiem kró tko  — ty tu łam i. Za książki 
budzące wynalazczość, in icjatyw ę m ożna by uw a­
żać następu jące: „B adacz dalekiej północy^ ,
„Pierw sze pom ysły wielkiego w ynalazcy , „W śród 
kosm atych lu d z i” , „P rzypadk i R obinzona Cru- 
z o e ” ,  „W  p u sty n i i w puszczy” .

•Utwory sp rzy ja jące rozwojowi sił m oralnych: 
„Dzieci zn ik ąd ” , „Chłopcy z ulic m iasta  , „Za 
zielonym  w ałem ” , „Ludzie praw dziw i , N ad
czarną w o d ą” .

O użyteczności zawodów i o ich propagow aniu 
wiele ciekawego i wartościow ego m ateria łu  zna­
leźć m ożem y w opowieściach lotników , inżynie­
rów, m aszynistów  itd .

Zachętę do upraw ian ia spo rtu  zn a jd ą  1 chłop­
cy i dziew częta w książeczkach: ..Pod olim pijskim  
sz tan d a rem ”, „P u h ar K rak o w a”.

T ak  w yglądałaby  najogólniej zarysow ana sy l­
w etka lek tu ry  uzupełniającej na tle  lek tu ry  pod­
stawowej (podręcznika) w ośw ietleniu w ym agań 
program u. Z daję sobie spraw ę, że podział doko­
nan y  tu  jest jak  każdy  podział sztuczny. Ża­
den utw ór, nap isany  z ta len tem , nie da  się zam ­
knąć bez reszty  w jakiejkolw iek z zarysow anycli 
tu  grup.

Zacznijm y od klasy p iątej i, w ędrując z u lu ­
bieńcam i klasy  „R obinsonem ” i „Z uchem ”, p rzej­
dźm y przez „Serce” i za trzy m ajm y  się „N ad czar­
ną  w o d ą” ,—  Ile i jak ich  te  u tw ory  w zbudzą w nas 
refleksyj i uczuć, przekonać się łatw o po ich prze­
czytan iu . —  Albo zupełnie co innego! —  „Badacz 
dalekiej pó łnocy” ! — lek tu ra  p o p u la rn o -n a u k o ­
wa dla klasy siódmej szkoły powszechnej. Byłoby
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nieuczciwością powiedzieć o książce, że służy wy­
łącznie zainteresowaniom intelektualnym  i przy­
gotowuje młodzież do czytania utworów treści 
popularno - naukowej. — Nie! — Utwór obok po­
dania m ateriału poznawczego budzi ufność w czło­
wieka i w życie i naprawdę krzepi na duchu sła­
bych, utrw ala w mocy silnych, nie tylko młodzież.

To wszystko uświadamiałam sobie, dokony- 
wując podziału i miałam dla tego powodu wiele 
trudności w pracy. W tłaczając utwór w te czy inne 
ram y starałam  się kierować tą  jego cechą, która 
z danego, określonego stanowiska wydawała mi się 
dominującą w utworze.

Ze spisu lektury, objętej ministerialnym wyka­
zem, tylko bardzo niewielką część opracowujemy 
na lekcjach j. polskiego. W Lublinie nie potrzebu­
jemy się nawet głowić nad tym , co wybrać, bo od 
kilku już lat m am y ustaloną listę lektury uzupeł­
niającej. Z tego stanowiska rzecz biorąc, jakakol­
wiek analiza i klasyfikacja dorobku beletrystycz­
nego, ujętego spisem m inisterialnym jako lektura 
uzupełniająca, może być uważana za zbyteczną. 
Ponieważ jednak rok rocznie w każdej szkole nau­
czyciele j. polskiego starają  się zwiększyć dorobek 
bibliotek uczniowskich, ponieważ książkę z bi­
blioteki szkolnej możemy w dużym stopniu 
traktow ać jako pomoc naukową, więc może i naj- 
nieudolniej dokonany szkic przyda się czasami 
dla łatwiejszego uświadomienia sobie, że i le­
k tu ra  uzupełniająca stanowi zw artą całość zgrupo­
waną dokoła pewnych zagadnień w obrębie posz­
czególnych klas i w obrębie całej szkoły. Świado­
mość ta  przed wejściem do księgarni ułatwi nam  
wybór książek potrzebnych w szkolnej bibliotece.

II.
Lektura uzupełniająca w świetle wymagań 

czytelnika.

Dokonany wyżej pobieżny przegląd lektury 
uzupełniającej pozwala zorientować się, w jakim  
stopniu umożliwia ona realizowanie celów naszej 
pracy. Na tym  jednak nie można wyczerpać te ­
m atu. Było by zbyt jednostronne, gdybyśmy 
tylko my, nauczyciele i wychowawcy— byli wzięci 
w rachubę. Jest przecież jeszcze konsument ksią­
żki — dziecko, uczeń. On w tej sprawie ma głos 
i to  nie drugorzędny. Dziecko szkoły powszechnej 
dotkliwie cierpi na głód książki. My, nauczyciele, 
dając uczniowi książkę do ręki, chcemy m. i. spra­
wić mu tym  przyjemność, a ono od razu podkreśla, 
że książka nie jest dla niego tylko źródłem radości. 
Czytanie dla dziecka to  nie uprawianie sztuki dla 
sztuki. Książka obok radości jest dla dziecka cu­
downą lam pą Alladyna, wiodącą je na życzenie 
w kraj baśni i cudowności, w świat podróży i przy­
gód, przedstaw iającą niszczycielską grozę wojny, 
bohaterstwo codziennej, szarej i wielkiej pracy 
w imię postępu dokonywanej, otwierającą oczy na 
cuda przyrody. Dziecko przez książkę czegoś pra­
gnie, do czegoś dąży, niejako podświadomie chce 
dopełnić, dobudować swoje własne „ ja ”, wżywa- 
jąc się i przeżywając losy bohatera lektury.

Toteż w stosunku do bohatera ma dziecko naj­
większe wymagania. Bohater z punktu  widzenia 
dziecka musi być wartościowy i odważny, a jedno­
cześnie podobny do czytelnika, tylko ...„ tro ­
chę inny”. Toteż dużym powodzeniem cieszą się 
w szkole książki z życia dzieci i młodzieży. Chę­
tnie także czytają dzieci utwory biograficzni, opo­
wiadania z życia wybitnych jednostek: odkryw­
ców, wynalazców, wodzów itd., ale także żądają 
od tych opowiadań cech prawdy. Bezceremonia­
lnie, zwłaszcza chłopcy, odrzucają książki, o k tó­
rych wypowiadają się krótko: „bujanie, proszę 
pan i.” — To interesowanie się prawie wyłącznie 
rzeczywistością, kult praw dy i żądanie od całości 
utworu, a więc: bohatera, fabuły i akcji wszelkich 
cech prawdopodobieństwa życiowego, niechęć 
i doszukiwanie się śmieszności we wszelkich gór­
nych m etaforach jest właściwą cechą wieku czy­
telnika ze szkoły powszechnej.

Nie lubi także dziecko szkoły powszechnej dłu­
gich, nudnych opisów, odsuwających go od fabuły 
czy akcji utworu. Lubi i dąży do pomyślnego zam­
knięcia losów ukochanego bohatera. Nużą dziecko 
książki zbyt duże, ale i niechętnie bierze do rąk 
książkę bardzo cienką, w której, jak  mówi, „nie 
ma nic do czytan ia” . — Tyle mniej więcej dziecko 
świadomie żąda od książki,

A teraz: czy i jak  pisarze — twórcy czynią za­
dość postulatom  dziecięcym ?

Najważniejsze żądanie dziecka, żądanie pra­
wdy życiowej i bohatera zwykłego codziennego ży­
cia — nie nastręcza trudności, ponieważ pisarza­
mi dla młodzieży są pisarze neorealiści: Zarembina, 
Dąbrowska, Górska, Boguszewska, Morcinek, 
Ossendowski, Sieroszewski i inni.

Chodzi teraz o to, jak  wygląda zadośćuczynie­
nie żądaniu praw dy życiowej od fikcji powieścio­
wej na przykładach w utworach dla młodzieży.

Ponieważ stawia dziecko największe wym aga­
nia bohaterowi utworu, od tego zacznę.

Bohaterowie współczesnej książki dla młodzie­
ży, to przeważnie młodzież sama lub jej rodzice 
i bliscy. To dzieci ze szkoły powszechnej, dzieci 
bezrobotnych, rzemieślników, górników, sklepi­
karzy. To „chłopcy z ulic m iasta” i bardzo często 
„dzieci znikąd” . Czują się w swojej biedzie, pry­
mitywie bytowania, w swym beztroskim, lub jak ­
że często pełnym udręczeń życiu, u siebie na 
własnych śmieciach, z prawem*do życia do stano­
wienia o sobie. Zniknął ze współczesnej litera tu ry  
dziecięcej świat „małych lordów, znudzonych ży­
ciem stąrych dzieci, ludzi bogatych, dzieci, upra­
wiających z nudy filantropię w stosunku do swych 
ubogich rówieśników, m ających dla nich tylko
 tony wyższości, pogardy, zdobywając się
w najlepszym razie na stanowiska „duchowych 
przewodników” tych upośledzonych.

W śród tej gromady dziecięcej zniknął we 
współczesnej książce (znany jeszcze i dziś w litera­
turze sensacyjnej) tak  zwany „czarny” i „biały” 
charakter. Dziecko, kreślone piórem Zarembiny, 
Dąbrowskiej, czy Górskiej, to dziecko ze wszystki­
mi właściwościami swego wieku i środowiska. Mo-
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że być brudne., n ieum yte, .rozczochrane, może być 
czyste, w ym uskane, kłótliwe, czupurne, zaw adia- 
ka, lękliwe i nieśm iałe, roztropne, spostrzegaw cze 
i m yślące. Skupia w sobie coś z anioła i coś z bestii, 
p rzejaw iając różne cechy swego kształtu jącego  się 
ch a rak teru , w zależności od sy tuacji życiowej.

U kazu ją ich au to rzy  albo jako  ch a rak te ry  już 
praw ie ukształtow ane, o pew nych już stałych  ce­
chach, u jaw niających  się ty lko  i u trw ala jących  
w zależności od w arunków  życia, jak  np. Zuch, lub 
Ju lk a  ze „Zdobycia serc” D ąbrow skiej, albo też 
w naszych oczach k u ją  się ch a rak te ry  bohaterów  
jak  w utw orach: „M arcin K ozera” , „Chłopcy z ulic 
m ia s ta ” . P ięknym , z praw dziw ym  ta len tem  i zna­
jom ością dziecka, skreślonym  przykładem  sam o­
dzielnego odkryw ania w łasnych, właściwych m ło­
dzieży w a rto śc i,'to  szóstka „b łęk itnych  ry cerzy ” 
7. książki H. Górskiej „N ad czarną w o d ą” .

Do ch a rak te ry sty k i bohaterów  stosu ją  pisarze 
obie m etody: bezpośrednią i pośrednią. Należy je ­
d n ak  zaznaczyć, że ch a rak te ry s ty k a  bezpośrednia 
pojaw ia się stosunkow o rzadko, tam , gdzie n a ­
praw dę jes t n iezastąp iona; najczęściej postać bo­
h a te ra  k sz ta łtu je  sobie czyteln ik  w swej w yobra­
źni przez jego czyny.

B ohaterów  dorosłych w idzim y w u tw orach  
dla m łodzieży tak że  jako  ludzi prostych , w ziętych 
z życia, p rzem aw iających językiem  swego wieku, 
zaw odu, regionu.

B ohaterom  — wielkim  ludziom  przygląda się 
dziecko tak że  w prost, przeżyw a ich triu m fy  i za ła­
m ania, bo ukazani sa riie za chińskim  m urem , 
a w szarym , codziennym  życiu, w ciągłej walce
0 lepsze ju tro  narodu  i ludzkości.

Tych p ro sty ch , bezpretensjonalnych  b o h ate­
rów  w idzim y w ich w łasnym  środowisku. Z alud­
niona jest nim i osada fabryczna, ochronka dla 
.dzieci zn ik ąd ” , św ietlica dla „chłopców z ulic m ia­
s ta ” , lub  „b łękitnych ry cerzy ” z przepięknei ksią­
żki o m łodzieży „N ad czarną w o d ą” . — K opalnia, 
u lica w ielkom iejska, szkoła pow szechna, pracowmia 
badacza, pole b itw y  •— środowisko ludzi pracy
1 czynu —  w szystko odm alow ane .z p rosto ta , 
a przez to  sam o bardzo często z dużym  artyzm em .

Nowa książka pozbaw iona jest tego, czego tak  
bardzo nie lubią dzieci —  długiego w stępu. W pro­
w adza czy te ln ika od razu  in m edias res. Treść 
książki opiera się albo na ożywionej akc ji od po­
czątku do końca w czynach bohaterów ' jak  np. 
Zuch, albo na  akcji toczącej się w duszy b ohatera  
np. M arcin K ozera, albo na barw nie u jętej fabule 
np. N ad czarną wodą. D ialog i opow iadanie uzu ­
pełnia opis. Z jaw ia się on jed n ak  um iarkow anie; 
jest go ty lko  ty le , ile po trzeba dla n ad an ia  cech 
konkre tnych  bohaterow i, albo akcji. T aki opis 
dziecka nie nuży, a treść książki przez skonkre­
tyzow anie bohatera  i akcji s ta je  się d la  dziecka 
bliższą.

W spółczesna książką dla młodzieży m a jeszcze 
jedną bardzo w artościow ą cechę —  to  b rak  m ora- 
lizowania. A utor ukazu je postać, jej działanie 
i ... kończy. W ielu rzeczy czyteln ik  m usi szu­
k ać sam , „dookreślić” sobie te  m iejsca, k tó re

au to r pozostaw ił nieokreślonym i, miejsca, jak  je 
Ingarden  w swej p racy  „O przeznaczeniu dzieła 
literackiego” nazyw a m iejscam i „nie dookreśle­
n ia ” ; nie dlatego, żeby ich nie m ożna było określić, 
a dlatego, że je au to r świadom ie tak im i pozosta­
wił, chcąc przez, to  pogłębić przeżycie czytelnika. 
Takie m iejsca nieokreślone, ten  b rak  kropki nad  
i/w łaściw y  praw dziw em u dziełu sztuki, to  coś nie. 
dopowiedziane uzupełnia sobie sam  czytelnik.

I jeszcze jedna siła działająca na  czyteln ika — , 
to  sty l książki. Badacze zagadnień stylistycznych 
określają sty l jako  działanie, akcję. Jeżeli sty l jest 
akcją, musi w nim tkw ić pew na siła działająca. 
Siła ta  tkw i już w sam ym  m ateriale tw orzywie 
— to jest —  w języku. „M ateriał ten  nie jest b ier­
nym  jak  np. glina, k tó rą  rzeźbiarz u g n ia ta ” x) 
W  rozpraw ie wstępnej do p racy  p t. „Z zagadnień 
s ty lis ty k i” prof. Z ygm unt Lem picki, opierając się. 
na  pracach  innych  badaczy  sty lu , w yjaśnia, 
że „źródłem  przejaw iającej się wr sty lu  siły i ener­
gii jest przede w szystkim  psychika a u to ra ”2). 
... „S tru k tu ra  psychiczna jest siłą, k ieru jącą n a­
szym życiem i k sz ta łtu jącą  nasze życie i jego wy-
raz na zew n ątrz”2) -   „Ta energia kieruje
całym  naszym  odnoszeniem  się do rzeczyw isto­
ści i k sz ta łtu je  tw ory naszej m yśli i w yobraźni, n a ­
daj ą c  im specyficzne piętno indyw idualne, n ad a ­
jąc im ch arak ter i s ty l” .2) Prof. Lem picki powdada, 
że „ s ty l” istnieje ty lko  tam , gdzie działa jako  wy­
nik zm agających się m ocy“ . Jak o  w yjaśnienie tej 
myśli, m ogą posłużyć następujące zdania z tej sa­
mej rozpraw y: ...„ T u  chodzi o zm aganie się 
energii psychicznej z potęgą ducha, k tó ra  s ta ­
nowi św iat duchow y, k tó rą  stanow i ten  kosmos 
duchow y, z jak im  poranie się w'ypelnia całe nasze 
życie. Poezja czerpie s tąd  swoją treść i zaw artość. 
S tyl zaś jest odbiciem  tego starc ia  sił i to  nie ty lko 
w twórczości arty stycznej, ale naw et w tak ich  obja 
wach jak  gdy ktoś przez swoje ruchy  czy też przez 
swój stró j s ta ra  się niejako uniezależnić od a tm o ­
sfery duchow ej, w której żyje, a w' każdym  
razie w ykazać wobec niej swoją niezależność” .... 
„O ryginalność sty lu  przejaw ia się w wynalezieniu 
twórczego i sam oistnego w yrazu w walce pierw ia­
stków  psychicznych i duchow ych, takiego wyrazu 
k tó ry  by  ujaw niał równocześnie i moc indyw idu­
alnej siły twórczej i potęgę m ocy duchow ej” .

Jeżeli teraz, m ając w pam ięci rozw ażania o s ty ­
lu polskiego uczonego, rozw ażym y lek tu rę  uzupeł­
niającą, zrozum iem y dlaczego ta k  tru d n o  oderwać 
dziecko od .książk i Zarem biny czy D ąbrow skiej. 
W tych  u tw orach tkw i siła wyrazu, spraw iająca, 
że pi osty, ęzęsto zaw adiacki św iat dziecka w y­
czarow uje dziwy, dziwy prawdziwego życia.

E nergia, tkw iąca w psychice tw órcy, będąca 
źródłem  ścierania się mocy, u jaw niająca  się na 
zew nątrz w sty lu , w wyrazie u tw oru , stanow i o in ­
dyw idualności twórczej i spraw ia, że jeden i ten  
sam  tem at, o podobnych założeniach au to ra  byw a 
zupełnie różnie p rzy ję ty  przez młodzież. W  w yra­
zie językow ym  odzw ierciedla się dusza a rty sty .

!) 2) Z zagadnień sty listyk i. Rozpr. w stępna prof. 
Z. Łem pickiego.
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...„Dążenie do zatarcia konturów, do od­
dania nieokreślonych wrażeń, do symbolicznego 
ujęcia i poetyzowania wszelkiej realności, wywo­
łuje unikanie zbyt przedmiotowych realnych przy- 
imków, a uprzywilejowanie takich, które spra­
wiają wrażenie czegoś nieograniczonego, odsuwa­
jącego się w d a ł”.1)—Ta umiejętność „odpowszed- 
n ian ia” rzeczy aż nadto powszednich i codzien­
nych sprawia, że świat szarej codziennej pracy 
urasta pod piórem Zarembiny do wielkości sym ­
bolów ogólnoludzkich, „Dom wielki jak św iat” 
ukazuje bohaterstwo codziennego życia, podczas 
gdy ten sam tem at, z tym  samym celem podjęty, 
bywa często tylko dokładnym wiernym opisem 
ciężkiej walki o chleb, zroszonej nieraz łezką sen­
tym entalizm u, nie wywierającą na młodzieży 
prawie żadnego wrażenia.

Ta siła płynąca ze struk tu ry  psychicznej twór­
cy sprawia, że H. Górska w ciągłej walce o nowego 
lepszego człowieka kreśli w swej książce „Nad czar­
ną w odą” obraz życia w świetlicy bardzo prosty, 
a w postaci swej tak  piękny, że musimy wierzyć, 
iż świetlica przy ul. Czerniakowskiej, zwykła izba, 
pozbawiona nawet klamek przy drzwiach, była 
dla szóstki „błękitnych rycerzy” wszystkim.

Przez „odpowszednianie” rzeczy powszednich, 
przez podchodzenie do spraw codziennych z jakie­
goś niecodziennego aspektu, ukazywanie ich w ja ­
kimś innym  nowym świetle, wizja artystyczna ży­
cia nie zatraca wcale cech prawdopodobieństwa, 
a fikcja literacka zatrzym uje cechy rzeczywistości; 
uwypuklone tylko i podkreślone zostaje to, co au­
tor chce bardziej wrazić w dusze dziecięce.

Za pisarzy obdarzonych wielką prostotą stylu 
i silą wyrazu uważam dla młodzieży: Zarembinę, 
Dąbrowską, Górską, Boguszewską, Rosinkiewicza. 
Język tych autorów to—to, co krytyka współcze­
sna określa przez vox hum ana. Tę vocem huma- 
nam bardzo sobie cenią dzieci, bo książki wymie­
nionych autorów są stale w czytaniu. Dużą sym­
patią  młodzieży cieszą się Sieroszewski i Meissner 
za zwięzłość, rzeczowość i jasność przedstawiania. 
Do Janowskiego ciągnie humor. Makuszyński za­
nadto jest sentym entalny, łzawy i „idealny” . Za 
dużo daje długich filozoficzno — łzawo — humo­
rystycznych opisów, często dla dzieci nudnych, 
obcych i niezrozumiałych. Książki jego są czytane, 
ale nie rozchwytywane. Morcinek cieszy się powo­
dzeniem w klasie siódmej. Utwory jego także za­
wierają za wiele łzawości, bohaterzy są zanadto 
idealni.

Do cech dodatnich omawianej lektury dla mło­
dzieży zaliczyć także należy jej nastrój. Na boha­
terów utworów spadają nieszczęścia z zewnątrz, 
często ponad ich siły; — przeżywają konflikty 
wewnętrzne, nie załamują się jednak. Brak w tych 
książkach zwątpienia. Przeciwnie—z kart ich bije 
wiara w potęgę czynnika moralnego, mocą które­
go jednostka sama może się przetwarzać i wydoby­
wać z siebie utajone i nieznane siły.”2)

b Z zagadnień s ty lis ty k i: Leo Spitzer: Sztuka sło­
wa a językoznawstwo.

2) P rogram  nauki w szkol, powsz.

Omawiana tu  treść lektury dla młodzieży zam­
knięta jest w następujących formach: powieść 
(Nad dalekim cichym fiordem), szkic powieściowy 
(Nad czarną wodą), nowela („K atarynka”), opo­
wiadania, łączone w całość osobą bohatera lub 
miejscem i chronologicznym następstwem czasu 
akcji („W  zadymionym słońcu”), opowiadania 
biograficzne („Ludzie prawdziwi”), reportaże 
(„Duńskie serca”).

Kończąc te rozważania, zaznaczyć należy, że 
lektura przeznaczona dla młodzieży przez M. W. 
R. i O. P. zawiera duże wartości i wychowawcze 
i artystyczne. Są także i rzeczy tylko o tenden­
cjach wychowawczych i artystycznych, robione, 
grubymi nićmi szyte, jak powiada dr. Saloni, jest 
ich jednak niewiele.

Duża większość to książki, które dziecko do 
czytania i poznawania literatury  ojczystej zachę­
cają, a o to przecież chodzi.

I I I .
0  rozłożeniu m ateriału z lektury uzupełniającej 

na przestrzeni roku szkolnego.

W ydaje mi się, że przy opracowaniu lektury 
ważną rzeczą jest rozłożenie materiału. Oczywiście 
m am y tu taj dużą swobodę. Dobieramy m ateriał 
z lektury w zależności od opracowywanych zaga­
dnień na j. polskim. Zwrócić jednak należy uwagę 
na to, że w spisie lektury, przeznaczonym dla po­
szczególnych klas szkół lubelskich, przypada na 
każdą klasę jeden utwór o charakterze syntetycz­
nym. Za takie uważam: dla kl. V — „Nasz plac”, 
dla kl. VI — „Dom wielki jak  św iat”, dla kl. VII 
— „Nad brzegiem wielkiej rzeki”.

„Nasz plac” z zabawowego placu na Ślicznoś- 
ciaćh rośnie wraz ze wzrostem i rozwojem umysło­
wym trzym ającej się razem gromadki dzieci. Bo­
haterzy dojrzewają, a wraz z nimi rozrastają się 
granice „naszego placu”, pokrywając się w końcu 
książki z granicami Polski.

W „Domu wielkim jak św iat” ukazane boha­
terstwo codziennej pracy tak , że postaci przedsta­
wione tracą swój indywidualny charakter, u rasta­
jąc do symbolów ogólnoludzkich. Praca staje się 
tu  więzią jednoczącą wszystkich ludzi na drodze 
do wspólnych celów.

„Nad brzegiem wielkiej rzeki” — to kilka dro­
bnych opowiadań z życia, powiązanych w całość 
osobami bohaterów i następstwem wydarzeń 
w czasie. Chodzi w nich o pobudzenie młodzieży 
do rozwagi w działaniu, — do krytycznego są­
dzenia własnych czynów wtedy, gdy już samo­
dzielnie stanie „nad brzegiem wielkiej rzeki”, nad 
brzegiem życia.

Książeczką, k tórą należało by ze względu na 
jej odrębny charakter, a mianowicie rozprawką 
popularno — naukową, także zająć się przy końcu 
roku szkolnego to: „Badacz dalekiej północy” — 
lektura dla klasy siódmej.

W ymienione utwory m ają charakter uogólnia­
jący, są dosyć trudne/w ym agają dla lepszego zro-
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zamienia dłuższego przygotowania, które spełnia 
w ciągu roku lektura podstawowa, łatwiejsza, bar­
dziej konkretna — uzupełniająca i życie szkolne. 
Z tego względu wydaje mi się, że bardziej celowe 
i owocne w skutkach jest opracowywanie tych 
rzeczy pod koniec roku szkolnego.

PRZEGLĄD W YD AW NICTW .

FI. Znaniecki :  Ludzie  teraźniejsi, a cyw ilizacja
przyszłości.

K siążka  Z nanieckiego odznacza się n ad e r p lanow ą, 
logiczną kom pozycją . W  części pierw szej, za ty tu łow anej 
„M ożliwość now ej cyw ilizac ji"  a u to r  ro zp a tru je  sk ładn ik i 
obecnej cyw ilizacji, w n ika  w  p rzyczyny  jej s tro n  u jem ­
nych, o p iera jąc  się n a  w yn ikach  b ad ań  socjologicznych. 
Z naniecki określa  is to tę  k u ltu ry  w spółczesnej. Z budow a­
n a  n a  podstaw ie  w spólno ty , łączącej różne g ru p y  społecz­
ne, sk łada  się z szeregu system ów  różnorodnych , lecz u zu ­
pełn ia jących  się w zajem nie, ja k  sy s tem y  techniczne, eko­
nom iczne, poznaw cze, a rty s ty cz n e . Św iat dzisiejszy g rze­
szy z b y t m a te ria lis ty czn y m  poglądem  n a  życie. K u ltu ra  
duchow a je s t m ało  cen iona przez ogół i po czy ty w an a  czę­
sto  za dopełnienie k u ltu ry  m ate ria ln e j, co je s t w ielkim  
nieporozum ien iem . W ielką  w ad ą  dzisiejszej cyw ilizacji 
są  częste k ry zy sy  k u ltu ra lne . P o w sta ją  one w tedy , gdy 
now y system , chcąc w ciągnąć daw ny  w o rb itę  swego dz ia ­
łan ia , n a p o ty k a  n a  p rzeszkody  w sam ej s tru k tu rz e  sy s te ­
m u. P rzy czy n ą  kryzysów  byw a najczęściej s ta ty czn a  
s tru k tu ra  sy s tem u  ku ltu ra ln eg o  i chao tyczność zm ian, 
jak ie  zachodzą we w spółczesnej epoce. K onieczną je s t 
tu ta j  pew na selekcja, k tó ra  pozw ala łaby  rozw ijać się tym  
ty lk o  sk ładn ikom  ku ltu ra ln eg o  życia, k tó re  m a ją  ożyw ­
czy w pływ  n a  rozw ojow y proces narodów  i społeczeństw . 
A u to r nadejście  nowej epoki cyw ilizacyjnej uw aża za k o ­
nieczne zjaw isko ew olucji ludzkości. N ow a cyw ilizacja 
będzie m ia ła  c h a ra k te r  p ły n n y , t j .  tw órcze jed n o stk i 
będą  m ogły z ła tw ością  w prow adzać zm iany, jak ie  u zn a ją  
za stosow ne. Jed n y m  z pac?elnych  po stu la tó w  now ej cy ­
w ilizacji jest, b y  s ta ła  się ona  cyw ilizacją  hum an istyczną , 
z p rzew agą p ie rw iastk a  duchow ego. N ow ą cyw ilizację, 
lepszą, pełn iejszą, stw orzyć m oże człow iek uszlachetn iony , 
w ychow any  w innych , niż obecne w arunkach . A by tak ie  
w arunk i stw orzyć, trz e b a  sobie zdać spraw ę, z jak im i t y ­
pam i ludzi sp o ty k am y  się najczęściej. R o zpa tryw an ie  
cech osobow ości w spółczesnego człow ieka je s t te m a te m  
drugiej części książki, za ty tu łow ane j „L udzie  te raźn ie js i” .

Osobowość człow ieka u rab ia  się w  zależności od śro­
dow iska i jego w ychow aw czych w pływ ów . A u to r uznaje  
tr z v  zasadnicze kręgi. Są to : rodz ina  i szkoła, tw orzące 
k rąg  w ychow aw czy, d rug i rodzaj to  k rąg  pracy , rep rezen ­
tow anej przez w arsz ta t, fab rykę  lub  gospodarstw o rolne, 
trzecim  je s t  k rąg  zabaw y, a  tw o rzą  go d la  m łodej osobo­
wości g ru p v  baw iących  się rów ieśników . K ręgi te  w ycho­
w u ją  tr z y  ty p y  ludzi: 1) dobrze w ychow anych , 2) ludzi 
p racy , 3) ludzi zabaw y. K ażda  z ty c h  g ru p  w nosi inne 
w artośc i w  życie społeczne. Is tn ie ją  prócz tego  jed n o stk i 
w y łan ia jące  się z pod  w szelkiej n o rm y  k lasy fikacy jnej, 
są  to  tzw . zboczeńcy. N ależą tu  jed n o s tk i zarów no ge­
nialne ja k  i n iedorozw inięte.

W  części o sta tn ie j swej rozpraw y, za ty tu łow anej 
„Możliwości now ych ludz i" , a u to r  ro zp a tru je  w arunk i 
po w stan ia  nowej cyw ilizacji, cyw ilizacji przyszłego 
św iata . Z ap o czą tk u ją  ją  ludzie „ m ą d rz y  i d o b rz y ” obec­
nie żyjącego pokolenia. O ni w ychow ają m łodzież do n o ­
w ych  tw órczych  zadań . Z asadniczą cechą ty c h  ludzi p rz y ­
szłości będzie a k ty w n a  p ostaw a w obec życia. W  is tn ie ją ­
cej rzeczyw istości szukać b ędą  nie tego , co trz e b a  zburzyć, 
lecz now ych tw órczych  p ierw iastków . Do tak ich  zadań 
trz e b a  odpow iednio w ychow yw ać młodzież, budzić  pow aż­
ne za in teresow anie i p rzyzw yczajać  do udzia łu  w  b u d o ­
w aniu  system ów  k u ltu ra ln y ch  ju ż  w  najm łodszych  la tach . 
A u to r je s t zw olennikiem  stw orzen ia  specjalnej k u ltu ry  
przez m łodzież d la  m łodzieży i pow olnego jej w rastan ia  
w dorobek  k u ltu ra ln y  starszego  pokolenia. N ow a cyw ili­
zacja  nie będzie dziełem  rew olucji, lecz ew olucji, s to p n io ­
wego p rzeksz ta łcan ia  się p an u jąc y ch  stosunków , a jej 
ideałam i są: p rzew aga p ierw iastków  duchow ych  n ad  m a ­
te ria ln y m i, zharm onizow anie społeczne, dążenie do pew ­
nej w spó lno ty  cyw ilizacy jnej m iędzy  różnym i n arodam i, 
w reszcie sw obodna tw órczość g ru p  i jednostek . A  ■ S.

KRONIKA

Z ŻYCIA TOW. POP. BUD. PUBL. SZKÓL 
POW SZECHNYCH LU BELSKIEGO 

KOM ITETU OKRĘGOWEGO.

I .

IV  T Y D Z IE Ń  S Z K O Ł Y  P O W S Z E C H N E J

A czkolw iek T ydzień  T. P . II. S. P . trw a ł ty lk o  od 2 do 
10 październ ika  1937 r - i zdaw ałoby  się, że już  daw no m oż­
n a  było  podzielić się w yn ikam i ta k  dużego w ysiłku  9 o b ­
w odów  szkolnych, około 700 kó ł T. P . B. S. P . oraz ty s ięcy  
ofiarnych  rą k  — niosących  „ceg ły" n a  budow ę wielkiego 
gm achu , k tó rem u  n a  im ię „Szkoła P ow szechna” , n ies te ­
ty , nie je s t to  ta k  p ro ste . W ystarczy ło , b y  p a rę  kó ł z k a ż ­
dego O bw odu nie nadesłało  sp raw ozdan ia , a  ju ż  K o m ite t 
O kręgow y nie m ógł podsum ow ać całości, n ie m ógł p u b li­
cznie w ykazać — ja k  w ielka je s t ofiarność społeczeństw a, 
k iedy  się w oła o pom oc dziecku. N iechaj p rzem ów ią 
liczby.

C zw arty  T ydzień  Szkoły pow szechnej d a ł n astęp u -
jące  kwot?J '• w po rów nan iu z r. 1936.

1. O bw ód B iała  P od laska . . . 4698 zł + 1684 zl
2. Chełm  L ub. . . — 334 zl
3 - L ub lin  m iasto  . . . . 8843 zł + 2938 zł

4 - L ub lin  po w. • • • 5947 zł + 1913 zł

5 - P u ław y  . . • ■ • • 3596 zł + 13 zł
6. Siedlce . . . . . . . 5242 zł + 826 zł

7- Sokołów  . . . . . . 4883 zł + 885 zl
8. T om aszów  L ub. . . 4460 zł 2 1 11 zl

9 - Zam ość . . . • ■ • 5138 zł + 1390 zł

Ogółem . . .46274 zł +  11.425 zl
D ane pow yższe w ym ow nie ch a ra k te ry z u ją  nasz do ­

robek . N ie w ykazaliśm y jed n ak że  całości, bo n as tęp u jące  
K oła nie nadesła ły  sp raw ozdań :
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K ulczyn  K ol. i Z ahajk i, 
Łęczna,. N iedrzw ica K ościelna 
i P o to k  W ielki;
B aranów . B obrow niki, B o ry ­
sów, G ródek, Ida lin , I ren a  n r 
37, I re n a  n r  38, K ońskow ola, 
K lem entow ice, L as Stocki, 
Ł aziska , M achów, M arkuszów  
M oszenki, M aciejow ice, O sina, 
Parysów , . S tężyca, Zakrzów , 
Żelechów  i Życzyn;

4 - .. Tom aszów  L ub: C ichobórz, K azim ierzów ka,
T om aszów  L ub . i Zawałów. 

W ym ienione tu  K oła p ro s im y  raz jeszcze o n ad e ­
słanie sp raw ozdań  n a  d ruczku  n r 39.

I I .
P rzy p o m in am y  że:

a) do d n ia  1 lu tego  m iały  w szystk ie  koła przesłać 
pod adresem  K om ite tów  O bw odow ych sp raw o­
zdanie za I I  półrocze w 2 egzem plarzach  wzoru 
n r  15 (in s tru k c ja  s tr  29), P ro s im y  spraw dzić  — 
czy w ysłane;

b) do dn ia  28 lu tego  Z arządy  K om ite tów  O bw odo­
w ych m iały  nadesłać do Z arządu  K o m ite tu  O krę­
gowego n a s tęp u jące  m a te ria ły :

x. odpis p ro to k u łu  Ogólnego Z grom adzenia delega­
tów  kół;

2. sp raw ozdanie roczne na  d ru k u  w zór n r  17 z do łą­
czeniem  po jed n y m  egzem plarzu  spraw ozdań  
w szystk ich  kół i

3. w nioski n a  Ogólne zebran ie  K om ite tu  Okręgowego. 
(In s tru k c ja  s t r  35, p k t. 6).

D ochow anie ty c h  term inów  um ożliw i n am  p u n k tu a l­
ne w ysłanie zestaw ień Z arządow i G łów nem u, koniecznych 
do opracow ania  ogólnego sp raw ozdan ia  za rok  1937.

I I I .

Od dłuższego czasu obserw ujem y znaczne zm niejsze­
nie zapo trzebow ań  m ateria łów  w artościow ych, (legity­
m acje  i znaczki sk ładek  członkow skich, cegiełki, leg ity ­
m acje członków  kół uczestn ików  itp .).

W  n astęp n y m  num erze Dz. U . po in fo rm u jem y  o p ro ­
je k ta c h  wr zakresie budow n ic tw a  szkolnego w r. 1938. 
Dziś sygnalizu jem y, że k o sz to ry sy  w szystk ich  O bw odów  
naszego O kręgu Szkolnego sięgają  k w o ty  p ięciu  m ilio ­
nów  zł. L i K .

MIĘDZYSZKOLNY MAGAZYN TEATRALNY

W  grudn iu  ubiegłego roku  zosta ł o sta teczn ie  u p o rząd ­
kow any  i o d d an y  do u ży tk u  szkół lubelskich  m iędzyszkol­
n y  m agazyn  te a tra ln y , m ieszczący się w lokalu  G im naz­
ju m  im . U nii L ubelsk iej. Z organizow anie te j p laców ki m a 
n a  celu:

1) um ożliw ić szkołom , k tó re  nie m a ją  odpow iednich  
pom ieszczeń, n a leż y tą  konserw ację  cenn ie jszych  k o s tiu ­
m ów  i rekw izy tów  te a tra ln y c h , uzyskanych  podczas p rac  
te a tru  szkolnego,

2) u ła tw ić  w zajem ne bezp ła tn e  w ypożyczan ie  sobie 
przez szkoły  lubelskie ubiorów  oraz sp rzę tu  scenicznego.

K o stiu m y  i rekw izy ty  oddane do m agazynu  jak o  depo­

z y t są  n a d a l w łasnością danej szkoły i m ogą być jej w każ­
dej chw ili n a  żądanie zw rócone. Ju ż  obecnie m agazyn  p o ­
siada  trochę  dekoracy j, rekw izy tów  scenicznych, zb iór 
m ak ie t te a tra ln y ch , oraz teatrzyk kukiełek  całkow icie 
u rządzony  z k o m ple tnym  w yposażeniem  deko racy jnym  
i kuk iełkow ym  do sz tuczk i M. K o w n ack ie j: „B ajow e b a ­
jeczki i świferszczowe sk rzy p eczk i”. Szkoła, k tó ra  zechcia­
łab y  urządzić  u siebie p rzedstaw ien ie  kukiełkow e, o trzy rąa  
bezp ła tn ie  te a trz y k  w raz z d eko rac jam i i lalkam i.

W  sp raw ach  złożenia w m agazynie  kostium ów  i re ­
kw izytów , o raz  w ypożyczeń należy  się porozum iew ać 
z p. Z. K w iecińskim  (w K u ra to r iu m  - p ią tk i i sobo ty ; 
w  pozostałe  dn i w  P edagogium ). Z. K.

I

ZIMOWISKA HARCERZY 
Z LUBELSZCZYZNY.

T ra d y c ja  zim ow isk n a  teren ie  L ubelskiej C horągw i 
H arcerzy  je s t stosunkow o m łoda. Z ty m  w iększym  przeto  
nacisk iem  trz e b a  podkreślić  duży  w zrost obozow nictw a 
zim owego n a  p rzes trzen i o s ta tn ich  la t  dw u. U rządzona 
w roku  ubiegłym  G rupa K ursów  Lubelskiej C horągw i H a r ­
cerzy  w Szczebrzeszynie zgrupow ała ju ż  4 różnego ty p u  
k u rsy  szkoleniow e. W  roku  obecnym  uczyniono  jeszcze 
jeden  k rok  naprzód . Z decydow ano w yjść poza te ren  C ho­
rągw i i zw iększyć liczbę kursów , w sk ład  G rupy  w chodzą­
cych.

I o to  w czasokresie od 28 g ru d n ia  1937 r - do 6 s ty cz ­
n ia  1938 r. w K ościelisku k. Z akopanego zorganizow ano 
2-gą z kolei G rupę K ursów  Z im ow ych L ubelskiej C horą­
gwi H arcerzy , k tó ra  tj^m razem  zgrom adziła  5 różnego ro ­
dza ju  kursów  oraz oddzielnie zorganizow ane, cen tra lne  
kw aterm istrzostw o . B y ły  to  k u rsy  następ u jące : 1. ku rs 
d la  opiekunów , o rgan izow any w espół z K u ra to riu m  O. S. 
Lubelskiego — 25 osób; 2. ku rs  podharcm istrzow sk i —
25 osób; 3. ku rs  b iałych  harców  1 (dla funkcy jnych) -
26 osób; 4. ku rs b ia łych  harców  2 (dla szeregow ych) —
17 osób; 5. ku rs  n a rc ia rsk i 1 d. h. Siedlce — 7 osób; 6.
k w aterm istrzos tw o  — 7 osób; razem  G ru p a  zgrom adziła  
107 harcerzy . K o m en d an tem  całości b y ł hm . D y m itr  Sena­
to rsk i. Z akw aterow an i oni by li w 2 b u d y n k ach  szkolnych 
i 3 w y n a ję ty ch  lokalach w' K ościelisku; p rzy rządzan ie  po ­
siłków  odbyw ało  się pod k ierunkiem  osób fachow ych, op ie­
k a  lek a rsk a  i s a n ita rn a  — n a  m iejscu  (na kursie podharc- 
m istrzow skim  obecny  by ł lekarz), w^arunki śnieżne i do 
b iałych  harców  — idealne. A tm osfera  serdeczności i zży­
cia, ja k a  się w y tw orzy ła  n a  kursie opiekunów , św iadczy 
dow odnie o pow odzeniu kursów .

W yrazem  nastro jów  tego  zim ow iska są słow a ułożo­
nego „ h y m n u '’ p t.:  „K ościelisko". —

„K ościelisko, Kościelisko!
N iem asz końca  gw arom , śpiewom , zbiórkom ,

gw izdkom  . . .
Kościelisko, Kościelisko!
Tu d la  harcerza  is tn y  r a j !

★
*  *

Rów nocześnie odbyw ały  się zim ow iska hufców^ i d ru ­
żyn : hu fca  T om aszów  —w R eb izan tach  n. T anw ią, w s ta ­
nicy  harcersk iej, w zniesionej s ta ran iem  K .P .H . w Zam ościu 
p rzy  w spółudziale pow . pow . b iłgorajskiego i tom aszow -

1. O bw ód Chełm :
2. ,, L ublin :

3. ,. P u ław y :
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skiego; hufca Garwolin —w Garwolinie, 1 drużyny z Cheł­
m a — w dolinie Kościeliskiej, 3 drużyny z Lublina — 
w Poroninie.

Ten pęd harcerzy ku „białym harcom ", dążność do 
w ykorzystania we właściwy sposób sportów zimowych i 
możliwości szkoleniowych podczas zimy jest wymownym 
dowodem tężyzny organizacyjnej harcestw a Lubelszczy­
zny i zasługuje na jak  najżywsze wyrazy uznania.

D. S-,

KOMUNIKATY

KOMUNIKAT O WYDAWNICTWIE 
pt. „TEKA ZAMOJSKA".

W miesiącu lu tym  br. ukazał się w druku  nr 1 
k w arta ln ika  regionalnego pt. „T eka Zam ojska". — 
W ydaw nictw o to  je s t kon tynuacją  daw nej „K roniki 
Z am ojskiej" i „Teki Zam ojskiej", k tóre w ychodziły 
w Zam ościu w la tach  1918 — 1921.

Zadaniem  obecnie w ydaw anej „Teki Zam ojskiej" 
będzie grom adzenie i ogłaszanie m ateriałów  i opraco­
wań, dających  możność w szechstronnego i dokładnego 
poznania Ziemi Zam ojskiej, tj. pow iatów: zamojskiego, 
biłgorajskiego, janowskiego i tom aszowskiego, a czę­
ściowo również i krasnostaw skiego oraz hrubieszow ­
skiego, dokąd sięgały wpływ y O rdynacji Zam ojskiej.

W nr. 1 „Teki Zam ojskiej" z 1938 r. ogłoszone zo­
sta ły  następu jące a rtyku ły .

1) „Trzy sławne panegiryki na cześć Zam oyskiego" 
d ra  St. W indakiewicza, prof. Uniw. jagiellońskiego 
w Krakowie,

2) „N ieznane hym ny o Najśw. P annie P io tra  Cie­
klińskiego" dra St. Łempickiego, prof. Uniw. Jan a  
Kazimierza we Lwowie,

3) „U czony holenderski n a  hetm ańskim  dw orze" 
d ra  J. K rzyżanowskiego, prof. Uniw. J. Piłsudskiego 
w W arszawie,

4) „M onety z oblężenia Zamościa 1913 r . " d ra M. Gu­
m owskiego,

5) „W ykopaliska we wsi Sąsiadka w pow. zam oj­
sk im " m gr Z. W artołow skiej,

6) „W ykopaliska na cm entarzysku ciałopalnym  kul­
tu ry  łużyckiej w Topornicy, pow. zam ojsk im ” m gr 
W. Bera,

7) „W spom nienie z przed la t dw udziestu" d ra  St- 
Pom arańskiego. N ad to  n r  1 „T eki Z am ojskiej" za­
wiera miscellanea, spraw ozdania i oceny oraz kronikę.

W ydaw cą tego kw arta ln ika  je s t Koło Miłośników 
Książki w Zamościu, ul. R atuszow a 1.

P renum erata w ynosi: rocznie zł 6, półrocznie zł 3,50, 
zeszyt pojedynczy zł 2.

Zarówno cenne artyku ły  w ybitnych  przedstawicieli 
nauki, ja k  i piękna szata zew nętrzna kw alifikują w y­
daw nictw o bardzo wysoko.

K w artaln ik  regionalny „Teka Zam ojska" zasługuje 
ze wszech m iar na poparcie.

WYCIECZKA DO RZYMU 
W OKRESIE ŚWIĄT W IELKIEJ NOCY.

W czasie od 12. IV. do 20. IV. b. r., Zarząd tu t. Koła 
organizuje ośmiodniową wycieczkę do W łoch dla człon­
ków Stowarzj'szenia „Rodzina Urzędnicza", nauczyciel­
stw a i starszej młodzieży szkolnej oraz ich rodzin z na­
stępującym  programem :

W torek 12. IV. 1938 r. odjazd Kraków 21. 47.
Środa 13. IV .38. W iedeń

6.30 Wiedeń przyjazd, rzeczy P. T. Uczestników po­
zostają  pod opieką przewodników, przejazd do hoteli 
na śniadanie, po śniadaniu wycieczka na K ahlen­
berg, Msza Święta na Kahlenbergu, zwiedzanie 
W iednia autokaram i, zamku w Schónbrunnie i Pra- 
teru. Obiad. Po obiedzie przejazd autokaram i na 
dworzec, 16.30 odjazd, kolacja w wagonie restau­
racyjnym .

Czwartek 14. IV/38. Padw a
7.00 Padw a przyjazd (rzeczy pozostają pod opieką 
w wagonach) przejście na śniadanie do hoteli, po 
śniadaniu pielgrzymka do grobu św. Antoniego, zwie­
dzanie Bazyliki, U niw ersytetu i m iasta. Obiad, 14.30 
Padw a odjazd. Kolacja w wagonie restauracyjnym , 
23.40 Rzvm  przyjazd, przewiezienie do pensjonatów 
i hospicjów i rozlokowanie w pokojach 3 i 4 osobo­
wych . (Małżeństwa pokoj e dwuosobowe).

P ią tek  15 -IV/38. Rzym
Śniadanie, obiad i kolacja w pensjonatach. Przed 
obiadem  udział w uroczystym  nabożeństwie W ielko­
piątkow ym  w Bazylice Św. P iotra, na k tórym  zwykle 
jest obecny Ojciec Święty. Po obiedzie zwiedzanie 
m iasta autokaram i: Forum  Mussoliniego, miasto 
uniwersyteckie, Via del Impero, Fori Imperiali, Co­
losseum, Via dei Trienti, Bazylika św. P iotra, Jani- 
culum, grób cesarza H adriana, Bazylika św. Pawła, 
Villa Borghese.

Sobota 16. IV/38. Rzym
Śniadanie, obiad i kolacja w pensjonacie. Przed obia­
dem audiencja u Ojca Świętego w W atykanie lub 
Castel Gandolfo. (Koszt ewent. fakultatyw nej w y­
cieczki do Castel Gandolfo zł. 8.50). Po obiedzie fa­
kulta tyw na wycieczka autokarem  za opłatą zł. 6. — 
Bazylika św. Ja n a  Laterańskiego, K atakum by św. 
Agnieszki za Murami, Bazylika Santa M aria Magiore 

Niedziela 17. IV/38.
Śniadanie, obiad i kolacja w pensjonacie. Piesze 
zwiedzanie Muzeum na K apitolu i willi Borghese. 

Poniedziałek 18. IV. Rzym.
Śniadanie, obiad i kolacja w pensjonacie. Czas do 
dyspozycji P. T. Uczestników. 23.30 Rzym  odjazd. 

W torek 19. IV/38. Venezia
7.00 śniadanie w wagonie restauracyjnym , 9.30 W e­
necja przyjazd, przewiezienie vaporetkam i na plac 
św. M arka zwiedzanie placu św. Marka, Bazyliki, P a­
łacu Dożów, Więzienia. Obiad. 18.30 W enecja od­
jazd, kolacja w wagonie restauracyjnym .

Środa 20. IV/38.
Śniadanie i obiad w wagonie restauracyjnym .
10.00 Kraków przyjazd, koniec wycieczki.
Cena zł. 180. — obejmuje: 1) przejazd kolejowy 

kl. I II . Zebrzydowice — Rzym  — Zebrzydowice (6 osób 
w przedziale, wagony pullm anowskie). 2) T ransport jed ­
nej walizki, 3) paszport zagraniczny i wizy 4) koszta prze­
wodników, 5) opłata za zwiedzanie Muzeów i innych za­
bytków  przewidzianych w programie, 6) pobyt i u trzym a­
nie w Rzymie oraz utrzym anie w Padwie, W iedniu i W e­
necji.

Cena nie obejmuje kosztu wycieczek fakultatyw nych 
(wycieczka do Castel Gandolfo, zwiedzanie Rzym u auto-

I

L
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k arem  w dn iu  16. IV) oraz u trzy m an ia  w drodze w w ago­
nach  re s tau racy jn y ch . Za u trzy m an ie  w w agonach  re ­
s tau racy jn y ch  złożone z 2 śn iadań , 1 ob iadu  i 3 kolacji 
pob iera  się zł. 22.00, d o p ła ta  do p rze jazdu  kolejowego 
w klasie I I  zł. 75.00.

W aluty. K ażd y  z uczestn ików  w ycieczki m a  praw o 
do n ab y c ia  za pośredn ic tw em  k ierow nictw a w ycieczki 
n a  swe osobiste p o trzeb y  10 szylingów  a u s tr . (kurs 0.99) 
oraz 300 lirów  (kurs 27.777 p lu s 3% kosztów  P IR u ). Za 
zała tw ien ie  w a lu t pob iera  się zł. 5. — R eflek tu jący  
n a  w a lu ty  w inni zapo trzebow ać je  rów nocześnie ze zgło­
szeniem  na  w ycieczkę.

F A K U L T A T Y W N E  W Y C IE C Z K I 1 )0  N E A P O L U  
I N A  C A P R I.

W  dn iu  18. IV . zo stan ą  zorganizow ane z R zym u dwie 
w ycieczki fak u lta ty w n e : do N eapolu  i P om pei za o p ła tą  
zł. 50. — oraz na  C apri za o p ła tą  zł. 65.00.

W y c i e c z k a  d o  N e a p o l u  i P o m p e i :
17.IV . 20.15 R zy m  od jazd  N eapol p rzy jazd  23.07, 

przew iezienie do ho teli, 18.IV . śn iadan ie , ob iad  i ko lacja  
w h o te lu , p rzed  obiadem  zw iedzanie a u to k a rem  K a ted ry  
i w ykopalisk  Pom pei, po obiedzie S o lfa taro  (M ały W e­
zuwiusz). 20.25 N eapo l o d jazd .

W y c i e c z k a  n a  C a p r i :
17.IV  20.15 R zym  od jazd , N eapol p rzy jazd  23.07, 

przew iezienie do hoteli, 18. IV , śn iadan ie  i ko lacja  w ho ­
te lu  w N eapolu , po  śn iadan iu  p rze jazd  a u to k a rem  do p o r­
tu , całodzienna w ycieczka n a  C apri s ta tk iem , zw iedzanie 
g ro ty  L azurow ej, p rze jazd  k o le jką  linow ą i zw iedzanie 
C apri, ob iad  n a  C apri. P o w ró t do N eapolu  n a  kolację, 
20.25 od jazd  do R zym u.

Z apisy  n a  pow yższą w ycieczkę p rzy jm ow ane b ęd ą  
do 15 m arca  b r. P rzy  zgłoszeniu należy nadesłać d ek la ­
rac ję  wg. podanego  w zoru óraz w płacić zad a tek  w kwocie 
zł. 25. N a  dek la rac ji należy  w yraźn ie  zaznaczyć, n a  ja ­
k ie w ycieczki fak u lta ty w n e  re flek tu je  się oraz w yszczegól­
nić zapo trzebow ane w a lu ty  i zgłosić ew ent, udział na  
u trzy m an ie  w w agonach  re s tau racy jn y ch . Z ad a tek  n a ­
leży w płacać n a  k o n to  czekow e P K O  N r. 410-325 Stow . 
R odzina  U rzędnicza Koło A dm in istrac ji Szkolnej w K ra ­
kowie, a  dek larac ję  zgłoszeniow ą kierow ać n a  ręce p. Se­
w eryna Szczepańskiego, K raków , W ielopole 19. K u ra ­
to r iu m  O kręgu Szkolnego.

Celem w pisan ia  n a  p a szp o rt zbiorow y k ażd y  z uczest­
ników  w inien złożyć w te rm in ie  do d n ia  1. IV . pod  wyżej 
w skazanym  adresem  n as tęp u jące  do k u m en ty : 1) leg ity ­
m ację  służbow ą łu b  dow ód osob isty  z pośw iadczeniem  oby­
w ate ls tw em  lub  s ta ry  p a szp o rt zag ran iczny , 2) dw ie fo to ­
grafie, 3) Zezwolenie w łaściwego S ta ro stw a  n a  w yjazd  
zagran icę (tylko d la  osób z poza  K rakow a), (k tó rzy  sk ła ­
d a ją  ty lk o  pośw iadczenie zam ieszkania), 4) M ężczyźni do 
la t  50 książeczkę w ojskow ą, a  oficerowie rez. lub  pos. rusz. 
zezwolenie P K U  n a  w yjazd  zagranicę.

Z apisy  n a  w ycieczki fak u lta ty w n e  p rzy jm ow ane b ę ­
d ą  jedyn ie  w k ra ju  łącznie ze zgłoszeniem  n a  w ycieczkę. 
Zgłoszenie bez zad a tk u  je s t n iew ażne.

D e k l a r a c j a .
Im ię i n a z w i s k o ............................... Z a w ó d ...........................
D a ta  i m iejsce u r o d z e n i a ............................................................
Im ię  o jca  i m a tk i . . . A dres  .................................
N in iejszym  zgłaszam  swój udział w w ycieczce do R zym u

w czasie od 12 . IV . — 20. IV. 1938 r. T y tu łem  zad a tk u  
w płacam  jednocześnie kw otę 25 zł. Z ad a tek  nie podlega 
zw rotow i. P o zo sta łą  należność za udział w w ycieczce 
w płacę do 1. IV /38  r.

R ów nocześnie zgłaszam  udział w n as tępu jących  
w ycieczkach fak u lta ty w n y ch :
1) F a k u lta ty w n e  zw iedzanie R zym u  au to k arem

za zł 6 .—
2) W ycieczka do C astel G andolfo  zł 8.50
3) W ycieczka do N eapolu  i Pom pei . . .  .zł 50. -

lub  n a  C apri  zł 6 5 .—■
4) Zgłaszam  u trzy m an ie  w w agonie re s ta u ra c y j­

nym  za zł 22 .—
5) Z głaszam  dop ła tę  do kl. I I  - giej ...................zł 75 .—
P o n a d to  zam aw iam  następ u jące  w a lu ty  : szyi, au s tr . . .

lirów ..........................................
P o d p i s

D a ta  ....................... ....  ...................
W ypełn ić  czy te ln ie  — n iepo trzebne skreślić.

II .
W IE L K A N O C  W  B U D A P E S Z C IE . 

R ów nocześnie Z arząd  tu t .  K oła w czasie od 14. IV. do 
18.IV. o rganizu je  w ycieczkę do B udapesz tu  w /g liastępu- 
j ącego p ro g ra m u :
C zw artek  14. IV . 1938 r.

Godz. 21.47 K raków  — od jazd  
P ią te k  15. IV .

Ś n iadan ie  w w agonie re s tau racy jn y m , godz. 9 - ta  
B u d ap esz t p rzy jazd , przew iezienie do ho te li i pensjo ­
natów , rozlokow anie w poko jach  3 i 4 - ro  osob., 
d la  m ałżeństw  2 - osobow ych, obiad , po  obiedzie 
zw iedzanie m ia s ta  au to k a rem : Skw er W olności,
B a n k  N arodow y, P o m n ik  A ndrassyego, P a rlam en t, 
P o m n ik  K osstha , M in isterstw o Spraw iedliw ości, M i­
n is te rs tw o  R oln ictw a, B uda, W yspa  św. M ałgorzaty , 
B erlin i-ter, P o m n ik  Sem m elw eissa, ko lac ja  w hotelu . 

S obo ta  16. IV.
Śn iadanie , ob iad  i ko lac ja  w ho te lu , p rzed  obiadem  
zw iedzanie m ias ta : P om nik  Peto fi, K a ted ra , M uzeum  
N arodow e, H ale  G łówne, K om ora  Celna, M ost F ra n ­
ciszka Józefa, Ł aźnie  św. G erharda , P a łac  K ró ­
lew ski, F o rty fik ac je  M iejskie, P rezyd ium  R ady  M i­
n istrów , P om nik  H onvedow , K ościół K oronacy jny , 
B asz ta  R ybaków , P om nik  św. S tefana , M ost W iszą­
cy  S zecheny’ego, W ęgierska A kadem ia  N auk , P o m ­
n ik  F ranc iszka  D eak.

N iedziela 17. IV.
Ś n iadan ie , ob iad  i ko lac ja  w ho te lu , godz. 21.30 „B u ­
dap esz t w n o cy "  fa k u lta ty w n a  w ycieczka a u to k a ­
rem , ob e jm u jąca  zw iedzenie lokali nocnych  B uda­
pesztu , za o p ła tą  zł. 25 .—

P oniedziałek  18. IV .
Ś n iadan ie  w ho te lu  , o 11 - ej przew iezienie n a  dw o­
rzec , 12 - ta  B u d ap esz t od jazd , ob iad  i ko lac ja  w  w a­
gonie re s tau racy jn y m , 23 - cia K raków  — p rzy jazd . 
Cena udziału  w  w ycieczce zł. 99. —obejm uje: 1) prze­

ja zd  kolejow y w kl. I I I .  Z ebrzydow ice — B u d ap esz t — 
Zebrzydow ice, p a szp o rt zag ran iczny  i w izy, p o b y t i u tr z y ­
m anie w  B udapeszcie, zw iedzania, p rzew idziane w p ro ­
g ram ie, tr a n sp o r t jednej w alizki. C ena udziału  nie obej­
m u je  u trzy m an ia  w  w agonach  re s tau racy jn y ch , złożone­
go ze śn iadan ia , ob iad u  i kolacji, k tó re  m ożna o trzym ać 
za d o p ła tą  zł. 12.50, oraz faku ltyw nej w ycieczki „B uda-
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peszt w nocy”, za k tó rą  dodatkow a opłata wynosi 
zł 25. —. D opłata do klasy II  - ej wynosi zł. 45. —

Waluty. K ażdy z uczestników wycieczki może zaku­
pić na swoje potrzeby za pośrednictwem kierownictwa 
wycieczki Pengo 75. —(kurs 110.50 plus 3% P IR ’ u), za 
załatwienie w alut pobiera się zł. 6 .— R eflektujący na 
w aluty winni zapotrzebować je równocześnie ze zgłosze­
niem na wycieczkę.

Zapisy na powyższą wycieczkę przyjm owane będą 
do dnia 15 m arca br. P rzy zgłoszeniu należy nadesłać 
deklarację w/g podanego wzoru, oraz wpłacić zadatek 
w kwocie zł. 25.— Na deklaracji należy wyraźnie zazna­
czyć czy się reflektuje na wycieczkę „Budapeszt w nocy”, 
oraz na utrzym anie w wagonie restauracyjnym , jak  rów­
nież zapotrzebować potrzebną ilość Pengo. Zadatek 
należy wpłacać na konto czekowe P. K. O. Nr. 410.325 
Stow. Rodzina Urzędnicza, Koło Adm inistracji Szkolnej 
w Krakowie, a deklarację zgłoszeniową kierować na ręce 
p. Seweryna Szczepańskiego — Kraków, Wielopole 19, 
K uratorium  Okręgu Szkolnego. Celem wpisania na pasz­
port zbiorowy każdy z uczestników winien złożyć w te r ­
minie do dnia 1. IV. pod wyżej wskazanym adresem n a­
stępujące dokum enty: 1) legitym ację służbową, lub do­
wód osobisty z poświadczonym obywatelstwem, 2) dwie 
fotografie, 3) zezwolenie właściwego Starostw a na wyjazd 
zagranicę (osoby, mieszkające w Krakowie składają tylko 
poświadczenie zamieszkania) 4) mężczyźni do la t 50-ciu 
książeczkę wojskową, oficerowie rezerwy zezwolenie PK U  
na wyjazd zagranicę. Zgłoszenie bez zadatku nie jest 
ważne.

D e k l a r a c j a .
Imię i n a z w is k o  Zawód . . . .
D ata i miejsce u r o d z e n ia ..........................................................
Imię o jca .i m a t k i ..................................A d r e s .....................
Niniejszym zgłaszam swój udział w wycieczce do B uda­
pesztu w czasie od 14. IV. do 18. IV. Tytułem  zadatku 
wpłacam jednocześnie zł. 25. —Zadatek nie podlega zwro­
towi pozostałą należność za udział w wycieczce wpłacę 
do 1. IV. br.
Równocześnie zgłaszam udział:

1) na fakultatyw ną wycieczkę „Budapeszt w nocy" 
za ...................................................................zł. 25.—

2) na utrzym anie w wagonie restau racy j­
nym  — z a ......................................................zł. 12.50

3) zgłaszam dopłatę do kl. II-giej . . . . zł .  45 .—
4) zamawiam Pengo węg...................................

P o d p i s
D a t a ........................... ..................
W ypełnić czytelnie — niepotrzebne skreślić.

Ogłoszenia
K on k u rs.

K uratorium  Okręgu Szkolnego Lubelskiego 
ogłasza konkurs na stanowisko kierowników pu­
blicznych szkół powszechnych.

II powiecie tomaszowskim'. 
publ. szk. powsz. I I I  stopnia nr 1 w Tom a­
szowie Lubelskim.
publ. szk. powsz. I I I  stopnia w Komarowie.

» „ „ II  „ w Rogoźnie.
W powiecie hrubieszowskim' 

publ. szk. powsz. I II  stopnia w Kryło wie.

O wymienione stanowiska mogą się ubiegać 
osoby, odpowiadające wymaganiom ustępu 1 art. 
12 ustaw y z dnia 1 lipca 1926 r. o stosunkach służ­
bowych nauczycieli w brzmieniu obwieszczenia 
z dnia 9 listopada 1932 r. (Dz. U. R. P. nr 104, 
poz. 873).

Pierwszeństwo — przy równych innych wa­
runkach — będą mieli kandydaci z ukończonym 
Państwowym Insty tu tem  Nauczycielskim lub 
W yższym Kursem Nauczycielskim.

Podania z dołączeniem wyciągu z akt perso­
nalnych i odpisem arkusza spostrzeżeń — adre­
sowane do K uratorium  Okręgu Szkolnego Lubel­
skiego w Lublinie, należy wnosić w drodze służ­
bowej do Inspektoratu Szkolnego w Tomaszowie- 
Lubelskim w term inie sześciu tygodni od daty  
ogłoszenia konkursu, tj. od dnia 10 marca 1938 r. 
począwszy.

K o n k u rs.
Kuratorium  Okręgu Szkolnego Lubelskiego 

ogłasza konkurs na stanowiska kierowników pu­
blicznych szkół powszechnych

w powiecie puławskim'. 
publ. szk. pow: III  stop. nr 3 w Irenie,

I I I  „ w Kurowie,
III  „ w Kraczewicach,
I II  „ w Markuszowie,
I II  „ w Nałęczowie,
I II  „ w Wilkowie,
II „ w Moszczance,
II „ w Płonkach,
II „ w Kamieniu
II „ w Niezdowie,
II „ w Trzcińcu,
II  „ w Skrudkach.

nr

W  powiecie garwolińskim  
publ. szk. powsz. I I I  stop 

III 
I II  
I II  

„ HI 
I II  
II

„ ' II 
II 
II

w Górznie, 
nr 1 w Łaskarzewie, 
nr 2 w Łaskarzewie, 

1 w Rykach,
Życzynie, 
Powiślu, . 
Puznówce, 
Szymonowicach, 
Pawłowicach, 

w Wilkowyi.
O wymienione stanowiska mogą się ubiegać 

osoby odpowiadające wymaganiom ustępu 1 
art. 12 ustawy z dnia 1 lipca 1926 r. o stosunkach 
służbowych nauczycieli w brzmieniu obwieszcze­
nia z dnia 9 listopada 1932 r. (Dz. U. R. P. nr 104, 
p o z .873).

Pierwszeństwo — przy równych innych warun­
kach — będą mieli kandydaci z ukończonym Pań­
stwowym Insty tu tem  Nauczycielskim lub Wyż­
szym Kursem Nauczycielskim.

Podania z dołączeniem wyciągu z ak t personal­
nych i odpisem arkusza spostrzeżeń—adresowane 
do K uratorium  Okręgu Szkolnego Lubelskiego 
w Lublinie, należy wnosić w drodze służbowej do 
Inspektoratu  Szkolnego w Puławach w term inie 
sześciu tygodni od daty  ogłoszenia konkursu, tj. 
od dnia 10 marca 1938 r. począwszy.



D Z IE N N IK  U RZĘD OW Y  K. O. S. L. N r 7 ( i o i ).

M U N D U R Y  S Z K O L N E  DLA UCZĄCEJ SIĘ MŁODZIEŻY,
W E Ł N Y  DAMSKIE, MĘSKIE I JEDWABIE

fTrma Bracia Sarneccy Telefon 14-33.

DLA P .P . NAUCZYCIELSTWA DOGODNE WARUNKI PŁATNOŚCI.

C E N T R A L N A  B I B L I O T E K A  P E D A G O G I C Z N A
K U R A T O R I U M  O K R Ę G U  S Z K O L N E G O  L U B E L S K I E G O  W LUBLI NI E

UL: PIERACKIEGO 1 M. 7 —  TEL. 18.82.

W yszed ł już  z d ru k u  I I  t. Katalogu Centralnej Biblioteki Pedagogicznej Kuratorium  
Okręgu Szkolnego, z aw ie ra jący  dzieła  n a b y te  do księgozb io ru  w okresie  od  p aźd z ie rn ik a  1933 r. 
do chw ili obecnej. K a ta lo g , z a o p a trz o n y  w skorowidze a lfa b e ty c zn e  a u to ró w  i przedmiotowo- 
zagadnieniowe dzieł, s tan o w i n ieodzow ną pom oc p rz y  p ra c y  sam o ksz ta łcen iow ej n au czy c ie ls tw a. 

Cena 1 zł.
P raw o  k o rz y s ta n ia  z B ib lio tek i p rzy s łu g u je  n au czy c ie ls tw u  w szelkiego ty p u  szkól, 

s łuchaczom  P ed ag o g iu m  i u rzęd n ik o m  K u ra to r iu m  O kręgu  Szkolnego L ubelsk iego  po  opłacie 

1 zł. n a  ro k  szko lny .
Zamiejscowi czy te ln icy  wypożyczają książk i indywidualnie lu b  zbiorowo. Abonament 

zbiorowy m o żn a  u zy sk ać  po b ezp o śred n im  lu b  lis to w n y m  zgłoszeniu  się do b ib lio tek i k ilk u  osób 
i zazn aczen iu  na- ad res  k tó re j ze zg ła sza jący ch  się w y sy łać  k siążk i.

K o sz ty  p rzesy łk i o p łaca  p o ż y cza jący  ty lk o  p rz y  zw rocie k siążek .
P rz y  zw rocie książek  w y sy łan y ch  p o d  ad re sem  C en tra ln e j B ib lio tek i P edagog icznej 

korzystają czytelnicy z 50% zniżki od opłaty pocztowej bez względu na ilość książek i wagę paczki.
W tym celu należy wypełnić następujące warunki: N a paczce prócz dok ład n eg o  ad resu  

B ib lio tek i, im ien ia  i n azw isk a  oraz ad re su  n ad aw cy  —  n ap isać  „książki” i „zwykła .  ̂N a  adresie  
zaś pom ocn iczym  b la n k ie tu  p rzekazow ego  w ru b ry c e  p t. zaw arto ść  paczk i —  n ap isać  {„książki , 
a w ru b ry c e  n a s tę p n e j p t.  ro d za j o p a k o w an ia  —  „zwykła”. N a  o d w ro tn e j znow u  stro n ie  
b la n k ie tu  w ru b ry c e  p t.  z a rz ą d ze n ia  n a d a w c y  —  n ap isać  im ię, nazw isko  i ad res  n ad aw cy . 
(D zienn ik  T a ry f  z d n ia  23 X I I  1936, N r 16. Z a rząd zen ie  M in. P o cz t, i Teł. z d n ia  17. X II .

r. § 1. p. 1936 4-)- ____

Zgubiono świadectwo ukończenia 5 klas Publicznej Szkoły Powszechnej 
w Sokołowie Podl. wydane przez kierownictwo tejże szkoły w roku 1934 na na­
zwisko S k om oru ch y  S ta n isła w a .

Zgubiono legitymację nr 246, wydaną przez KOSL. w Lublinie na nazwisko 
F elbu row ej S te fan ii.

Zgubiono świadectwo ukończenia 7 kl. szkoły powszechnej w Wierzbie, pow. 
Zamość na nazwisko Jan in y  S trop k ów n y .

Zgubiono legitymację nr 18 wydaną przez Państw. Gimnazjum im. Staszica 
w Lublinie, ucznia klasy \l, na nazwisko D zid y  R yszarda.

! R o c z n a ....................................................z l 5 .— 1
Prenum erata j p ó ,r o c z n a ...............................................z l 2 .50

Num er p ojedyń czy  50 g ro szy .

| Cała s t r o n a ...................

Ceny o g ło sz e ń  j P ó ł s t r o n y .......................
1 Ć w ierć strony . . . .

z ł 120.— 

zl 7 0 . -  

z ł 3 5 . -

R ęk o p isó w  A dm inistracja n ie zw raca. K onto P. K. 0 .  30.617. 
A dres Redakcji i Adm inistracji: Lublin, Kuratorium Okręgu S zk o ln eg o .

L u b e lsk ie  Z a k ła d y  G ra f ic z n e  w ła śc . A d am  S z c z u k a — L u b lin , Z a m o jsk a  12.


